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- CZĘŚĆ URZĘDOWA > 


C. k. Rada szkolna krajowa zamiano- 
wała nauczyciela tymczasowego szkoły eta- 
towej w Mostkach, Dymitra Dmyterkę, 
nauczycielem tejże Kam 


Dnia 15 lipca 1886 roku wydany i ro- 
zesłany został z c. k. nadwornej i rządowej 
drukarni w Wiedniu XXXVII zeszyt dziennika 
ustaw państwa. 

Zeszyt ten zawiera: 

Nr. 107. Rozporządzenie Ministra wyznań i 
oświecenia i Ministra skarbu z dnia 19 
czerwca 1886 roku, którem ustaloną zo- 
staje kwota mająca być przyznawaną za 
prowadzenie urzędu dekanalnego (wika- 
ryatu powiatowego) w myśl ustawy z dnia 
'19 kwietnia 1885 r., (dz. u. p. nr. 47) 
jako pozycya wydatku w zeznaniach co 
do dochodów lokalnych duchowieństwa, 
uprawnionego do żądania uzupełnień kon- 
grualnych. 

108. Rozporządzenie Ministrów rolnictwa, 
spraw wewnętrznych i sprawiedliwości 
z dnia 5 lipca 1886 r., o składzie i re- 
gułaminie komisyi Ministeryalnej dla ope- 
racyj agraryjnych w Ministerstwie rolni- 
etwa. 

Nr. 109. Rozporządzenie Ministrów rolnictwa, 
spraw wewnętrznych, sprawiedliwości i 
skarbu z dnia 5 lipca 1886 r., o oczy- 
szezeniu gruntów leśnych z obcych en 
kław i zaokrągleniu granie leśnych, 

110. Ustawę z dnia 5 lipca 1886 roku, 

* o przyzweleniu bezprosentowych zaliczek 
ze środków skarbu na odbudowanie spa- 
lonego w roku 1886 miasta Stryja. 

„111. Ustawę z dnia 6 lipca 1886 roku, 
o użyciu udziałowych obligów dłużnych 
dalmatyńskiej pożyczki krajowej w sumie 
325 000 zł. na produktywne kapitalizo- 
wanie fundacyjnych, pupilarnych i tym 
podobnych kapitałów. 

Rozporządzenie Ministerstw handiu i 
Spraw wewnętrznych z dnia 6 lipca 1886 
roku, o ustaleniu zakresu przemysłu tan- 
deciarzy z jednej strony, a z drugiej han- 
dlarzy zabytków starożytności 
118. Ustawę z dnia 7 lipca 1886 roku, 
o dalszem prowadzeniu wązkotorowej ko- 
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lei żelaznej Mostarsko-Metkowickiej w kie- 
runku do Sarajewa aż do ujścia Ramy. 

Nr. 114. Rozporządzenie Ministerstwa sprawie- 
dliwości z dnia 9 lipca 1886 roku, o 
ustanowieniu sądu obwodowego w Sanoku 
w Galicji. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 20 lipca. 


Sesya parlamentarna we Francyi 
skończyła się zamknięciem Izb naza- 
jutrz po obchodzie uroczystości naro- 
dowej. Sprzeczniejszego z naturą pra- 
wodawczą zakończenia trudno sobie 
wyobrazić, jak był epilog tej sesyi, 
której ostatni dzień posiedzenia w se- 
nacie zamknięty został pojedynkiem 
pomiędzy senatorem a ministrem woj- 
ny. Zaden zreszta dodatni rezultat nie 
wieńczy tego długiego okresu parla- 
mentarnego, w którym nie prace, lecz 
spory, nie rozprawy nad ważnemi 
przedmiotami, ale wycieczki i waśnie 
frakcyjne były codziennem zajęciem 
reprezentacyi. Bez przesady można 
powiedzieć, że była to sesya niezli- 
czonych ińterpelacyj, tudzież jawnych 
i ukrytych zapasów i prób pomiędzy 
stronniciwem umiarkowanem a rady- 
kalnem., Z tego samego powodu wy- 
stępowai gabinet przy lada okązyi ze 
stawieniem kwestyi zaufania, które 
ostatecznie Izba zawsze uchwalała. 
Faktem jest jednak, że jeżeli znajdo- 
wała się większość wyrażająca ufność, 
to zawsze też albo otwarcie, albo w 
tajnych przyrzeczeniach, robił gabinet 
ustępstwa członkom skrajnym. Dopro- 
wadziło to do podkopania tak dalece 
powagi ministeryalnej, że w końcu 
tracono czas nad podrzędnemi nawet 

wnioskami, że przystępowano do nich 
z powaga godną ważniejszych zadań, 


a w istocie doniosłe kwestye trakto- 
wano z lekceważeniem, gabinet zaś 
nie miał już czasu wnieść projektów 
swoich, i z wyjątkiem uchwały bani- 
cyjnej przeciw książętom nie nie zro- 
biono. Skrajne frakcye obiecywały 
swoim wyborcom uregulowanie spraw 
robotniczych, tymczasem ani wzmian- 
ki nie było w ciągu całej sesyi o 
wnioskach, któreby zdążały w tym 
kierunku. Były za to spory o kompe- 
tencyę władz, gdy rząd w chwilach 
rozruchów bronił za pośrednictwem 
swych organów pospolitego porządku. 
Najściślej nawet licząc, jeżeli do u- 


niami państwa, ale skończyło się na 
wzywaniu, gdyż praca nad tem mu- 
siałaby być mniej głośną a uciążliw- 
szą, niż łatwe popisy i sukcesa ora- 
torskie radykałów. Na takiej pracy 
nad odrodzeniem ekonomicznem kra- 
ju, opierał p. Freycinet swój pro- 
gram, kiedy obejmował przewodnie- 
two w gabinecie. Obowiązki te przy- 
jał w dniu 7 stycznia a 16 stycznia 
odczytał znaną deklaracyę w obu 
Izbach, przyjętą z wielkim zapałem, 
z której jednak nie pozwolono mu 
spełnić ani jednej litery. D. 16 b, m. 
upłynęło zatem pół roku, jak gabinet 


staw policzymy i uchwalenie wysta- | przystąpić miał do spełnienia wy- 


wy powszechnej, i kredyty na Tonkin 
i Madagaskar, to niczem nadto nie 
mogą się pochwalić deputowani przed 
swoimi wyborcami. Projektowi refor- 
my wojskowej przepowiadają organa 
fachowe smutna przyszłość, został on 
zresztą powierzony komisyi, która nie 
miała czasu zdać sprawy, poczytywać 
go więc można tak samo za odro- 
czony, jak wiele innych projektów za- 
mierzonych jedynie, ale nieistnieją- 
cych choćby w zarysie. 
Najsmutniejszem jednak świadec- 
twem dziwnego zaniedbania sprawy 
ważnej dla podrzędnych, jest odro- 
czenie razem z sesyą całego budżetu, 
którego komisya nawet nie przedsta- 


i wija, a nikt z Izby o to się nie upo- 


minał, chociaż wiedziano, że sesya 
się kończy. Wykazy stanu finansów 
publicznych przedstawiały w tym ro- 
ku miesiąc po miesiącu znaczne nie- 
dobory w dochodach państwa, w po- 
równaniu z nieświetnemi już wcale 
dochodami lat ostatnich. Było to po- 
wodem, że nawoływano często do 
oszczędności, do uregulowania finan- 
sów, do zwrócenia uwagi baczniejszej 
na ogólny stan ekonomiczny w kraju 
i zajęcia się gorliwiej realnemi zada- | 
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LISTY Z KRAKOWA 


NOE OP 


XXVII. . 


Maurycy Mann mawiał, że najlepiej 
lubi Kraków w lecie i rzadko też kiedy wy- 
jeżdżał w tej porze roku, odkładając po- 
dróże do jesieni, zimy lub wiosny. Tłóma- 
czył on to swoje podczas lata do Krakowa 
upodobanie, w sposób zabawny i z tym do- 
wcipem Balzakoskim, którego był jednym 
z ostatnich przedstawicieli ; twierdził, że 
w lecie jest się tutaj w posiadaniu najwię- 
kszego dobra ludzkiego — bo zupełnej wol- 
ności; że znikają stopniowo, rozjeżdżając się 
do wód lub na wieś, wszystkie ujemne stro- 
ny starego grodu, a pozostają same doda- 
tnie, historyczne pamiątki , piękne gmachy 
i urocze okolice, że nareszcie w lecie Kra- 
ków przestaje być małem miastem, które 
kiedyś było stolicą, a staje się wielkim wiej- 
skim pałacem , w którym się jest wszech- 
władnym panem. Dobiegamy właśnie do tej 
chwili, w której przez przeszło cztery tygo- 
dnie, 'każdy, który tu pozostaje, może być 
sobie panem w tym wielkim i pustym pa- 
tacu, Oznaka nieomylną, że chwila ta zbli- 
ža się, jest brak kompletu Rady miejskiej 
i niemożebność z tego powodu odbycia po- 
siedzenia, co nawiasem mówiąc, w tym ro- 

u i w obecnych okolicznościach , tylko na 
obre wyjść może miastu. 

Dobiegamy, lecz nie dobiegliśmy je- 
Szcze do owego peryodycznego a zupełnego 
Wypróżnienia się Krakowa, w którem się ko- 
caat Mann a które istotnie, nie jest bez wdzię- 

u, nie dobiegliśmy do niego, bo jeszeze Uni- 
Wersytęt, z powodu egzaminów i rozporzą- 
lzenia J. E. pana Gautscha, nie rozjechał 


się a ostatnie zastępy przejeżdżających do I zrazu zwłaszcza. Ztąd pełno niespodzianek ; | dzieki , 
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wód, przesuwają się po rynku i linii AB. 
Ale za tydzień, Kraków będzie już idealnie 
pustym i duch zacnego i mądrego Manna 
będzie mógł z rozkoszą, wznosić się nad sta- 
rym grodem. Za tydzień kto ma wyjechać, 
wyjedzie, a ani jeden przejezdny nie u- 
każe się, bo nikt już jechać do wód nie 
będzie, ani też nikt jeszcze z wód wra- 
cać mie będzie. — Wtedy rynek przedsta- 
wiać będzie wierny a majestatyczny obraz 
uszczy, na której łatwiej niezawodnie zna- 
leźć będzie można szklankę wody niż úli- 
żankę herbaty. 

Na progu tej arcy saison morte Kra- 
kowa, zaszły dwa zdarzenia towarzysko- 
społeczne, które już zanotowaliście, zupeł- 
nie sprzeczne a w których przecież jak w 
zwierciadle odbijają się losy i przeznacze- 
nie ludzkości, jej marności i radości: po- 
rzeb i wesele i to niemal jednocześnie. 
Pogrzeb ks. Aleksandra Czartoryskiego od- 
bywał się przez dwa dni, między Wolą Ju- 
stowską, słynną i śliczną. rezydencyą księ- 
stwa Aleksandrostwa pod Krakowem, a Sie- 
niawą, historyczną rezydencją księcia gene- 
rała ziem podolskich i feldmarszałka, d dziś 
własnością ks, Władysława i punktem środ- 
kowym , przyszłej ordynacyi oraz wszelkich 
z nią połączonych zbiorów. Uroczystości po- 
rzebowe zakończone zostały we czwartek 
nabożeństwem żałobnem w kościele św. Bar- 
bary w Krakowie, który pozostaje pod umie- 
jętnym zarządem 00. Jezuitów. Zmarły 
książę Aleksander, był o tyle rozumnym, 
-ZDAWCĄ wykwintnym i miłym człowiekiem, 
o ile był nieśmiałym, cichym i małomo- 
wnym. Połączenie tych wszystkiech czynni- 
ków składało się na postać zupełnie orygi- 
nalng, na typ sympatyczny, którego jednak 
typowości i cennych zalet, nie każdy — po- 
mimo najlepszej chęci — 'dostrzedz zdołał, 


tkniętych programem celów, stało się 
jednak, że z jednej strony nie dopu- 
szczał do tego radykalizm, a z dru- 
giej utrudniało sobie tę pracę mini- 
sterstwo samo, zbytecznem uleganiem 
owym właśnie skrajnym żywiołom. 
W takiej sytuacyi nie może dziwić 
pogłoska, którą po raz drugi powta- 
rzają już dzienniki francuskie, że 
Freycinet czuje się znużonym i znie- 
chęconym, i tylko na wyraźne życze- 
nie prezydenta pozostaje jeszcze na- 
dal na stanowisku. 


Sprawy krajowe. 


(Towarzystwo pedagogiczne.) 

(L) Główniejsze szczegóły wezorajsze- 
go rannego posiedzenia zaznaczyliśmy już 
wczoraj; pozostaje nam tylko dodać, iż 
po przemówieniu pana prezydenta miasta, 
Dabrowskiego, który imieniem Repre- 
zentacyi stolicy kraju powitał zgromadze- 
nie, i podniósł rezultaty dwudziestoletniej, 
pełnej poświęcenia pracy Towarzystwa pe- 
dagogicznego — zabrał głos prezes, p. Zy- 
gmunt Sawezyński, i poświęcił dłuższy 
ustęp swojego przemówienia skreśleniu 20- 
letnich dziejów Towarzystwa. W tym dłu- 
gim okresie czasu powstało i upadło mnó- 


ztąd sąd słuszny o przymiotach umysłowych 


ksi ęcia, wyrobiony dopiero z czasem i to 


Pawła — p. Roman Wodzicki, wyborny także 
amator, Martę — żona jego, co z Muzami ob- 


przez tych tylko, którzy umieli się na nim |cować umie tak umiejętnie, iż nigdy nazwa- 


poznać, a oczywiście tacy stanowią zawsze 
i wszędzie mniejszość. Książę był przyje- 
mnie nieśmiałym, bo nie przez pychę ale 
przez uszanowanie i życzliwość dla bliźnie- 
go, był cichym nie przez dumę ale w sku- 
tku wrodzonego dobrego smaku, który mu 
czynił wstrętnemi wszelkie komunały, Zaró- 
wno jak popisy i dlatego umiał on inteli- 
gentnie milczeć; zresztą obdarzony usposo- 
bieniem na wskróś artystycznem, wychowa- 
ny wśród życia i ruchu artystycznego, wiele 
na tem polu wiedział i umiał a sam by 
skończonym artystą, dramatycznym - amato- 
rem ; lepszego między dyletantami nigdzie 
nie spotkałem ; na scenie uwydatniały się 
dopiero wszystkie dodatnie i wytworne stro- 
ny tej osobistości , wszystkie subtelne jej 
odcienia, zwykle nieco zakryte jej właści- 
wościami, o których wyżej wspomniałem. 
Do najświetniejszych przedstawień amator- 
skich , jakie widziałem w mem życiu, zali- 
czam odegrane, temu lat kilka, w domu pań- 
stwa Pawłów Popielów Zes pattes de mou- 
che, Sardou. Być może, iż są znakomitsze 
od tej komedyi utwory tegoż autora , mi- 
sterniejszego z pewnością nie ma; otóż 
w głównej a tak trudnej roli Prospera Block, 
ks. Aleksander wskrzesił po prostu najle- 
psze czasy Teatru Francuskiego i do- 
szedł do tej doskonałości, która sprawia, że 
prawdziwie utalentowanego amatora cenić 
się musi wyżej, niż aktora z powołania — 
co zresztą bardzo rzadko się zdarza. 
W tem, jak na amatorów zupełnie wyjąt- 
kowem przedstawieniu, błyszezała niezwy- 
kle inteligentną grą i zadziwiającą intuieyą, 
jako Zuzanna, pani Walerya Mycielska z do- 
mu Tarnowska ; Vanhova grał Henryk Wo- 
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ną nie będzie bas bleu; nareszcie służącę 
Solange, grała niezrównanie znana przez 
długie lata z dowcipu pani Kzewuska - Gro- 
dzieka , co była jednym z krakowskich ty- 
pów, dziś na zawsze do przeszłości należą- 
cych. Nie dziwnego, że wspomnienienie po- 
dobnego przedstawienia pozostało niezatar- 
tem a z niem niezatartą pamięć o grze te- 
go, który należał do najznakomitszych W na- 
szej epoce amatorów i był pod tym wzglę- 
dem zdumiewającem zjawiskiem. 

Już od dawna każda uroczystość w 
krzeszowickim domu Potockich, jest dla 
Krakowa poniekąd rodzinną uroczystością ; 
nic w tem dziwnego, dla każdego eo pa- 
trzał się lub wie, w jakiej mierze przez 
dwie trzecie bieżącego stulecia, rodzina ta, 
przyczyniła się do utrzymania historyczne- 
go, narodowego i społecznego stanowiska i 
znaczenia dawnej stolicy Polski. Usiłowano 
czasem nadać pewien odcień Śmieszności, 
przywiązaniu i uszanowaniu, jakie Kraków 
okazuje temu domowi, zapominano jednak 
wtedy, że gdyby ich nie okazywał, stałby 
się winnym zarówno pospolitej jak brzyd- 
kiej niewdzięczności i dlatego to, wszelkie 
w tej mierze wycieczki, złośliwe czy do- 
wcipne, były przecież zawsze niesmacznemi, 
Ja przeciwnie powiem, że dobrą i piękną 
stroną Krakowa jest jego serdeczne dla ro- 
dziny Potoekich uczucie, cześć, którą za- 
chowuje dla pani Arturowej Potockiej i ży- 
wa jego pamięć o zasługach obywatelskich 
Adama Potockiego. Gdyby o tem wszyst- 
kiem zapomniał, gdyby nie cenił i nieoce- 
niał wartości cnót i przymiotów dawnych i 
dzisiejszych tego domu a zwłaszcza zna- 
czenia ich dla siebie, Kraków niezawodnie 


Thiriona p Stanisław Tarnowski, mniej byłby wart i wyzułby się z jednego 


stwo Towarzystw — Towarzystwo zaś pe- 
dagogiczne rozwija się bardzo pomyślnie, 
co jest dowodem jego żywotności. Działal- 
ność jego, obfita w dodatnie rezultaty, za- 
interesowała cały kraj, i wszystkie warstwy 
społeczeństwa; cieszy się ono opieką naj- 
wyższych włada, czego dowodem obecność 
Reprezentanta najwyższej w kraju władzy 
(JW. p. H. Loebla). To też mowca, zwra- 
cająe się do tego Reprezentanta, zapewnia 
Go, że Towarzystwo jest świadomem swo- 
ich celów. Wiadomo nauczycielstwu, co 
winno  Nujmiłościwiej panującemu nam 
Monarsze, dzięki któremu wolno w tym 
kraju szerzyć i krzewić oświatę w języku 
ojezystym; wiadomo także nauczycielstwu, 
jak hojną i szczodrobliwą opieką otacza 
Najj. Pan nasze szkoły; wykazuje to nie- 
mal każdy numer dziennika urzędowego. 
Pomne tych dobrodziejstw , nauczycielstwo, 
jak dotychczas, tak też i nadal starać się 
będzie zawsze "wychowywać obywateli od- 
danych całem sercem Najj. Domowi nam 
panującemu i krajowi. 

Z kolei dokonało zgromadzenie wybo- 
ru do trzech rozmaitych komisyj, poczem 
p. Świechło z Tarnopoła, w imieniu Za- 
rządu głównego przedłożył następującą re- 
zolucyę : „Otwarcie czwartego roku w semi- 
naryach nauczycielskich, obok utrzymania 
dotychczasowych klas kursów przygotowaw- 
czych, jest rzeczą wielce pożądaną". Wnie- 
sienie tej rezolucyi zostało spowodowanem 
niskim stopniem inteligeneyi, jaka przyno- 
szą kandydaci wstępujący do seminaryum. 
Są to przeważnie uczniowie pospolitych 
szkół ludowych; trzyletni pobyt w semina- 
ryum nie może "podnieść poziomu wykształ- 
cenia do takiego stopnia, jaki obecnie, słu 
sznie bywa wymagany. 

P. Rosół podziela zdanie, że poziom 
inteligencyi kandydatów wstępujących do 
seminaryum, jest bardzo niski, ale chcąc go 
podwyższyć, należy zastosować inne środki, 
a mianowicie należy domagać się, ażeby do 
seminaryum byli przyjmowani tylko ueznio- 
wie, którzy ukończyli co najmniej 4 klasy 
szkoły średniej. Czwarty rok nauki w sa- 
mem seminaryum nie podwyższy jeszcze 
stopnia wykształcenia u samych kandyda- 
tów nauczycielskich a może pociągnąć za 
soba ten skutek, że obniży frekwencyę u- 
czniów w seminaryach nauczycielskich. Mło- 
dzież bowiem, która garnie się do tych za- 
kładów, jest zazwyczaj bardzo ubogą. 

Zdanie to podzielają pp. Preisner, i 
Dziopiński, a p. Prysak z Krakowa 
ZAZNACZA, że cała dyskusya zdaje się byś 
spóźnioną wobec następującego faktu: W 
tych dniach odbyła się w Wiedniu ankieta mi- 
nisteryalna, w której wzięli udział także dyrek- 
torowie seminaryów nauczycielskich. Była na 
niej MOWA, między innemi, także o przeciąże- 
niu uczniów w seminaryach nauczycielskich i 
uchwalono, że liczba godzin nauki pewnych 
przedmiotów zostanie zmniejszoną, tak, iżby 
uczący się mieli w tygodniu co najmniej dwa 
półdzionki wolne ; ale natomiast postanowiono 
naukę w seminaryach nauczycielskich przed- 
łużyć o jeden rok. Ta zmiana w ustroju 
seminaryów nauczycielskich, według zapew- 
nienia, danego p. Jabłońskiemu, dyrektoro- 
wi seminaryum nauczycielskiego w Krako- 
wie, ma być stanowczo przeprowadzoną. Na- 
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leży więc uchwalić wniosek Zarządu głów- 


Wnoszę tedy, aby zgromadzenie mia- 


nego, zgodny z zapatrywaniem sfer decydu- | nowało hr. Stanisława Bad eniego hono- 


jących. 


rowym członkiem Towarzystwa.“ Wniosek 


P. Błachowski poparł również re- |ten powitano hucznemi oklaskami i uchwa- 
zolucyę Zarządu, tem bardziej, że od ubo- |lono go jednogłośnie, a w drodze telegra- 


giej młodzieży nie można wymagać obecnie 
uczęszczania do szkół średnich — a p. Bi- 
liński, reasumując wygłoszone zdania, 
przedłożył następujący wniosek: a) Znosi 
się dotychczasowe klasy kursów przygoto- 
wawczych; b) naukę w seminaryach nau- 
czycielskich przedłuża się o jeden rok; e) 
do seminaryum nauczycielskiego mogą "pyć 
przyjęci tylko tacy kandydaci, którzy Z 
dobrym postępem ukończyli co najmniej 4 
klasę szkoły średniej albo też szkołę wy- 
działową. 

Zgromadzenie przyjęło wniosek p. Bi- 
lińskiego 

Przewodniczący, prócz telegramu, Za- 
praszającego na przyszłoroczny zjazd do Sta- 
nisławowa, odczytał także telegram powital- 
ny od p. Żółtowskiego z Krakowa, na któ- 
ry odpowiedziano natychmiast z podzięko- 
waniem. 

P. Zrogowski zainterpelował Za- 
rząd główny co się stało z memoryałami w 
sprawie zmiany ustaw szkolnych wniesione- 
mi do Sejmu. 

Dr. Benoni odpowiedział, że spra- 
wa ta stoi pewnie ciągle na porządku 
dziennym. Zarząd nie przedłożył jej na te- 
gorocznym zjeździe, albowiem była ona w 
r z. traktowaną w Przemyślu, a w poza- 
przeszłym roku w Tarnowie, a Zarząd mnie- 
ma, że bezustanne poruszanie tej sprawy na 
walnych zjazdach, może jej tylko zaszko- 
dzić. Należy cierpliwie oczekiwać rezulta- 
tów, Sejm nie wypowiedział jeszcze osta- 
tniego słowa, a występowanie przy każdej 
sposobności ze sprawami drażliwemi, uwa- 
ża Zarząd za rzecz szkodliwą. Odpowiedź tę 
przyjęto do wiadomości i na tem skończyło 
się posiedzenie przed południem. 

Po południu, członek kraj. Rady szkol- 
nej, dr. Wł Zajączkowski, imieniem 
głównego Zarządu Towarzystwa, przedłożył 
następujący wniosek : 

„Zarząd główny spełniając życzenia 
swoich oddziałów i kółek, i czyniąc folgę 
własnemu uezuciu podaje szanownemu zgro- 
madzeniu wniosek, który ma być wyrazem 
czci i hołdu dla wzorowego kraju obywa- 
tela. Ktokolwiek śledził rozwój szkolnictwa 
ludowego w naszym kraju, spotykał się w 
latach ostatnich na każdym kroku z na- 
awiskiem męża, którego mam zaszczyt przed- 
stawić na członka honorowego Hojne wy- 
posażenie szkół ludowych we własnych a 
licznych majętnościach ; troskliwe opieko- 
wanie się temi szkołami także w odleglej- 
szych stronach kraju; obrona skuteczna 
szkolnictwa z trybuny sejmowej; gorliwe. i 
pełne błogich dla nauczycielstwa owoców, 
wypełnianie obowiązków jako członka Rady 
szkolnej krajowej, z poświęceniem własnych 
interesów materyalnych ; utworzenie fun- 
dacyi wynoszącej dziś 3.211 zł. nagrody 
dla nauczycieli wzorowych, wreszcie nie- 
zliczone datki na wsparcie nauczycieli pod- 
upadłych, oto zasługi tego przezacnego mę- 
ża. Nie potrzebuję wymieniać jego nazwi- 
ska, gdyż jestem przekonany, że szanowne 
Oak: domyśla się, o kim mowa. 


ficznej zawiadomiono hr. 
uchwale. 

P. J. Biliński zaproponował, ażeby 
zgromadzenie mianowało honorowym człon- 
kiem Towarzystwa także ks. A. Kopyciń- 
skiego z Tarnowa, ale wniosek ten został 
odesłany do zarządu głównego. 

Pp sekretarze zjazdu, Faskiewiez 
i Rosół odczytali bardzo długi szereg TO- 
zmaitych wniosków samoistnych, które zgro- 
madzenie przekazało do rozpatrzenia i zda- 
nia sprawy na następnem posiedzeniu, spe- 
cyalnej komisyi. Z długiego szeregu tych 
wniosków przytaczamy w streszezeniu tyl- 
ko ważniejsze, a mianowicie : 

1) Wnioski p. Kowałówki ze Lwo- 
wa, opiewają : 

a) Rychłe założenie szkół wydziało- 
wych 4-klasowych męskich , z charakterem 
przemysłowym, we Lwowie i Krakowie, u- 
waża zgromadzenie za rzecz bardzo potrze- 
bna. wywołaną „podrożeniem nauki w szko- 
łach średnich, i duchem czasu, prącym do 
praktycznego wykształceniu młodzieży nie- 
zamożnych rodziców. 

b) Zgromadzenie uważa za rzecz pie- 
kącą zorganizowanie pomocy naukowej, na 
wzór istniejącej we Lwowie, której zada- 
niem byłoby opłacać czesne za ubogich. rze- 
czywiście utalentowanych uczniów i zakła- 
dać i utrzymywać dla nich bursy. 

2) Wnioski p. Maniaka: 

a) Poleca się zarządowi, aby w dro- 
dze właściwej postarał się o zmianę usta- 
wy szkolnej co do przenoszenia nauczycieli 
prowizorycznych ze względów służbowych 
w ten sposób, aby przenoszenia takie tylko 
w sprawach dyscyplinarnych mogły mieć 
miejsce, w przeciwnym razie, aby przenie- 
sionemu nauczycielowi mogły być koszta 
podróży zwrócone. 

b) Poleca się zarządowi, aby w dro- 
dze właściwej postarał się o zmianę lub 
zniesienie $. 21 ustawy szkolnej eo do ka- 
rania grzywnami opieszałych rodziców w 
posyłaniu dzieci do szkoły. 

e) Aby nauczyciele mieli prawo na 
kolejach państwowych jeździć za połowę 
ceny, za okazaniem legitymacji przez okrę- 
gowe Rady szkolne potwierdzonej. 

d) Uprasza się zarząd, aby w drodze 
właściwej wpłynął na rady szkole miej- 
scowe, aby przyczyniły się choćby rocznemi 
ratami do sprawienia jakiegokolwiek war- 
sztatu przemysłowego, na którym nauczy- 
ciel mógłby kształcić w dzieciach zręczność 
w ręku, gust w oku, i siłę fizyczną. 

3. Wnioski p. Stadnickiego opie- 
wają : 

Zgromadzenie poleca zarządowi, aby 
zajął się jak najenergiczniej ułożeniem i 
przedłożeniem Sejmowi wniosków co dore- 
formy ustaw, a przedewszystkiem: a) o pod- 
wyższenie płacy nauczycielom wiejskim i 
małomiejskim z 300 na 500 złr. i zniżenie 
lat służby z 40 na 30 lat; b) o przyznanie 
10 pre. pięciolecia od pobieranej płacy; ©) 
aby spędzone w wojsku lata służby były 
nauczyciełowi do lat służby nauczycielskiej 


Badeniego o tej 


policzone; d) o zmianę artykułu 31 ustaw 
w ten sposób, aby w razie wytoczenia pro- 
cesu lub dyseyplinarki nauczycielowi były 
urzędowanie i płaca odjęte dopiero w razie 
udowodnienia karygodnego czynu; 6) za- 
rząd uda się do Rady szkolnej krajowej z 
przedstawieniem, aby prowadziła ewiden- 
cyę co do spędzonych lat służby nauczy- 
cielskiej i stopniowo starszych nauczycieli 
posuwała na wyższy etat płacy. 


4) Wnioski p. Falkiewicza opie- 
wają: Zgromadzenie uznaje za potrzebne 
objąć w program swej działalności nadanie 
szkołom ludowym wiejskim kierunku bar- 
dziej praktycznego, więcej do przyszłego 
trybu życia wychowanków zastosowanego, 
i głębiej podniesienia przemysłu domowego 
jakoteż rolnictwa uwzględniającego. Za nie- 
zbędne do osiągnięcia tego celu uznaje 
zgromadzenie: a) odpowiedne uzupełnienie 
i rozwinięcie nauki szkolnej w szkołach lu- 
dowych wiejskich; b) działalność samych- 
że nauczycieli na "polu przemysłu domowe- 
go i rolnictwa, W tym celu poleca zgroma- 
dzenie zarządowi wybór komisyi, któraby 
się zajęła zbadaniem, jakim modyfikacyom 
powinien uledz plan naukowy przy zasto- 
sowaniu go w szkołach ludowych wiejskich. 

5) Wniosek p. Krzaczkowskiego 
tej osnowy: 

Poleca się zarządowi, aby zajął się re- 
formą całego elementarza, który w zupeł- 
ności odpowiadałby warunkom dydaktyczno- 
pedagogicznym i dzielił się na dwie części, 
t. j. osobno dla 1go roku nauki, a osobno 
dla 2go i aby w części pierwszej opuszezo- 
ne były trudne wyrazy jednozgłoskowe, 
w drugiej zaś części, aby umieszczono wię- 
cej powiastek treści moralnych, zastosowa- 
nych do wieku dzieci a opuszczono niektóre 
niestosowne i za długie. 


6) Wniosek p. Bilińskiego opiewa: 

Zgromadzenie uchwali starać się u 
wysokich władz o zniesienie rocznych po- 
pisów, a zaprowadzenie natomiast rocznych 
uroczystości szkolnych, jakie już we Lwo- 
wie i Krakowie istnieją. 


7) Wniosek oddziału przemyskiego, aby 
nauczycielom zajmującym posady poinspek- 
torskie w szkołach wydziałowych i ludo- 
wych, jeżeli się wykażą wymaganą kwali- 
fikacyą wypłacano pełną płacę, a nie jak 
dotąd 60 pre. 

8) Wniosek oddziału brzeżańskiego aby 
zarząd postawił na porządku dziennym wy- 
bór deputacyi z 5 członków z prezesem 
Sawczyńskim na czele, któraby prosiła wła- 
dze szkolne i posłów sejmowych o poparcie 
reform ustaw szkolnych, będących na po- 
rządku dziennym każdorocznej sesyi sej- 
mowej. 

9) Wniosek oddziału brzeżańskiego : 
Zarząd odniesie się do kraj. Rady szkolnej 
z prośbą, aby poleciła okręgowym Radom 
szkolnym, iżby przedsiębrały przez komisye 
sanitarne rewizyę budynków szkolnych. 

Z porządku dziennego p. Badańczyk 
z Krakowa, w zastępstwie chorego p. Ma- 
ciołowskiego, odczytał bardzo obszerny 
elaborat jego o „przeciążeniu młodzieży 
w szkołach ludowych miejskich, a szczegól- 
nie żeńskich“. Elaborat ten bardzo ooo ka a pa a ła ali dole Jia oag | O 


swojego charakterystycznego lecz szlache- 
tnego znaczenia. Zatem i ślub, ostatniej 
córki Adama Potockiego, panny Anny z hr. 
Ksawerym Branickim, nie był zdarzeniem 
obojętnem dla Krakowa. Uroczystości we- 
selne rozpoczęte w Krzeszowicach, zakoń- 
czyły się w podziemiach Wieliczki, wycie- 
czką urządzoną umiejętnie przez p. Artura 
Potockiego, a której towarzyszyła niezwy- 
kła ochota; ożywioną ona została, prawdzi- 
wym zachwytem jakiego doznali z dalekich 
stron przybyli goście, którzy po raz pier- 
wszy. widzieli wspaniałości Wieliczki jedy 
ne zapewne, które pokazywać możemy, jako 
nieznajdujące się gdzieindziej. I był to wła- 
śnie jeden z celów wycieczki; bo dopra- 
wdy czas już wielki, aby podziemia Wie- 


liczki nabrały więcej rozgłosu i ściągały | po 


zagranieznych turystów. Niestety nasza re- 
klama jest niezręczna, ciężką i zbyt wido- 
cznie tendencyjna; dlatego zamiast przy- 
ciągać, odstrasza najczęściej ; reklama jest 
z powołania rzeczą lekką, płochą nawet, a 
niy reklamujące, wyglądamy jakbyśmy cele- 
browali. Ale właśnie podczas ostatniej wy- 
cieczki, powstała w gronie Paryżan, którzy 
w niej wzięli udział, myśl sprowadzenia do 
podziemia Wieliezki, Moupassanta i Alberta 
Wolffa, a ci już z pewnością potrafią zuży- 
tkować wielkie ich piękności i obudzić eu- 
ropejskie dla nich zajęcie. Zachęci ich do 
tego hr. Mikołaj Potocki, który nietylko po 
raz pierwszy zwiedzał Wieliczkę, ale w o- 
góle po raz pierwszy znajdował się na pol- 
skiej ziemi. Hr. Mikołaj Potocki, wnuk 
Sz zęsnego a syn Mieczysława, jest milio- 
nowym panem, wych. wanym w Paryżu i 
prawdziwym Paryżaninem. 
Wspomniałem, w jednym z moich pary- 
skich listów, o fantastycznych a słynnych 
stajniach jego, w których nagromadzone są 


wogaa 1 AIKTEEFYEE - Te Aki "UN ae a A a FU „EYE JENA 1OSG 1 wspaniałości nowoczesnego zbyt- 
ku. Hrabia Mikołaj ożeniony jest z księż- 
niczką Pignatelli, która gromadzi w swoim 


i salonie wiele znakomitości literackiego i ar- 


tystycznego Świata paryskiego; zwykłymi 
tam gośćmi, są zwłaszcza Caro unieśmier- 
telniony może więcej Swiatem Nudów 
Paillerona, niż własnemi dziełami i pełen, 
talentu Moupassant a także . Coquelin. — 
Hr. Mikołaj jest zawołanym myśliwym i po- ; 
siada pod Paryżem, jedno z najlepszych po- 
lowań; na przestrzeni dwóeh tysięcy na- 
szych morgów, pada tam rocznie przeszło 
jedenaście tysięcy sztuk ale bażantów, kuro- 
patw i królików. To też jelenie i rogacze 
tutejsze obudziły w nim wyższy zmysł my- 
śliwski i jak słyszę wyjechał on, wywożąc 
od każdym względem nader miłe z ziemi 
ojczystej, której dotąd nie znał, wrażenia, i 
zamierza powrócić na czas polowań. — Pa- 
ryż jest wspólną dla wszystkiech ojezyzną, 
ale to nie przeszkadza, iż sięi tam odczuwa 
tęsknotę za własnym krajem, choć nawet 
się go nie zna. 

Iana rzecz kiedy się go zna, wtedy nie 
przestaje się być do niego przywiązanym, 
ale znając ujemne jego strony, nieraz na- 
ucza się cenić dobre i dodatnie, wtedy do- 
piero należycie, kiedy ja podnosi iw praw- 
dziwem stawia świetle, zawiść, namiętność, 
i niedorzeczne przeciw nim wycieczki pew- 
nych stronnictw, kierunków i ludzi. Nieza- 
wodnie że Uniwersytet krakowski nie potrze- 
bował dia swej sławy i chwały, tej odwrot- 
nej reklamy ; przekonany jednak jestem że 
świeże na niego napaści, z dwóch stron a 
w odmienny sposób tendencyjne, przyczynią 
się tylko ostatecznie do podniesienia jego 
w spółeczeństwie polskiem znaczenia; bo 
oczywistą jest rzeczą, że jeżeli jednocześnie 
uderza na niego polska negacya i negacya 


polską siłą, 


liczność, że z zamknięciem na lato Uniwer- 
sytetu, obumiera prawdziwe szlachetne a z 
wielu względów niepospolite umysłowe ży- 
cie w naszem mieście. Teraz podnieca je 
jeszcze nieco, przyjazd literatów i artystów 
|z Warszawy. Kenig, Aspis, Kazimierz Za- 
lewski kolejno przejeżdżali przez Kraków; 
ten ostatni ma podobno plany do dwóch no- 
wych komedyj, które zacznie tworzyć w 
Zakopanem, Tatarkiewicz i Kotarbiński za- 
trzymali się także parę dni w podwawel- 
skim grodzie a te ciągłe z „Warszawą sto- 
sunki, nadają odrębne znamię Krakowowi i 
oddziaływują zbawiennie na jego lokalne 
wady. Wśród tych wyjazdów 1 przyjazdów, 
operetka lwowska zrywa się, od czasu do 
czasu, do wystawiania oper, a jest w każ- 
dym razie pożądanym wielce punktem zbor- 
nym. Nabierze ona nie małego wdzięku, je- 
żeli istotnie przybędzie i występować będzie 
pani Zimayer artystka, która posiada to coś, 
co ciągnie do teatru publiczność i czaruje 
najprzyjemniej, bo niewiedzieć dobrze dla 
czego. — Przyszłemi losami waszego teatru, 
Kraków z wielu względów żywo się zajmuje 
a ci, którzy umieli ocenić umiejętne i pra- 
cowite kierownictwo naszej sceny, z począt- 
kiem przeszłego kursu, sympatyzują szcze- 
rze z kombinacyą Gall- Sarnecki, która daje 
z góry rękojmię co do literackiego, arty- 
stycznego i cywilizowanego kierunku sce- 
nicznego. — Ale niestety u nas, względy te 
rzadko kiedy są rozstrzygającemi; my lu- 
bimy jeszcze utwory i dyrekcye tenden- 
cyjne; my nie często umiemy brać rzeczy 
po prostu i zawsze i wszędzie, chcemy ce- 
lebrować. 

Prawdziwym wypadkiem dnia —nie dla 


polskości, musi on być nie małą i dodatnią tych eo eelebrować lubią, lecz dla tych, co 


umieją oeenić piękne rzeczy wedle ich war- 


A dowodem tego jest także i ta oko- | tości— stał się portret Szujskiego, wykonany 


z polecenia hr. Stanisława Tarnowskiego 
przez Matejkę. Znajduje się on obeenie na 
Szlaku w domu autora „Królowej Opinij* 
jest zdaniem znawców, najlepszym mało „A 
wiedzieć, ale najznakomitszym portretem 
mistrza Matejki, tak pod względem techni- 
cznym, jak odtworzoną w nim psychiczną 
stroną historyka i reformatora. Ktoś bar- 
dzo rozumnie powiedział, że gdyby Matejko 
był malował ten portret za życia Szujskie- 
go, nie byłby stworzył takiego arcydzieła. 
Trzeba było ocenić stratę jaką społeczeństwo 
nasze poniosło przez śmierć Szujskiego, aby 
się wznieść tak wysoko jak to uczynił Ma- 
tejko, odtwarzając na płótnie tę postać. — 
S. Tarnowski przeznacza ten portret do no- 
wego gmachu uniwersyteckiego. 

W inny sposób i w innym kierunku 
miasto zabogacone zostało, ładną rzeczą i 
szczęśliwym pomysłem. Oto AO. dzięki 
dr. Jordunowi, na plantacyach rażyna 
dłuta p. Dauna. Jak już wam dawniej pi- 
sałem, zacny lekarz i gorliwy o dobro i u- 
piększenie Krakowa obywatel, zamierza za- 
ludnić plantacye szeregiem posągów przed- 
stawiających postacie z naszej poezyi, i li- 
teratury. Świeżo odsłonięta Grażyna, zna- 
lazła godne siebie ocenienie w Czasie, pió- 
ra doskonałego znawcy, pana Maryana So- 
kolowskiego. 

Kraków zatem nigdy — nawet w le- 
cie pustym nie jest i nie będzie, bo zapeł- 
niony jest zawsze najpiękniejszemi wspo- 
mnieniami a pod ich wplywem, wzbogaca 
się wciąż, że tak powiem, pamiątkami prze- 
szłości. 

18 lipca. O. 


łowy, streszcza się w następujących wnio- | 
skach : 

A) Przeciążenie młodzieży w szkołach 
ludowych miejskich, szczególnie żeńskich, 
istnieje i wywiera szkodliwy wpływ tak na 
zdrowie , jak i umysłowy rozwój młodzieży 
szkolnej. B) Szkoła ludowa ma równomier- 
nie zdążać do prawidłowego rozwoju umy- 
słowego, jakoteż wpływać na wykształcenie 
uezucia i charakteru u młodzieży, oraz tro- 
skliwie pielęgnować i rozwijać jej fizyczne 
zdrowie. C) Szkoła winna kształcić ciało 
przez gimnastykę; przez troskliwie prze- 
strzeganą w układaniu rozkładu zmianę 
umysłowej i fizycznej czynności; przez na- 
leżyte urządzenie przerw w czasie godzin 
szkolnych; przez pozostawienie dwóch pół- 
dzionków i niedzieli w każdym tygodniu 
wolnych od szkolnej zarówno , jak i domo- 
wej, przez szkołę poruczonej, pracy. D) Do- 
piero z ukończonym siódmym rokiem życia 
powinna młodzież wstępować do szkoły lu- 
dowej. E) Młodzież nigdy dłużej nad 3 go- 
dziny w jednym ciągu nauką szkolną zatru- 
dnioną być nie powinna. Przestrzegać tej 
zasady należy z całą ścisłością w szkołach 
żeńskich, tak w niższych , jak w wyższych 
klasach, F) Zatrudnienia domowe mają 
być tak obliczone, ażeby zatrudnienie mło- 
dzieży do 10 roku życia wymagało co naj- 
wyżej czwartej części; starszej zaś nad 10 
lat, najwyżej trzeciej części obowiązkowych 
godzin szkolnych. Rysunki, kaligrafia a 
przedewszystkiem u dziewcząt roboty rę- 
czne, nigdy nie mogą być przedmiotem 
pracy domowej przez szkołę wyznaczonej. 
G) Każda szkoła posiadać winna potwier- 
dzony przez władze szkolne specyalny plan 
naukowy, zastosowany do stosunków miej- 
scowych, a wygotowany w myśl rozporzą- 
dzenia ministeryalnego z dnia 10 listopada 
1884, 1. 20.691, na podstawie normalnego 
planu obowiązującego, który materyał nau- 
kowy podaje jedynie w ogólnych zarysach. 
Specyalny plan ma podawać szczegółowo 
na każdą klasę, oddział i grupę, materyał 
naukowy. Planu tego nie wolno żadnemu 
nauczycielowi dowolnie zmieniać, ani roz- 
szerzać. Zmiany, które praktyka szkolna 
wskaże, a konferencya nauczycieli miejsco- 
wej szkoły uchwali, mogą wejść w życie 
dopiero po zatwierdzeniu władzy szkolnej. 

Na wniosek p. Kowalówki, cały po- 
wyższy elaborat przekazano zarządowi do 
zbadania i zdania sprawy w roku przyszłym, 
a p. Maciołowskiemu uchwaliło zgromadze- 
nie uznanie za jego gruntowny operat. 

Na tem zakończono drugie posiedzenie. 

Wieczór spędziła bardzo znaczna część 
uczestników zjazdu w sali gimnastycznej 
Sokoła, gdzie przy odgłosie muzyki wojsko- 
wej członkowie Sokoła tutejszego popisywali 
się ćwiczeniami gimnastycznemi. 


Majątki ziemskie w Królestwie 
Polskiem. 


W ostatnim numerze Kaliszanina czy- 
tamy, co następuje: „Sprzedaż przymusowa 
w ostatnich czasach majątków ziemskich po- 
wtarza się tak często, że to zaczyna powa- 
żne budzić obawy. Gdyby bowiem powta- 
rzała się ona w tym samym stosunku czas dłuż- 
84y, przynajmniej */, posiadłości ziemskich 
zmieniłoby właścicieli. Zmiana ta nie była- 
by groźna, gdyby nowonabywcami byli au- 
tochtoni; lecz niestety! w większości wy- 
padków zastępuje ich żywioł obey, przewa- 
Źnie kapitaliści, ratujący swoje wierzytelno- 
ści hipoteczne od upadku. A chociaż zwy- 
kle na subhastacyach majątki sprzedawa- 
ne są niżej połowy rzeczywistej ich war- 
tości, nabywcy kupują je niechętnie, od- 
straszeni dzisiejszemi warunkami ciężkiemi 
gospodarstwa wiejskiego. Zdarzył się na- 
wet wypadek, że Towarzystwo kredytowe 
ziemskie dla braku konkurentów samo ma- 
Jątek kupić było zmuszone, a wypadki ku- 
pna przez wierzycieli, mających zahipoteso- 
wane swoje sumy zaraz po Towarzystwie, 
nie należą do rzadkich wypadków. Tacy 
przypadkowi właściciele ziemscy starają się 
albo zbyć swoje posiadłości, choćby z nie- 
wielką stratą, albo też rozparcelować je; 
rzadko tylko decydują się prowadzić gospo- 
darstwo na własne ryzyko, co początkowo 
dość znacznego wkładu kapitału wymaga, a 
w następstwie odpowiednich zysków nie za- 
pewnia. Gdy policzymy, chociażby tylko w 
gubernii kaliskiej, majątki ziemskie, zosta- 
Jące w posiadaniu obcokrajowców, przyj- 
dziemy do wniosku, że wywłaszczenie prze- 
prowadzane za pomocą praw wyjątkowych 
w W. Ks. Poznańskiem, u nas dokonywa 
Się dobrowolnie, wywołując już od wielu lat 
utyskiwania lecz żadnych środków zarad- 
czych.* 

,, Komitet centralny statystyczny w mi- 
Nisterstwie spraw wewnętrznych ogłosił 
właśnie statystykę rolną Królestwa Polskie- 
50, z której pokazuje się, że jedna połowa 
R ści prywatnej ziemskiej w Królestwie 

ależy do obcych poddanych, przeważnie 

iemców lub żydów austryackich; druga zaś 
ię należy do Polaków, żydów i obywa- 

1 rossyjskich. 


Serbska mowa tronowa. 


Wezoraj została otwartą skupczyna 
serbska mową tronową, w której król po- 
wiada na wstępie: „W celu zabezpieczenia 
żywotnych interesów ojczyzny, przyjąłem, 
wierny polityce domu Obrenowiezów, zgo- 
dnie z głosem ludu, utworzony przez Buł- 
garyę stan otwartej nieprzyjaźni.* 

Król podziękował następnie w sposób 
uroczysty narodowi za jednomyślność, a ar- 
mii za ofiary, poniesione w służbie dla oj- 
ezyzny 

Jakkolwiek, powiada dalej mowa tro- 
nowa, usiłowania te pozostały: bez skutku, 
a Serbia, ulegając Życzeniu Mocarstw, z 
Bułgaryą pokój zawarła, to jednomyślność 
narodu dowodzi, że Serbia czuwa nad 
obroną idei państwowej i że wolą jej jest 
szanować zawsze traktaty i protestować 
przeciw jednostronnemu zaburzeniu równo- 
wagi na półwyspie bałkańskim. 

Mowa tronowa stwierdza dalej, że 
stosunki Serbii z Bułgaryą są obecnie takie, 
jak przed wojną, a z innemi Mocarstwami 
europejskiemi jak najprzyjazniejsze. Król 
troskliwie czuwać będzie nad utrzymaniem 
tych przyjaznych stosunków na przyszłość. 

Mowa tronowa zapowiada przedłoże- 
nia, zwłaszcza w kierunku finansowym przy 
uwzględnieniu zasady oszczędności i zaleca 
dodatkowe zatwierdzenie zarządzeń, wyda- 
nych podczas wojny, odwołując się do pa- 
tryotyzmu narodu. 

Mowę tronową przyjęto kilkakrotnemi 
oklaskami, a król opuścił parlament wśród 
entuzyastycznych okrzyków żivio! 


7 Rossyi. 


(Fundacya Imienia Najj. Cesarza austryackiego. — 

Rossyjsko - franeuskie stosunki. — Nowe przepisy o 

członkach domu carskiego. -- Z prowincyj nadbał- 

tyckich. — Deputacya z Persyi. — Żydzi wobec po- 
winności wojskowej). 

Dzienniki rossyjskie donoszą: Dnia 5 
czerwca b. r. car zatwierdził fundacyę pod 
Imieniem Jego ces. król. Mości Cesarza au- 
stryackiego Franciszka Józefa, jaka kosztem 
5000 rubli w srebrze została założoną po 
wieczyste czasy na rzecz ubogich austro- 
węgierskich poddanych, celem przyjmowa- 
nia ich i bezpłatnego leczenia w szpitalu 
w Moskwie. Wkrótee zostanie odsłonięta od- 
powiednia tablica, na którą to uroczystość 
zaproszono c. k. generalnego konsula. 

Do Köln. Ztg. piszą z Petersburga: 
Pomimo pozornego naprężenia z Francyą, 
starają się tu widocznie o przyjaźń repu- 
bliki. I tak pomiędzy innemi przebywający 
na urlopie rossyjski ażtachć wojskowy w Pa- 
ryżu, pułkownik Frederiks przerwał urlop 
celem udania się do Francyi na uroczystość 
odsłonięcia pomnika generała Chanzy. Na 
manewry francuskie został wysłanym ge- 
nerał Feldmann i kilku wyższych oficerów 
sztabowych. Generał Feldmann, pomimo na- 
zwiska niemieckiego, jest zagorzałym Ros- 
syaninem a nawet uchodzi za jednego z 
przewódeów skrajnego obozu panslawisty- 
cznego. 

Według ukazu carskiego, obejmującego 
postanowienia o członkach rodziny carskiej, 
odtąd tytuł: W. Książę, W. Księżna i Ce- 
sarska Wysokość będzie przysłużał wyłącz- 
nie synom, córkom, braciom i siostrom ca- 
ra, oraz jego wnukom męskiej linii. Inni 
członkowie domu carskiego mają używać 
tytułów : Książę, księżna lub księżniczka krwi 
z predykatem Wysokość. 

Ogłoszoną została ustawa znosząca 
niższe miejskie władze sądowe w guber- 
niach bałtyckich. 

W Tyflisie zatrzymały władze polity- 
czne deputacyę z prowincyi perskiej Kho- 
rasson nad granicą afgańską, która za- 
mierzała udać się do Petersburga, celem 
proszenia cara o wcielenie tej prowincyi do 
państwa rossyjskiego. Deputacyi oznajmio- 
no, iż wobee przyjaznych stosunków Rossyi 
z Fersyą nie może być przyjętą. 

Według danych statystycznych opar- 
tych na źródłach urzędowych, a odnoszących 
się do odbywunia przez żydów w Rossyi 

owinności wojskowej w ciągu okresu od 

r. 1876 do 1588, w całej Rossyi europej- 
skiej podlegało losowaniu 5,881.881 ludzi, 
z których nie stanęło 166.266, t.j, 2.8 pro- 
cent; wskutek tego z liczby 1,049.882 po- 
pisowych, których należało przyjąć do służ- 
by, brakowało 21.429, czyli 1.2 procent. 

„W tym samym okresie w Z8miu gn- 
berniach Rossyi europejskiej, w którye! «= 
mieszkują żydzi, wypadło wezwać z ni h do 
losowania 282.683, a z tych nie stawiło się 
89.520, t. j. 31.6 procent, czyli powinne 
być przyjętych do wojska 77.579, a wzięto 
tylko 50.886. Niedobór zatem wynosił 20.693 
czyli 26.6 procent, 

Najwięcej uderzającemi są różnice w 
tych cyfrach w gubernii bessarabskiej, gdzie 
na 11.708 wezwanych żydów, nie stawiło 
się 6.076, t. j. 51.9 procent, czyli, że za- 
miast 3.830 żydów pobrano ich tylko 1.359, 
a niedobór wynosił 64.7 proceni, i w gub. 
kowieńskiej, gdzie nie stanęło 54.6 „r. Ży- 
dów, bo tylko 9.246 z liczby 16.703 wezwa- 
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|nych, a niedoboru pozostało 37.8 proc. t.j. 
z liczby 5.070, wezwanych 2.108 ludzi. W 
guberniach królestwa polskiego odbywanie 
powinności wojskowej szło pomyślniej, z wy- 
jatkiem gub. suwalskiej, gdzie liczba nie 
stawających wyniosła 53.4 pr. a niedobór 
31 procent. 


KRONIKA 


— JKW. książę Württemberg, ge- 
nerał-komendant tutejszy, przybył wczoraj rano 
w powrocie z Prus do Krakowa i stanął w ho- 
telu Drezdeńskim. 


— Z uniwersytetu. Czas dowiaduje 
się, że senat akademieki uniwersytetu Jagiel- 
lońskiego wybrał komitet, który z powodu uro- 
czystości otwarcia nowego gmachu uniwersy- 
teckiego, mającej się odbyć w roku przyszłym, 
zajmie się wydaniem książki pamiątkowej. Książka 
ta, oprócz krótkiego życiorysu profesorów i do- 
centów uniwersytetn, obejmie wykaz wszystkich 
prac ich naukowych. Zarazem uchwalił senat 
akademieki powrócić do dawnego zwyczaju, we- 
dług którego ustępujący rektor z rozpoczynają- 
cym się rokiem szkolnym na posiedzeniu pu- 
blicznem zdawał sprawę z całorocznej czynności 
członków uniwersytetu, — P. Jan Kośmiński, 
rodem z Sambora, otrzymał w zeszły piątek 
stopień doktora filozofii w uniwersytecie Jagiel- 
lońskim. 

— Wspaniałe album wystawy arche- 
ologicznej polsko-ruskiej z r. 1885, o którem 
zamieszczamy na innem miejscu piękny artykuł 
pióra p. W. Łuszezkiewicza, wyszło już z pra- 
cowni p. Trzemeskiego i jest do nabycia w tejże 
pracowni za cenę 18 zł. 


— Z Przemyśla otrzymaliśmy nastę- 
pującą odezwę, z prośbą o ogłoszenie jej: „Do 
byłych uczniów ks. Dyrektora Tomasza Polań- 
skiego ! 

Dnia 3 czerwca b. r. zmarł jeden znaj- 
zasłużeńszych i najznakomitszych pedagogów 
naszego kraju, ks. Tomasz Polański, dyrektor 
gimnazyum w Przemyślu. 

Imię Jego nie miało rozgłosu, na jaki 
zasługiwały wysokie zalety Jego umysłu i du- 
szy, zamknięty bowiem w zakresie swego za- 
wodu, ks. Tomasz Polański nie występował 
nigdy ambieyą poza poważne mury szkoły, któ- 
rą wiernie ukochał, której poświęcił swą pracę, 
całą swą głęboką wiedzę, i co może jeszcze 
więcej znaczy, całe serce swoje. Ale wszystkim, 
którym dane było liczyć się do uczniów jego, 
tkwić będzie na zawsze we wdzięcznej pamięci 
przezacna i szlachetna postać tego znakomitego 
człowieka, wielkiego znawcy, wielkiego przyja- 
ciela i dobrodzieja młodzieży, wielkiego mistrza 
w tak trudnej sztuce kierowania młodemi ser- 
cami i młodemi charakteranmi, 

Każdy, kto pobierał nauki pod jego kie- 
rownietwem, znajdzie w najszanowniejszych i 
najdroższych wspomnieniach młodości, na pier- 
wszym planie, tuż po rodzicach, przezacną po- 
stać ks. Tomasza z wszystkiemi pięknemi ry- 
sami Jego charakteru, z Jego niepospolitym u- 
mysłem, z Jego cierpliwą dobrotliwością, z tym 
poczciwym a zawsze rozumnym taktem w bar- 
dzo trudnych i draźliwych chwilach, z tą do- 
skonałą miarą surowości, co w młodych du- 
szach grozę zastąpić umiała czcią głęboką, na 
której tem trwalej gruntowały się uczucia wdzię- 
czności i przywiązania. 

Do tych wspomnień młodości, do tych u- 
czuć żywo przechowanych w każdym uczniu, 
śp. ks Tomasza odwołujemy się dzisiaj. 

Na świeżej mogile nie ma żadnego po- 
mnika, a gdy rozpadną się wieńce złożone tam 
wdzięczną dłonią przemyskiej młodzieży szkol- 
nej, nie zostanie nawet ślad, jakie serce spo- 
częło w tym grobie, Sądzimy, że jesteśmy tylko 
tłómaczami szezerej intencyi wszystkich byłych 
uczniów ks. Tomasza, jeżeli niniejszą odezwą 0- 
twieramy składkę na wzniesienie mu pomnika 
i utworzenie fundacyi imienia ks. Tomasza Po- 
lańskiego na utrzymanie jednego lub więcej 
ubogich uczniów w bursie przemyskiej, biorąc 
na siebie pośrednictwo w spełnieniu tych aktów 
wdzięcznej pamięci i pietyzmu. 

Podpisany komitet zdawać będzie publi- 
cznie sprawę z cyfry i ostatecznego użycia dat- 
ków. które nadsyłać uprasza do przemyskieej 
kasy oszczędności. 

W Przemyślu, dnia 8 lipca 1886. 

Ks. dr. Jakób Glaser kanonik kapituły 
przemyskiej; Władysław Przybylski radca są- 
du; dr. Wincenty Kraiński, radca dyrekcyi 
skarbu; dr. Władysław Czajkowski adwokat; 
dr.EŁucyam Lityński lekarz; Stanisław Go 
liski profesor gimnazyalny; Ingarden ©. k. 
inżynier, s 

— Kolonie wakacyjne IV wykaz 
skłądek na rzecz kolonij wakacyjnych: Ka- 
sprowiez naucz, ze Stryja, dla kolonistek 1 zł., 
gs. Erazm Albus, z listy składek 3 zł., dyr. Sa- 
bina Hoffmann z listy składek dla kolonistek 7 
zł. 50 ct., Joanna Maywald, z listy składek 
22.11), Teodor Schneider z listy składek 5 zł., 
dyr. Apolonia Winiarzowa, z listy składek dla 
kolonistęk 3 zł., Brauner za pośrednictwem prof, 
Seidlera 10 zł., pół opłaty od ucznia 10 złr., 
Agnieszka Rebsam, z listy składek 1 zł, M. 
Smutnowa z listy składek 10 zł., dr. K. Ma 
ramosz z Kołomyi dla konistek 5 zł, hr. F. 
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Mierowa z Witkowa dla kolonistek 10 zł."Fred- 
ka Walcher, dla kolonistek 1 zł., Marya Za- 
górska, z listy składek 16 zł., Ludwik Biało- 
skórski z listy składek 48 zł., Administracya 
Gazety Lwowskiej 3 zł., dyr. E. Hamerski z 
listy składek 385 zł. 85 ct., p. Mochnacka 15 
zł., opłata od ucznia M. 20 zł., St. hr. Gołu- 
chowski z Grusztynka dla kolonistek 10 zł., dr. 
Z. Samolewicz dodatkowo 1 zł., pół opłaty od 
ucznia J. 10 zł, klasa II. b szkoły im. Ko- 
narskiego 78 ct., Jan Szwejkowski z listy skła- 
dek 7.80, Administracya Dziennika Polskiego 
5 zł. dla chłopeów, a 5 zł. dla dziewcząt, An- 
tonina Machczyńska, z listy składek 2 zł., Win- 
centa Longchamps, z listy składek 4 zł., Józef 
Kerekjarto, z listy składek 2 zł., dr. Tadeusz 
Szydłowski 5 zł., dr. Pawlikowski 2 zł, pani 
K. 1 zł. Razem 280.48. Poprzednio wykazano 
1461.5, ogółem więc wpłynęło do kasy komi- 
tetu po dzień 18 lipca [1741 zł. 58 ct. 


Stan powietrza, Barometr idzie 
w górę. — Prognoza na dobę następującą, od 
godziny 12 w południe 20 b. m., według spo- 
strzeżeń stacyi e. k. szkoły politechnicznej: — 
Wiatr przeważnie zachodni, niebo prawie czy- 
ste, Średnia temperatura około średniej lipca 
(dla Lwowa 19.490.), powietrze miernie wilgotne, 
pogoda. 

== Wyśledzenie rzezimieszków. W 
domu pod l. 6 przy ulicy Wronowskiej zakradł 
się w nocy oknem do parterowego pomieszka- 
nia wdowy pani A. O. od ulicy złodziej i 
skrądł z otwartej szafy damskie suknie warto- 
ści przeszło 60 zł. Ponieważ sprawca pozosta- 
wił w tej szafie znaczniejszą część sukien, tu- 
dzież złożoną obok w koszu bieliznę, a nawet i 
zegarek i sakiewkę z pieniędzmi, które leżały tuż 
przy oknie w komodzie, widocznem więc było, że 
został on spłoszony, mianowicie, dzięki zapewne 
tej szczęśliwej okoliczności, że nocujący w przy- 
ległym pokoju krewny poszkodowanej zwykł 
mówić przez sen głośno i wyraźnie. Komisarz 
policyjny śledząc za sprawcą, udał się do pe- 
wnej znanej tu nabywaczki skradzionych rzeczy 
izraelitki i zagroził jej wydaleniem ze Lwowa, 
ponieważ jest obcą i dopiero na kilka dni przed 
tem została po odbyciu jednorocznego wię- 
zienia uwolnioną. Jakoż mąż izraelitki oba- 
wiając się wykonania tej groźby, uwinął się 
tak, że w kilka godzin przytrzymała policya na 
ulicy znaną złodziejkę Elżbietę Głowę przy 
sprzedawaniu jednej ze skradzionych pani A. O. 
sukień, poczem po nitce doszła policya do kłę- 
bka i wkrótce zwróciła poszkodowanej wszyst- 
kie skradzione rzeczy, Właściwym sprawcą tej 
kradzieży był znany złodziej Franciszek Trojan, 
oraz Franciszek Zmudziński i Julian Skulski, z 
których dwaj pierwsi umknęli zaraz ze Lwowa. 
Aresztowano Głowę i Skulskiego i odstawiono 
do sądu kraj. karuego. 

= (iężkie uszkodzenie ciała poniósł 
wczoraj 12-letni Stefan Kozak, syn rolnika ze 
Skniłowa, przy podkładaniu kamienia pod koło 
wozu. Gdy ojciec jego chciał założyć hamulec 
koło oderwało nieszczęśliwemu dwa palce u 
ręki, musiano go więc odwieźć do szpitala. 

— Samobójstwo, W dniu 10 lipca 

wieczorem, odebrał sobie życie przez obwie- 
szenie się w domu zajezdnym H. Katza w Trze- 
bini, poddany rossyjski Leopold Michalski 
przybyły z Warszawy. Przy zmarłym znaleziono 
pasport i portmonetkę, zawierającą 20 groszy 
rossyjskich i 6 centów. Powód samobójstwa 
tego nie jest wiadomy. 
Okropny wypadek zdarzył się 
w Toustem, powiatu skałackiego. Przy kopaniu 
gliny zostało zasypanych urwiskiem pięć osób, 
z których Hankę Prystaw, Paulinę Dudkiewicz, 
Maryę Lachowecką i Kindrata Kohuta wydobyto 
już nieżywych, zaś piąty Tymko Mostecki znaj- 
duje się przy życiu. Przeciw winnym zaniedba- 
nia przepisanej ostrożności wdrożono dochodze- 
nie karne, 

— Zapiski policyjne. Skradziono 
futro piźmakowe, pokryte ciemno-zielonem su- 
knem; surdut zimowy, czarny, a drugi siwy; 
suknię białą batystową, kołnierz tumakowy, 
dwa dziecinne surduciki czarne; damski płaszoz 
granatowy, wartości 60 zł.; 4 siekiery; srebrny 
zegarek ankier, na 15 kamieni, kryty, ze srebr- 
nym łańcuszkiem, wartości 35 zł, i niklowy ze 
srebrnym łańcuszkiem, wartości 14 zł.; ciemno 
popielaty surdut z blado żółtą podszewką i 
kurtkę leśną z takąż kamizelką, w której znaj- 
dowało się przeszło 80 kwitów na sągi; trzy 
białe a dwie ciemno brunatne młode kury, — 
Zgubiono sakiewkę z kwotą 5 zł, i dwiema 
asygnatami kolei, na 14 zł. i na 4 zł. 40 ct., 
oraz z asygnatą pocztową na 7 zł, 30 ct.; 
kartą zastawniczą banku kredytowego z 28 z. m. 
l. 11.880 na przedmiot, za 22 zł. zastawiony; 
trzy recepisy frachtowe, na przesyłki do Süss- 
manna, J. Schorra w Drohowyżu i do propi- 
nacyi w Bołszoweach, wreszcie deklaracyę na 
88 beczek piwa; pugilares czarny ze srebrną 
sylwetką, srebrnym orzełkiem, srebrną pieczątką 
znaączoną M. S., srebrną obrączką i z zastawni- 
czą kartką banku ruskiego do 1. 15.058 na 
złote kóleżyki, za 8 zł. zastawione ; indeks pra- 
wnika p. Natana Nebenzkala, — Znaleziono 
książeczkę kasy oszczędności pocztowej do 1. 
72 225. — Żakwestyonowano 5 głów cukru, 
które przytrzymany Seńko Poźniak miał znaleźć 
pod mostem koło Winnik, i łańcuch z psa. 

— W setnym dwunastym roku 
życia umarł w tych dniach w Lublinie, w przy- 
tulisku starozakonnych, żyd nazwiskiem Wadja. 


Nieboszczyk do samej śmierci cieszył się zu- 
pełną przytomnością umysłu. 

— Zakład św. Kaźmierza w Pa- 
ryżu. Z ogłeszonego świeżo sprawozdania za- 
kładu św. Kaźmierza (Oeuvre de St. Casimir) 
za rok ubiegły dowiadujemy się, że dobroczyn- 
ny ten dom przytułku dla starców i sierot miał 
w tym czasie wydatków 59.200 fr. 80 et do- 
chodów 50.378 fr. 63 ct., zamknięto więc ra- 
chunki z deficytem 8826 fr. 68 ct. W liczbie 
przychodów mieści się: zapomoga francuskiego 
ministerstwa spraw wewnętrznych 5.000 fr., 
zapomogi rządowe dla trzydziestu weteranów, 
mieszczących się w zakładzie 18.380 fr., dary 
składkowe osób prywatnych, Polaków i cudzo- 
ziemców 20.378 fr. 75 ct., składsi członków 
1.291 fr. 60 ct W liczbie tej mieści się 868 
fr. złożonych przez hrabinę Montessuy, jako 
pochodzących ze składek, zebranych przez sto- 
warzyszenie pań, i 119 fr. nadesłanych z Chi- 
cago. Dochody tow. były w roku 1885 o 5000 
tr. mniejsze od dochodów wykazanych w roku 
1884; członków płacących składki posiadało tow. 
191; składka roczna wynosi 6 fr. Sprawozda- 
nie zaznacza stratę prezydentki komitetu dam 
opiekunek zakładu, hr. de la Redorta, wybra- 
nej na tę godność przez zgromadzenie pań fran- 
cuskich i polskich, które dało początek zakła- 
dowi. Hr. de la Redorta długie lata pracowa- 
ła gorliwie dla dobra instytucyi. Towarzystwo 
straciło prócz tego w roku ubiegłym panie: La- 
croix, z domu hr. Rzewuską, Arturową Sienkie- 
wiezową i de Mylo. Personal zakładu wynosił 
129 osób, między któremi 14 sióstr miłosier- 
dzia, 32 weteranów, 56 dzieweząt, 18 chłopców, 
i 2 wdowy. W roku ubiegłym dwóch starców 
opuściło zakład. dwóch zaś umarło; cztery mło- 
de wychowanki umieszczono w kraju, jedna 
z nich zamieszkała przy krewnych, jedna u- 
marła. 

— 0 pojedynku pomiędzy francuskim 
ministrem wojny, gen. Boulanger, a senatorem 
p. Lareinty, znajdujemy w depeszach paryskich 
następujące szczegóły: Swiadkami ministra byli 
generałowie Lecointe i Fróbault, świadkami se- 
natora generał Bspivent de la Villeboisaet i p. 
Hervé de Saisy. Układy trwały do późnej nocy 
na 17 b. m, lecz wszelkie zabiegi, aby prze 
ciwników skłonić do ustępstw i pojednać, speł- 
zły na niczem. Wybór broni pozostawił mini- 
ster wojny, jakkolwiek strona obrażona, panu 
Lareinty, który jednakże ustępstwa tego nie 
przyjął, Tak świerdzi korespondent paryski P. 
Lloyda, natowiast depesza, streszczająca pro- 
tokół świadków pojedynku, powiada, iż p La 
reiuty wybrał szpadę, gen. Boulanger zaś, jako 
strona:obrażona, obstawał przy broni palnej. 
Według protokołu tego, obaj zapaśnicy strzelili 
na komendę naraz i żaden nie zostať ugodzony. 
Nieprawdziwą jest wersya, jakoby Boulanger 
strzelił w powietrze; protokół wyraźnie stwier- 
dza. że pistolet jego nie wypalił. poczem świad- 
kowie oświadczyli, że wymaganiom honoru stało 
się zadość, a przeciwnicy postąpili ku sobie i 
podali sobie ręce. — Temps «powiada: Po po- 
jedynku Lareinty podał ministrowi rękę, mó- 
wiąc: „Nigdy nie wątpiłem o rycerskiej lojal 
ności ani o odwadze pana“; Boulanger zaś od- 
powiedział: „Ja też nie przypu-zezałem ani na 
chwilę żeś mię pan osobiście posnówić chciał 
o teborzostwo; zależało mi jednak ua tem, 
ażeby wytrzymać próbę ognia broni pańskiej* 
Po tem pojeduaniu obaj przeciwnicy powrócili 
do Paryża. 

— Żbytkowne wesela. W żadnym 
kierunku ekonomiści i moraliści tak sprzecznych 
nie żywią przekonań, jak przy roztrząsaniu sło- 
wa „zbysek*. Już samo zestawienie definicyj o- 
kreślających ten wyraz, zajęłoby spory tomik. 
Ale pomimo tego, sąd o niw pozostanie zawsze 
tylko względnym. Zbytek można uważać co naj 
wyżej za przesadne wydelikacenie zmysłowego 
gustu w kierunku zaspokojenia potizeb, a i to 
określenie uzasadnionem być może jedynie ze 
względu na pewien specyalny okres rozwoju w 
życiu ludzkości i narodów. W ogóle świat ni- 
gdy pod tym względem nie zmieniał się;| jeżeli 
pewien naród przez czas długi posiada znaczne 
bogactwa, wyradza się w nim popęd do uży- 
wania uciech, a popęd ten rosnąc, skiania za- 
razem inne ludy do pójścia za niezbyt korzy- 
stnym przykładem. Ale dziejowy pogląd na ro- 
zwój zbytku, ma zawsze pewną wagę, gdyż z 
niego wnosić można także o stopniu cywiliza 
cyi. Słynął ze zbytku szczególnie wiek XV i 
XVI. w których narody na wyścigi popisywały 
się przepychem i bogaetwami, zarówno w pry- 
watnem, jak publieznem życiu. Oczywiście odno- 
si się to do chwil uroczystych, gdyż życie zwy- 
kłe do takich popisów mało nastręcza sposo- 
bności. Kroniki przechowały nam wiadomość o 
uroczystościach weselnych, obchodzonych z wspa- 
niałością, dziś wprost aiemożebną. Weselne gody 
ks. Jerzego z Landshut, z księżniczką polską, 
Jadwigą szląską, trwały doi ośm i pochłonęły 
olbrzymią na owe czasy sumę 77.766 dukatów; 
w rzędzie gości znajdował się cesarz Fryderyk, 
jego syn Maksymilian, 16 książąt z żonami, 40 
brabiów, 5 arcybiskupów i ogromna liczba 
zwykłych rycerzy. Zjedzono w ciągu uroczysto- 
ści 300 węgierskich wołów, 62.000  kurcząt, 
5.000 gęsi, 75.000 raków, 75 dzików, 162 je- 
lem, a 1.370 beczek węgrzyna i 70 beczek 
wina włoskiego wypito do ostatniej kropli. Go- 
spodarz musiał postarać się także o to, aby 
wyżywić prócz gości 9.360 koni, które potrze- 
bowały na dzień 17.720 garncy owsa. Przy za- 


ślubinach Chrystyana II, ks. saskiego (1602), | 


kvóre uświęcone zostały również ośmiodniową 
uroczystością, było codziennie 184 stołów na- 
krytych wyłącznie dla służby. Na dowód, że 
nie tylko książęta popisywali się takim zbyt- 
kiem, mogą posłużyć następujące przykłady. 
W r. 1493 wydawał augsburski piekarz, Veit 
Gundliner swą jedynaczkę za trębacza Baucha. 
Ponieważ grajkowie wszelkiego rodzaju nie 
mieli wtedy praw obywatela i mieszczanina, 
musiał Bauch trąbę zarzucić, żyć z pieniędzy 
żony i założyć winiarnię, aby go w poczet 
mieszczan przyjęto. To małżeństwo uważano w 
całym Augsburgu za mezaljans; sam ojciec 
tylko z tego powodu zezwolił na nie, ponieważ 


Pomoc dla Stryja. 

Z dalszych dątków wpłynęły do starostwa 
śniatyńskiego: gmina Budyłów 3 zł. 67 ct., 
Uście 4 zł. 25 ct., Zebranówka 2 zł. 50 et, 
Nowosielica 9 zł 8 ct, Danków 12 zł., Rus- 
sów 5 zł. 24 et, Sniatyn 30 zł 20 et, g. k. 
parafianie w Zawalu 1 zł. 40 ct., w Stecowej 
26 zł. 64 ct., r. k. parafianie w Zabłotowie 5 
zł., B. Zadurowiez 5 zł., razem 104 zł. 98 et.; 
w starostwie samborskiem gmina Kalinów 6 
zł., Nowoszyce 4 zł., Czukiew 23 zł., Humie- 
niec 4 zł., Bilinka mała 4 zł. 80 ct., Olszanik 
5 zł. 51 ct., Kotowania 1 zł, 81 ct., Stupnica 
1 zł, 70 ct., Torczynowice 4 zł. 41 ct, M. 


namiętnie kochał córkę, która w żaden sposób | Fieger | zł., Tehórzniecy z Nadyb 35 zł., ks. 


nie chciała się wyrzec ukochanego trębacza. | J Weiss 5 zł. 


Suknia ślubna panny młodej składała się z po- 
zszywauych kawałków drogiej materyi i nie- 
bieskiego jedwabiu. Wszystkie szwy były bo- 


„ks. J. Drzymalik 1 zł. 20 ct., 
hr. M. Łoś 15 zł., ks Baraniecki 1 zł., ks. 
Daszkiewicz 1 zł. 49 ct, M. Peniszkiewiez 80 
ct., D. Kowalczuk 30 zł., ks. J. Brittan 1 zł 


gato złotym szychem upiększone, a wzdłuż „Ka- | 49 et, ©. Sozański 40 zł., ks. Kozaniewicz i 
ftaniczka* biegła szeroka złota taśma. Talję o- | parafianie w Mistkowcach 1 zł., r. k. parafia- 
taczał złoty masywny pas; na naramiennikach | nie w Dublanach 10 zł. 95 ct., w Łanowicach 


błyszczały cenne klejnoty. Pończoszki przewią- 


2 zł. 80 et., g. k. parafianie w Wołoszczy 1 


zane były złotą wstęgą, a trzewiki srebrem su- | zł, 80 ct., w Bereźnicy 2 zł. 34 ct razem 175 


to ozdobione. Słowem, oblubienica była tak 
bogato ubrana, że ludzie stawali na ulicach, 
nie mogąc się na nią dość napatrzeć, Bauch, 
jak kronika podaje, miał zielony kabat, długie 
końce u butów i szeroką złotą klamrę u ka- 
pelusza, Po zaślubinach jedzono przy 60 sto- 
łach, a przy każdem siedziało 12 mężczyzn i 
i tyleż kobiet. Więc było razem, 720 gości 
weselnych. Z tych do rodziny piekarza należało 
213, do rodziny trębacza 157 Reszta składała 
się z „ojców miasta“ i ich kobiet, jakoteż z cze- 
ladników piekarskich. Uczty trwały przez cały 
tydzień, Jedzono, pito i używano tylu innych 
przyjemności, że siódmego dnia część gości pa- 
dła jak nieżywa. Gundlinger dla wyprawienia 
tej uczty, zużytkował 20 wołów, 49 koźląt, 
500 sztuk drobiu, 80 jeleni, 15 cietrzewi, 46 
tucznych ciołków, 900 sztuk kiełbasy, 96 ró- 
żnych wielkich ryb. Mąki, z której wypieczono 
ciasta i chleb, jak kromka wyraża się, „dość 
wiele użyto“. Gdy ostatni gość po raz ostatni 
otarł usta, jedzenia pozostało jeszcze tak wiele, 
że można było śmiało. drugie wesele niem o- 
pędzić, Gotówki dał córce Gundliuger „3.000 
sztuk złota”, który to posag na owe czasy za 
bardzo znaczny uważać należy. Wyprawę o- 
trzymała ona tak bogatą, że mogła wystarczyć 
„dla dzieci żony Baucha i dzieci jej dzieci . 
W drugi dzień godów poczęli znosić goście po- 
darunki dla panay młodej. Kronika nie wylicza 
poszczegółowo prezentów, ale zaznacza, że naj- 
ukożsi obywatele lepiej spisali się od najzamo- 
żniejszych rajców. Za składkowe pieniądze o0- 
fiaruwaia cjeladź piekarska uu pół łokcia wy- 
soki puhar. Spojrzawszy w środek, ujrzeć było 
w nim można drugi mniejszy puhar, w tym 
miejszym trzeci jeszcze miejszy itd. 

O weselu pewnego rektora Saskiego gło- 
szą kronikarze z wieku XVI, że goście mieścili 
się przy 188 stołach. Już wyżej opisując ślu- 
bną suknię córki Gundlingera wspomnieliśmy, 
że była uszytą z samych drobnych kawałecz- 
ków cennych materyi, a każdy szew miał ob- 
wódkę ze złota. Ta moda przypada na wiek 
XIV i XVI. kroniki nieraz o niej wspominają. 
I tak ślubny strój księżniczki Katarzyny Me- 
eklenburskiej, która dnia 5 lipea 1512 w Frei- 
bergu, zaślubiona została ks. Henrykowi Sa- 
skiemu, uszyty był z kilkuset kawałków żółtej 
i czerwony barwy, z których każdy był pół 
łokcia długi. Środkiem przechodziły paski sze- 
rokości dwu paleów zestawione w czterech bar- 
wach różowej, żółtej, szarej i białej. Ileż pracy 
rausia? taki pstry strój kosztować! Służba mia- 
ła na rękach jedwabiem wyszyte poczatkowe li- 
tery dewizy księcia Verbum Dei manet im 
aeternum. (Słowo Boże pozostaje na wieki). 
Z takirhże samych kawałeczków składały się 
ubiory saskich książąt. Można je było widzieć 
jeszcze w zeszłym wieku w kościele Elbersdorf- 
skim pod Chemnitz, 


— Przyrządzanie mydełek d» wy- 
wabiania plam. Mydełka używane do wy- 
wabiania plam z ubrania znajdują dosyć zwo- 
lenników ze względu na dogodność ich użycia. 
Przyrządzenie ich nie nasuwa żadnej trudności. 
W skład ich wchodzą następujące substancye : 
mydło, alkohol, żółtko, terpentyna i magneżya, 
jako substaucya utrzymująca mięszaninę w sta- 
nie twardym. Rozpuścić najpierw :25 gramów 
białego mydła w 56 gr. alkoholu. Do powyż- 
sz -go roztworu dodać, starannie mięszająe i 
rozcierając 4 żółtka z jaj wraz z 52 gramami 
esencyi terpentynowej. Do tego wszystkiego do- 
sypać magnezyi w ilości potrzebnej do nadania 
mięszaninie odpowiedniej zawartości. Zależnie 
od woli meżna urabiać powyższą masę albo w 
tabliczki, albo w jajkowate pecynki, ugniatając 
częściami masę w ręku i zaokrąglając ją  dło- 
nią na szklannej lub marmurowej tafli. 


Nienustająca wystawa  zjednocze- 
cego towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, 
przy placu św. Ducha i 10, otwartą jest 
codziennie (wyjąwszy poniedziałków) od godziny 
l! rano do 7 po południu. Wstęp od osoby 
kosztuje w niedzielę 15 ct., w dni powszednie 
30 centów. Dla członków wstęp wolny. 


zł. 90 et 


Egzemplarze albumu  „Lwów-Stryjowi*, 
nabywać można w administracyi Gazety Lwow 
skiej po cenie 1 zł. 50 et. za mniej ozdobny. 
a Ż zł, 50 et. za ozdobny z doliczemem 20 
ct. na koszta opakowania i wysyłki pocztowej 
na prowincyę. 


Notatki BPAGKO - artystyczi 


Album wystawy archeologicznej 
polsko-ruskiej w r. 1886. Nie pytano dotąd o 
sztukę i jej d.ieje na przestrzeni kraju, grani- 
cami polskiej Rusi ujętej. Na kartach dziejów 
sztuki, okolicə ta nosiła tytuł nieznanych świa- 
tów — jak puste miejsca na mapie zamorskiej 
Afryki. Od lat też dopiero kilku dowiedzieliśmy 
się o pomnikach drewnianej architektury cer- 
kwi o ruinach starego Halicza i innych za- 
bytkach. Nice też dziwnego, że wspaniała pu- 
blikacya illustrowana o sztuce ruskiej Galieyi 
wschodniej „Wzory przemysłu domowego wło- 
ścian na Rusi* wydana kosztem Muzeum prze- 


| mysłowego miejskiego we Lwowie, gromadząca 


opracowany umiejętnie przez p. Ludwika Wi rz- 
biekiego bogaty materyał, jest zjawiskiem na 
polu literatury pożądanem i niezwykłem, że 
zdumiewa nas i cieszy zarazem. 

Mamy przed sobą świeżo wydane we Lw )- 
wie album wystawy archeołogieznej polsko iu- 
sklej z r. 1885 zawierające w odbiciach foto- 
drukowych cały świat mało znanych przedmio- 
tów sztuki i okazów rękodzieł artystycznych 
Rusi galicyjskiej. Utwory malarstwa szczególne 
typem względnie epoki, do której przynależą, 
przedmioty keścielne w tkanin:ch, haftach, opra- 
wach ksiąg liturgicznych. wyrobach z drzewa i 
metali o pięknie niezwykłem i mało znanym 
stylu, rozkładają się na pięćdziesięciu tablicach 
fotedrukowych wielce starannie w zakładzie p. 
Trzemeskiego we Lwowie odbitych. Niezwykłe 
uczucie piękna pobratymczego szczepu, łatwo 
do duszy naszej przemawia ale z natury rzeczy 
dzieło tej sztuki jak na dziś jest hieroglifem, do 
którrgo odczytania potrzeba klucza. Kluczem do 
zrozumienia reprodukcyj jest obszerny tekst w 
albumie pomieszcziny, szereg rozpraw o poje- 
dyńczych działach wystawy, otwierające bramę 
na oścież celem wprowadzenia czytelnika w sfery 
zrozumienia ducha i treści sztuki rusko -polskiej, 
jej symbolów i tradycyj, jej form i techniki. 
Dołączenie do albumu tuk poważnego objaśnie 
nia należało się tu słusznie. Miary zwykłej sądu 
zachodnio-europejskiej sztuki przyłożyć się tu 
nie dało, tyle tu piękna odmiennego, tyle sto- 
sunku z kulturą wschodnią! 

Tekst objaśniający album, jest  dojrza- 
łym owocem młodej umiejętności historyi sztuki 
w Polsce, a świadectwem wspólnej pracy uezo- 
nych polskich i ruskich. Wydanie nosi piętno 
wykwintności w jakiem książka obrazkowa zja 
wia się na stole bogatszego miłośnika literatury 
i sztuki a pracowni uczonego miłą kywa 
ozdobą. 4 

Publikacya ta świeża przynosi nowego 
wiele. Daje ona znać o tem eo -iotąd zapomnia- 
nem było, świadczy, że ów bizantynizm, który w 
bliższych nam epokach %yradza malowidła ohydne 
i staszne — tu na Rusi dobrze jeszcze w XVII wie- 
ku pod tchnieniem, kultury zachodniej dziwnie zła- 
godniał i wytwarza te piękne oblicza świętych, 
ten majestat religijnych postaci, które obok de- 
likatnej techniki, przedłużać się zdają w tych 
stronach zapomnianych pobożność średniowiecz- 
nego Tel gijnego malarstwa. 

Uczony traktat prof. Sokołowskiego Ma- 
ryżua, służący za objaśnienie okazów reprodu- 
Kowanych, wskazuje źródła dla ikonograficznych 
przedstawień tej sztuki i jej ogniska. Rozjaśnia 
on po raz pierwszy znaczenie cyklu malowań 
ściennych kaplicy Jagiellońskiej na Wawelu, 
wkraczając w szczegóły, wyjaśniające stosunki 
ruskiej sztuki do łacińskiej za Jagiełły i jego 
następców; tłómaczy znaczenie obrazów ruskich 
Sądu ostatecznego, postaci świętych skrzydla- 
tych i tylu innych. nieznanych zachodniemu 
malarstwu późniejszych epok, form religijnej 
sztuki, * 
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Ze świadomością, jaką daje nankowe za- 
jęcie się rzeczą przemysłu artystycznego i kie- 
rownictwo zbiorami tego rodzaju, podjął sprawę 
opracowania tekstu do reszty działów albumu, 
znany w kraju ze swej gorliwości Ludwik Wierz- 
bieki, główny redaktor wydawnictwa. Poglądem 
dziejoewym na rozwój każdej tego rodzaju pro- 
dukcyi, prowadzi czytelnika ku przedmiotom 
wystawy, objaśniając wymagania kultu i liturgii 
ruskiej, wchodząc w szczegóły techniki mało 
komu z czytelników dotąd znanej. Artykuł tego 
autora o tkaninach i haftach jest wskazówką, 
w jaki sposób nauka ma się zabrać do studyów 
nad tkaninami i haftami naszych skarbeów i 
zakrystyj kościelnych. Nie mały zachód w od- 
czytywaniu napisów ruskich, wyjaśnienia po- 
chodzeń przedmiotów błędnie dotąd zaznacza- 
nych, przynoszą zaszczyt wydawcy albumu, któ - 
remu ks. kanonik Pietruszewicz pod tym osta- 
tnim względem dopomagał. 

Tyle co do publikacyi; jest ona piękna i 
odpowiada dzisiejszym wymogom nauki, Uczy 
ona wiele, budzi miłość dla pomników rodzi- 
mej sztuki, ale to nie dosyć, Ma ona przede- 
wszystkiem tę zasługę, Że jest pracą uczonych 
miejscowych, podjętą dla wspólnej europejskiej 
umiejętności, która zwykle wciska się przez 
swoich obcych przedstawicieli, tam gdzie oboję- 
tność i nieświadomość zalega pole, Uczeni pol- 
s'y i ruscy tu pola nie zalegli; nauka nasza 
spełniła tu swój obowiązek, do społeczeństwa 
należy dokonać reszty, to jest rozkupieniem publi- 
kacyi dać dowód, że się z tą pracą solidary- 
zuje, Od nabywców zależy los publikacyi, a nie 
zapominajmy, że zawód w tym kierunku jest 
zawsze porażką, bo zniechęca do. dalszych wy- 
dawnietw, bo jest dowodem braku interesu dla 
przeszłości i upadku wiary w siły własne. Oby 
Bóg dał, iżby ta praca o sztuce ruskiej znała- 
zła uznanie u swoich i obcych, a do dalszych 
prac tego rodzaju zachęciła ! 

W. Łuszczkiewice, 
członek Akademii umiejętności. 


* * 
* 


Wiadomości lekarskie. Pod tym ty- 
tułem zaczęło wychodzić w mieście uaszem 
bardzo pożądane pismo miesięczne pod redakcyą 
dr. J. K. Wiktora, które niewątpliwie będzie 
miało zasłużone wśród ogółu naszego powodze- 
nie. Najlepszem zaleceniem pisma będzie przy- 
toczenie jego treści, Pierwszy zeszyt zawiera 
z rozpraw oryginalnych : Prof. dr. Adamkie 
wicza: 0 budowie ciała i jądra zwojowego. 
Prof. dr. Fingera: Ogólna terapia kiły. Dr. A. 
Sehattauera: O dwóch laparotomiach z powodu 
wgłobienia jelit. Ze sprawozdań, a to z medy- 
cyuy wewnętrznej: O dusznicy (Asthma) i jej 
leczeniu, leczenie duru, leczenie tasiemca, le- 
czenie nieżytu oskrzeli, leczenie nieżytu kiszek, 
leczenie hystero - katalepsyi, drenowanie przy 
puchlinie brzusznej i zaszczepienie gruźlicy. Z 
chirurgii: Mikulicza : Przyczynek do operacyj- 
nego leczenia otoku repnego jamy Highomora. 
Zielewicza: Przepuklina pępkowa uwięźnięta u 
oseska. Clemowa: Rana postrzałowu żołądka i 
Ensana: Odkąszenie podudzia przez rekina. Z 
akuszeryi i pediaryi: Stroynowskiego: Wypa- 
dnięcie pęp. przez odbyt. Czernego: O zapobie- 
ganiu vbwisłości brzucha i leczenie błonicy. Z 
chorób krtaniowych, usznych, ocznych i zębów. 
Lublińskiego: O raku i krtani. Bertholda: O 
sztucznej bł. bęb. Genćgo: Askultacya gałki 
ocznej Osapopodiego: Szaleństwo po operacya' h 
osznych, Aar:usinego: Znieczulenie bola przy 
operacyi dentyst. Z chorób wenerycznych i skór- 
nych Boeck'a Resorcin, jako środek usuwający 
kłyke stożk. Bartona: Leczenie rzeżączki kreo- 
zotem  Goodinga: Smiertelne zejście bąblicy. 
Kiihnasta: Leczenie róży. Hofmvkla: Leczenie 
róży. Z medycyny sądcwej, Reinsberg'a: Zna- 
czenie „Wahań* Schultzego w medycynie są 
dowej. Kronika i korespondencye zamykają wre- 
szcie numer. 


+*« Targ zbożowy.*) Dnia 20 lipca 
je 
Lwów, Pszenica 7:40 do 6:20, żyto 5:50 
do 6:25, jęczmień 5*25 do 6:—, owies 5:90 do 
6:20, groch 6:— do 9:—, wyka —*— do— —, 
rzepak nowy 840 do 8:80, Inianka-— — do ——, 
koniczyna czerwona 25*— do 36*—-, koniczyna 
biała 25'-- do 80*—, koniczyna szwedzka 25 — 
do 30— na termina paritas Lwów. 

Tarmopoł, Pszenica 7'15 do 8-—, żyto 
5:50 do5*85, jęczmień browarny 5*— do 6—, 
owies 6'2 do ——, groch 6*— do8—, wyka 
= do —='-—, rzepak n. 8:35 do 8 55, Inianka —.— 
do —,—, koniczyna czerwona 25*—- do 30'—-, ko- 
niczyna biała 25'-— do 80* ~, koniczyna szwedz- 
ka 25— do 80 -—. 

Podwołoczyska, Pszenica 7*— do 7:75 
żyto 5'65 do —*—, jęczmień 5— do 5'50, 
owies 6— do ——, groch 550 do 7:—, 
wyka —* — do ——, rzepak n. 8:25 do 83b, 
Inianka —-— do —*—, koniczyna czerwona 25'— 
do 30: --, koniczyna biała 25— do 30'—-, ko- 
niczyna szwedzka 25.— do 30—., 

Jarosław, pszenica 7:50 do 8:45, żyto 
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*) Przedruk wzbroniony. 


miotem gruntownych pertrakiacyj. Na we- 
zwanie obu Rządów odnośne towarzystwa 
kolejowe i nawigacyjne wypowiedziały już 
dawno niemiecko- austryaeko- węgiersko-ru- 


6— do 6:50, jęczmień 5:50 do 6:50, owies 
6:35 do —*—, groch 6-— do 9—, wyka —, - 
do —'—, rzepak n. 8-60 do 9:—, lnianka —*--- 
do —*—, koniczyna czerwona 25*— do 30—, 


koniczyna biała 25'-- do 30'--, 
szwedzka 25— do 30—. 


Czerniowce, pszenica 7- - do 8:—, żyto 
5'60, owies 


5— do 570, jęczmień 5:40 do 
5:20 do 5:40, groch 5'90do 8:50, wyka —* 
do ---*—, rzepak n. 8:50 do 9'—, Inianka —, — 
do —'—, koniezyna czerwona 25*— do 80: --, 
koniczyna biała 25:— do 30—, 
szwedzka 25— do 80—. 

Wszystko za 100 kilo netto bez worka. 

Stary chmiel za 56 kilo loco Lwów, zł. 
5*— do 10*-- nominalnie. Nowy chmiel od 
—— do — — zł. 

Okowita za 10.000 litr. pret. loco Lwów 
zł. *5:50 do 2575. 

Usposobienie spokojne, tylko ruch han- 
dlowy w rzepaku zaczyna się ożywiać. 


* Konferencya kolejowa. W Bernie 


obraduje obecnie międzynarodowa konferencya 


kolejowa celem oznaczenia ogólnych norm dla 
obrotu towarów, Na konferencyi tej reprezen- 
towane są następujące państwa: Austro-Węgry 
(przez radcę ministeryalnego Pollznetza), Niemcy, 
Francya, Włochy, Belgia i Szwecya. Konferen- 
cya ukończy swoje prace z końcem bieżącego 
miesiąca. 

* Kolej Karola Ludwika. Od 1d010 
lipca b r. było przychodu na linii Lwów-Kra- 
ków 163.561 złr 87 ent, na linii Lwów- 
Brody - Podwółoczyska 58.043 złr. 50 cnt, 
na kolei lokalnej Jarosław-Sokal w sumie 
7.766 złr. 5 cnt., ogółem 224.870 złr. 
92 et. W tym samym okresie roku zeszłego 
było przychodu na pierwszej linii 172.989 zł. 


67 ent., na drugiej 54.409 złr, — ent, 
na kolei lokalnej Jarosław-Sokal 3.680 złr. 
79 ct, ogółem 231.079 zł. 46 et. Od 1 


stycznia zaś do 80 lipca bież. roku wynosił 
przychód na linii Lwów -Kraków 2,454.,570 
zł. 48 et, na linii Lwów-Brody-Podwołoczyska 
676.733 zł. 56 ct., na kolei lokalnej Jarosław- 
Sokal 77.883 zł. 36 et., ogółem 3,208.687 zł. 
35 ct, a w tym samym okresie roku zeszłego 
na pierwszej linii 3,199.461 zł. 88 ct, na 
drugiej 924.543 zł. 67 ct., a na kolei lokalnej 
Jarosław Sokal 78.880 zł. 72 ct., ogółem zaś 
4,433 465 zł, 73 ct. 


Wiedeń, 20 lipca. (Telegram Gazety 
Lwowskiej.) Na wczorajszy targ bydła rzeź- 
nego przypędzono ogółem 3184 sztuk wołów, 
między temi galicyjskich i bukowiń- 
skich 1695, węgierskich 673, niemieckich 
816. Ogólny przypęd był o 266 sztuk mniej 
szy niż zeszłego tygodnia. Z Galieyii 
Bukowiny przypędzono 127 mniej niź w, 
zeszłym tygodniu. Targ był ożywiony. Ceny 
podniosły się. Płacono za woły opasowe 
galicyjskie po 54 do 60 złr., węgier- 
skie po 54 do 59 zł, niemieckie po 55 do 
60 i 62 złr., woły z paszy po 52 do 55 zł. 
byki i krowy po 45 do 54 zł., za 100 ki- 
logramów martwej wagi. 


- OSTATNIA POCZTA 


O zaręczynach Najdost. Arcyksięcia 
Ottona z księżniczką saską Marya Jó- 
„efą, bratanicą króla, piszą urzędowe 
Dresdner Nachrichten: Pierwsze spotkanie 
księżniczki z rodziną Arcyksięcia Karola 
Ludwika miało miejsce na wiosnę b r. 
w Meranie, w Tyrolu. Z oficyałnemi zarę- 
czynami wstrzymano się aż do czasu złoże- 
nia żałoby po dziadku dostojnej narzeczo- 
nej, byłym królu portugalskim , Ferdynan- 
dzie. Zaręczyny odbyły się w zeszła Środę, 
w willi księcia Jerzego, w obecności Ojca 
Dostojnego Narzeczonego, Jego Ces. Wyso- 
kości Arcyksięcia Karola Ludwika, i naj- 
bliższych osób rodziny księżniczki. Pier- 
wsze telegramy o dokonanym uroczystym 
akcie wysłano do Najj. Cesarza austryae- 
kiego i króla saskiego. 


P. Minister spraw zagranicznych , hr. 
Kalnoky, który, jak wiadomo, udał się 
przed kilkoma dniami do Ischl, był d. 17 
b. m. ponownie na dłuższem posiuchaniu 
u Najj. Pana, poczem powrócił do Wie- 
dnia. 

Do Pester Lloyda telegrafuja z Ischl, 
iż spotkanie p. Ministra hr. Kalnoky'e- 
go z ks. Bismareckiem, ma nastąpić 
w pierwszych dniach sierpnia w (ras ein. 


Presse pisze: Zupełnem jest porożu- 
mienie pomiędzy Rządem Austryi i Węgier 
co do energicznego dalszego prowadzenia 
l wykonania walki ełowej przeciw 

umunii, jak się to zresztą pokazuje 
4 wszystkich dotychczasowych zarządzen. 
e szereg tych zarządzeń nie jest jeszcze 
zamknięty, to rzecz wiadoma, « przedewszy- 
stkiem tćramsito kolejowe i Żegluźne do 
umunii i z Rumunii jest obecnie przed- 


koniczyna 


koniczyna 


muńską taryfę związkową , a termin wypo- 


wiedzenia upływa z dniem 1 listopada. 


wych wobec przewozowego ruchu rumuń- 


SH 


taka, pisze Piccolo, chce za wiele objąć, a 
nie utrzymać nie zdoła, może ona Anstryę 


'Zrazić, a Francyę wyzwąć.* 


Według Köln. Ztg. belgijska komisya 
Zasady, wedle których ma być unormowa- | parlamentarna, zdoławszy nakoniec przeła- 
ną polityka taryfowa zakładów transporto- | mać opór nawet socyalistycznych sfer ro- 


botniczych, rozwija bardzo gorliwą czyn- 


skiego, potrzebują jednolitego określenia, a | ność w wielu równocześnie okolicach prze- 
w tym celu projektowanem jest zwołanie | mysłowych za pośrednictwem swoich dele- 


wspólnej ełowo-handlowej konferencyi, któ- k zape ) 
ra w każdym razie będzie mogła się zebrać respondent wymienionej gazety, postanowił 


w ciągu sierpnia. 


jgatów. Rząd, jak zapewnia brukselski ko- 


ina podstawie zebranych dat, wystąpić z pro- 
' jektem nowej ustawy o stowarzyszeniach 
, robotniczych, w którejby zastrzeżono wię- 


Generał kawaleryi bar. Edelsheim - | kszą kontrolę władzom nad postępowaniem 


Gyulai, przyjmował przedwczoraj wizy- 


ty pożegnalne wszystkich członków kor- 


pusu oficerskiego bndapeszteńskiej załogi, 
oraz załogi honwedów, 


W odbywających się właśnie wybo- 
rach do rady gminnej w Alzacyii 


iprzedsiębioreów. Minisrer Beernaert zajęty 
‚Jest wypracowaniem kilku ważnych planów 
' mających na celu poprawę losu robotników 
ji zapewnienie im opieki rządu. Wszystkie 
umiarkowane czasopisma belgijskie wyraża- 
ją nadzieję, że w kwestyach tych nie spa- 
raliżują frakcyjne namiętności pożytecz- 
nych zabiegów ministerstwa konserwaty- 


Lotaryngii, wybrano 19 członków par- ; wnego. 


tyi niemieckiej i 18 członków stronnietwa 
narodowego. 


Opozycya skupczyny serbskiej 
przygotowuje interpelacyę w sprawie mal- 
wersacyj popełnionych w ostatniej wojnie. 
Interpelację tę podpisali także niektórzy 
deputowani stronnictwa rządowego. 


Według depeszy z Cetynii do Polit. 
Corr., nie należy spodziewać się rychłego 
ukończenia toczących się pomiędzy Czar- 
nogórą i Stolieą św. rokowań w spra- 
wie kościelno politycznego uregulowania 
stanowiska katolików w księstwie, rząd czar- 
nogórski bowiem stawia jako zasadę, aby 
zostały zawarowane prawa zwierzchnicze 
państwa nawet w sprawach wewnętrznych 


Kościoła katolickiego. Również kwestye oso 


biste nastręczają pewne trudności, a prze- 
dewszystkiem kwestya zamianowania bisku- 
pa w Antiwari. 


Journal officiel podając mianowanie ge- 
nerała Boulanger wielkim oficerem legii 
honorowej, ogłasza równocześnie pismo pre- 
zydenta Gróvy'ego do generała, które brzmi: 
Kochany generale | Przegląd uroczysty wojsk, 
którego byłem świadkiem, był wspaniały. 
Niespodzianką dla mnie była postawa woj- 
sza, dokładność obrotów i wzorowa prawi- 
ałowość w pochodach, eo wszystko dowo- 
dzi oczywiście jak wzorowe jest pańskie kie- 
rownietwo. Proszę pana przyjąć najserdecz- 
niejsze moje powinszowania i zakomunikować 
je wojsku. Przyjmij kochany generale wyraz 
mojej najszczerszej przychyłności.* — Ge- 
nerał po otrzymaniu tego pisma, wystoso- 
wał do wojskowego gubernatora Paryża, ge- 
nerała Saussier list następujący: Panie gu- 
bernatorze! Wojskom, które w przeglądzie 
dnia 14 b. m. brały udział, nie mogę lepiej 
okazać mego zadowolenia, jak prosząc pana, 
ażebyś w rozkazie dziennym zawiadomił 
pułki, o treści piśma, którem zaszczycił mię 
naczelnik państwa i z którego to aktu mam 
prawo być dumnym Pan i jego podkomendni 
są sprawcami powodzenia tego dnia pięk- 
nego. 

š Akademia francuska była widownią 
spokojnej manifestacyi, spowodowanej wy- 
daleniem księcia d'Aumale. Na ostatniem 
posiedzeniu przewodniczący akademii, dy- 


rektor Duruy rzekł: „Sądzę panowie, iż bę- 


dę tłómaczem uczuć członków akademii, je- 


żeli dam wyraz ubolewaniu z powodu przy- 
musowej nieobecności jednego z jej najzna- 


komitszych członków“. Nastęgmie uchwaliła 


akademia jednogłośnie, ażeby dyrektor w 
jej imieniu zakomunikował księciu Aumale 
wyrazy współczucia tego poważnego ciała. 


Niepomyślny stan handlu i obrotu fran- 
euskiego przedstawiają wymownie eyfry. 
W pierwszem bieżącem półroczu przywóz 
do Francyi wynosił 2079 milionów, a wy- 
wóz tylko 1589 milionów wartości. — We- 
dług Polit. Corrcsp. rząd franeuski stara się 
zwrócić wychodźeów z Franeyi do państwa 
Kongo i do Diego Suarez na Madagaskarze, 
ofiarując kolonistom bezpłatny przewóz i w 
początkach pomoe publiczną. 


Włoska opozycya, pomimo urzędo- 
wych zaprzeczeń konjunkturom wysnutym 
dowolnie o polityce zagranicznej Włoch, nie 
przestaje bałamucić opinii publicznej. * Tri- 
buna, główny organ opozycyi, prawie w ka- 
żdym numerze powtarza stare frazesa o bez- 
pożyteczności aliansu Włoch z Mocarstwa- 
mi środkowej Europy. Demokratyczni przy- 
wódcy parlamentarni usiłują znowu propa- 
gować myśl polityki wolnej ręki, która we- 
dług nich, ma pozwolić Włochom w stano- 
wczej chwili zwrócić się ku temu, kto naj- 
więcej ofiaruje. Piccolo, organ ministeryal- 
nego deputowanego p. de Zerbi, ostrzega 
przed polityką, która podejrzliwem okiem 


En 


spogląda na wszystkich sąsiadów. „Polityka 
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TELEGRAM GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 20 lipca. Fremdenblatt 


dowiaduje się, iż w kołach decydu- 
jących niewiedza nie zgoła o zamie- 
rzonej podróży Najd. Cesarzewi- 
czowstwa dla odwiedzenia cara i 
jego małżonki w czasie projektowa- 
nego ich rzekomo pobytu w Lubo- 
chenku (pod Skierniewicami). Wiado- 
mość tedy jest bezwzględnie bezpod- 
stawna. 

Monachium, 20 lipca. Cesarz 
Wilhelm przybył tu wczoraj o go- 
dzinie pół do 12 przed południem i zo- 
stał powitany przez księcia regenta, 
członków domu królewskiego i róż- 
nych dygnitarzy. Po krótkim wypo- 
czynku udał się monarcha w dalszą 
podróż w kierunku Salcburga. 

Saleburg, 20 lipca. Cesarz 
Wilhelm przybył tu wczoraj o go- 
dzinie 4 min. 40 po południu i zo- 
stał powitany na dworcu kolejowym 
przez księcia pruskiego Wiilieima i 
jego małżonkę, którzy nadjechali z 
Reichenhall, oraz cywilnych i wojsko- 
wych dygnitarzy. Po powitaniu księ- 
cia, księżnej i dygnitarzy, monarcha 
udał się do hotelu Europejskiego, 
gdzie wkrótce przyjął wizytę Najd. 
Arcyksięcia Karola Ludwika. 
Licznie zebrana publiczność witała 
cesarza w czasie przejazdu do hotelu 
głośnemi okrzykami. O godzinie kwa- 
drans na 7 odbył się obiad na 26 
nakryć. Dzisiaj o godzinie 11 przed 
południem naznaczonym był wyjazd 
do Gastein. Cesarz wygląda dobrze. 
Na obiąd, który trwał trzy kwadranse 
zostali zaproszeni książę Wilhelm 
z małżonką, namiestnik, głównodowo- 
dzący i marszałek krajowy. 

Wiedeń , 20 lipca. (Tel. pryw.) 
Prezes gabinetu hr. Taaffe, powró- 
cił wczoraj do Wiednia. 

Wiedeń, 20 lipca. (Zel, pryw.) 
Tutejsze dzienniki dowiadują się, iż 
spotkanie p. Ministra hr. Kal- 
nokyeguzks. Bismarckiem ma 
nastąpić rychlej, niż pierwotnie zapo- 
wiadano. 

Tryest, 20 lipca. W ostatnich 
24 godzinach zapadło tutaj na cho- 
lerę dwie osoby, zmarła jedna. 

W Rjece zapadło,4 osoby, zmar- 
ło dwie. 

Nisz, 20go lipca. (Tel. pryw.) 
Skupczyna unieważniła 23 wy- 
borów dokonanych w sposób nielegal- 
ny. Opozycya rozporządza obecnie 43 
głosami, stronnictwo rządowe 84 gło- 
sami. 


Ogłoszona właśnie ustawa dotycząca 
członków domu carskiego, dzieli 


tytułami, a 


znania księżniczek 


Peiersburg. 20 lipca. (Tel. pr.) ; 


ich na różne klasy rangi, z różnemi 
równocześnie redukuje 
znacznie ich apanaże, co będzie wiel- 
ką ulga dla skarbu publicznego. U-, M. B Ą ME 
stawa ta reguluje dalej sprawę wy gaen A. Stolsborg z Wiedzia, 
zagranicznych T a 


wchodzących w związki małżeńskie 
z książętami domu carskiego i posta- 
nawia, iż tylko każdorazowa następ- 
czyni tronu, musi przyjąć religię pra- 
wosławną, 

Londyn, 20 lipca . (Tel. pryw.) 
Zdaje się nie ulegać watpliwości, iż 
Gladstone ustapi jeszcze przed 
zebraniem się parlamentu. Watpliwym 
byłby gabinet lorda Salisbury ego, 
gdyby Hartington odmówił w nim 
swojego udziału. 

Odpowiedź angielska w spra- 
wie Batumu nadeszła jeszcze przed- 
wczoraj do Petersburga, Chociaż ton 
jej jest poważny, nie zawiera żadnej 
ściśle określonej konkluzyi , skutkiem 
czego można uważać sprawę Batumu 
za załatwioną. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 19 lipca 1886, 


min. 40. Alp. Tow. górn. 28-— Węg. akcye 
kredyt. 285*—, Akcye apglo-nustr 114:25, A- 


keye banku Union 7075, Akcye kolei Karola 
Ludwika 198 20, Akcye kolei północnej 226'50, 
Akcye kolei południowej 115 —, Akcye kolei 
Alföld 19225. Akcye kolei Elżbiety 23230, 
Akcye kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 226:50, 
Akcye kolei węg. północno - wschodniej 175: — 
Wiedeńskie losy 124-60, Akcye kolei Rudolfa 
—*—, Akcye kolei Albrechta —'—, Węgier- 
skie obligacyie państw. w złocie -— '—, Galicyj- 
skie obligacye indemnizacyjne 105-25, Losy re- 
gulacyi Cisy 125:60, Losy tureckie ——, W- 
gierska renta 10570, Akcye związkowego bəs- 
ku 10350, Akcye banku obrotowego — 
Akeye kolei państwowej —, ~, Rubel papiere 
wy 1:22.75 Węgierskie losy 122'40, Marka 
niemiecka ——, kolej Karola Ludwika —.—. 
Akcye tytoniowe 56'50, Akcye Banku dla kra- 
jów koronnych Ż21'75. Usposob, wzmocnione. 


godzina 1 


Wiedeń, 19 lipca 1886, godzina 4 
minut 40. Akcye kredytowe —-— Anglo- 
Austr. —'—, Unionbank —'—, Kolej Karola 
Ludwika -—*--—, Południowa *--, Renta 
papierowa ——, Galie. listy zastawne — —. 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne —'— 
Galicyjski bank rustykalny —— —. Losy zroku 
1883 —'—, Napoleondor — a=, Rubel pa- 
pierowy -*—, Usposobienie —. 

Wiedeń, 20 lipca 1286 r. godzina 


10 min. 85. Akcye kredytowe 277 90, Anglo- 
Austr. 114—. Uaioubauk — — Kolej Karola 
Ludwika 192—, Południowa 11450, Renta 
papierowa —- — Galic, listy zastawne —'— 
Galicyjskie obligacye  indemnizacyjne 
4'/,0/* listy zastawne banku krajowego 96-25, 
4/,%/, pożyczka krajowa z 1883 roku 96 =, 
Napoleondor 10:01:50 Rubel papierowy 1229 
Usposobienie —. 

Telegramy zbożowe z dnia 19 lipca 


1886. Wiedeń: Pszenica za 100 kilogr. 
—— do —— zł, żyto — — do — s- Zie 
jęczmień —'-- do —— zł., kukurudza —'— 


do am zł., owies —*——, do e okowita 
per 10.000 litr procent 25:50 do 2575 zły, 
Szezecim,: Pszenica ——, rzepik 
pirytus—'— kukurudza —'—, 
Budapeszt: Pszenica 100 kilogr. na je- 
sień 761 do 7.68 zł. rzepak (sierpień-wrze- 
sień — , do — —, zł. Berlin: Pszenica 
żółta (lipiec) :49 50 do —*—, żyta —— 
- .—m. spirytus 87— rzepakowy olej —*— 


Kolonia -—* 


Paryż: uąki 159 kilogr. 46:25, fi. olej 
rzepakowy —'—-. tr. spirytus -—*—.., fr. Wro- 
aław ; Pszenica —'—, żyto -—*—, owies Psze- 
nica — 


Odpowiedzialny redaktor Adam Krechowieecki 
z 
kRrzyjochałi do Lwown 
dnia 20 lipca 1886. 

Hotel George'a. 

Pp. K. Suchodolski z Sosnowa, M. 
Koczerkiewicz 4 Przemyśla J. Bieliński 7% 
Sivrezy, A. Protopoff 2 Rossyi, A. Jędrzejo= 
wica z Zaczernia, M. Berman z Rossyi, J. 
Ebrenzweig 4 Wiednia. 

Hotel Francuski. 
Pp. K. Dxorski z Łeńcula, K, hr. 
| zs z Węgier Dor T. Haase z Cieszy- 
na, M. Diener z Tarnopola. 
Hotel Enropejski. 
Pp. J. Zaborowski z Krosn:, A. Udy- 
eki z Chliwczan, K. Matczyński z Rudek, 
|M. Bogucki z Lubliua, E. Gärtner z Czer- 


Comik Iwowsklej Izby handlowej I przemysłowej. | 


Lwów dnia 19 lipca 1886. 
płacą  łądają 
walutą austr. 


1. Akcye za sziukę. złr, ct. złr. ct. 


Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. „|19ż 25 195 50 
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. 21225 50 229 — 
Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. $278 — 283 — 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a.-=[215 — 220 — 
2. List. zast. za 100 zł. 3 
Tow. kredyt. galie. 5 pre. w. a. £F102 — 103 — 
d 5 n 4 pre. w. a. 96 — 97 — 
A 5 „5 pre. okresowe 102 — 103 — 
Tow. kred. gal. 4 pr. wa.los41'/,1. SĄ 93 75 95 — 
Banku kraj. 4*/ą pr. w. a. los. 511. $] 96 — 97 -— 
Banku hip. galic. 6 pr. w. a. |103 20 104 20 
5 » „ 5pr. w.a. Z} 99 90 100 90 
= 5 5 pr. w. 3. WY- m 
losowane z 10 pr. premia . 8|101 80 102 80 
Listy dłużne g. Z.kr. wł. (dawniej 
6 pre.) 3 pr. w. a. w likwidacyi — 5k- 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej z 
5 pr.) 2'/, pr. w. a. w likwidacyi -© — 50 — 
3. Listy dłuźne za 100 zł. 
Ogóln. rol. kred. Zakład dla Gal. 
i Bukow. 6 pr. los. w 15 lat. =-= —— 
4. Obligi za 100 zł. 
Indemniz. galic. 5 pre. m. k. 104 70 105 70 
Oblig. Komunalne gal, Zakł. kred. 
włościańsk, (daw. © pr.) 3 pr. wa. —— — 
Obligi komunalne Banku krajo- 
wego 5 pr w.a. I emisyi 99 25 100 25 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa. |1038 50 104 15 
Pożyczki kr zr. 1883 po 4, pr. wa. 95 50 96 50 
5. Losy miasta Krakowa 17 — 19 — 
> Stanisławowa 26 — 28 — 
6. Monety 
Dukat holenderski 5 84 5 94 
Dukat cesarski . 5 8&7 597 
Wap eondu oye 997 1007 
Półimperyał . . . . . 1031 10 41 
Rubel rossyjski srebrny 15 16% 
z h papierowy T223 
100 marek niemieckich . 61 60 62 25 
Srebro . z = — = 


Kupony w srobrza i 


6 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 
z dnia 17 lipea 1886. 


1. Dłag państwa, 


Jednolity dług państwa w banknot. 
maj-listop ad E ak? © 
dutyssjespień . . soc + dk > 

Jednolity dług państwa w srebrze. 


płacą żądają 


85.20 85.35 
85.25 85.40 


styezeń-lipiee 3 86.— 86.20 
kwiecień październik . . . . . . 8610 86.30 
Losy z roku 1854 po 250 zł. m. k. 4 pr. 131.25 132.— 
j „ 1860 po 500 zł. w.a. 5 pr. 141.40 141.89 
p a 1860 po 100 złr.5 pre. 141.50 .42.— 
5 „ 1864 po 100 złr. . . 168 — 168.25 
5 „ 1864 po 50 złr. . . 167.75 168.25 
Renty Com. po 42 lir. austr. . . . 55.—- — — 
Listy zastaw. domen. państw. po 120 
złr. 5 pre. 09. ..11558%5) 15925 
Renta papierowa 5 pre. z r. 1881 . . 102.— 10215 


Austr. renta zł. wolna od podat. 4pre 118.70 118.90 


2. Obligacye indemn. 5 pre. (za 100zł. m. k.) 


Czech 109.— —— 
Bukowiny 105.10 105.50 
Galicyi . . . . 105.20 105.60 
Niższej Austryi . 109.— 110.— 
Siedmiogrodu . 105.20 105.60 
Węgier . 105.50 105.80 


33: :AKkcy©. 


Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 114.50 114,75 
Inst. kred. dla handiu po 160 zł. . . 277.30 277.70 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł, 537— 541 — 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . . —— 
Gal. bank, d. han. i prz. a 200zł. wpł. 40pr. —.— 
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 zł. . . 
Bank dla krajów koronnych a 200 zł. 

wpł. 50 pr. . 


221.50 221.75 


Banku austro-węgiersk. a 600 zł. |. . 876.— 878. — 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze =- —— 
Aust. Tow. żeglugi par. dnn. po 500zł. 1a. 390.— 391.— 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. «46.75 247.25 
Kol. Preszow-Tarn. (w. a.) a 20V zł, , —.— —.— 
Północna kolej po 1000 zł. m. k. . . 2267 2272 
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k.  . 192.75 193.25 
Iuwow_-Czern. kolei po 200 sł. wa, war. 223,— 225 — 


DZENE JW H EX 


L. 3858. (5207 1—3) 

Dodatkowo do edyktu z dnia 30 mar- 

ca 1885 1. 1861, w gazetach z dnia 28, 25 

i 26 czerwca ogłoszonego, zawiadamia się, 

że kuratorem niewiadomych wierzycieli u- 
stanowiono Adolfa Medweckiego. 
C. k. sąd powiatowy. 
Niżankowice, 5 lipca 1886. 


L. 1629 (5205 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Załoźcach po- 
daje do wiadomości, że celem ściągnięcia 
pretensyi gal. ake. banku hipotecznego we 
Lwowie w kwotach: 85 zł. 5 ct., 85 zł. 5 
et. i 664 zł. 1 et. wa. z pn. odbędzie się 
w tusądowym budynku na dniu 27 sierpnia 
1886 o 10 godzinie przed południem na 
koszt i niebezpieczeństwo Tauby Amarant, 
relicytacya realności w Założźeach nowych 
pod l. sp. 298 leżącej, wedle dom. tom. I. 
pag. 168 n. 8 haer. w21/36 do Róży Ama: 
rant a w 15/36 do spadkobierców Salamo- 
ne Amaranta należącej, z tem, że realność 
ta na tym terminie nawet niżej ceny sza 
cunkowej sprzedaną zostanie. 

Za cenę wywołania ustanawia się war- 
tość szacunkowa 6224 zł. aw. 

Wadyum wynosi 311 zł. wa. 

Bliższe warunki i wyciąg z ksiąg 
gruntowych przejrzeć można w tusąd. regi- 
straturze. 

O tem zawiadamia się obie strony - 
wierzycieli hipotecznych, którymby ta u- 
chwała lub późniejsza z jakiejkolwiek przy- 
czyny doręczoną być nie mogła, lub któ- 
rzyby po dniu 20 sierpnia 1888, prawo za- 
stawu na sprzedać się mającej realności u- 
zyskali, do rąk kuratora p. Bronisłuwa Mali 
kowskiego aptekarza z Załoziec. 

Załoźce, 23 maja 1886 


L. 7082 (5203) 

C. k. sad powiatowy w Radziechowie 
zawiadamia Jana i Katarzynę Knapp, z 
miejsca pobytu niewiadomych, że August 
Schulz imieniem nieletniego Filipa Schulz, 
wniósł pod dniem 15 sierpnia 1885 1. 7082 
zgłoszenie prawa własności do ich realno- 
ści wykazem hipotecznym 100, gminy Sa- 
binówka objętej, nu które termin do roz 
prawy na 81 lipca 1886 wyznaczony został, 
wzywający ich, aby na terminie tym sta- 
nęli lub z kuratorem się porozumieli ina- 
czej wynikłe ztąd złe skutki, sami sob.e 
przypiszą. 

Radziechów, 30 grudnia 1835. 


L. 3988 (5200 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Nadwórnie 
czyni wiadomo, że w sprawie zakładu kre- 
dytowego włościańskiego we Lwowie prze- 
ciw spadkobiercom Michała Wtorkowskiego 
i Annie Wtorkowstiej pto 73 zł. 50 et. z 
pn., odbędzie się publiczna sprzedaż real- 
ności pod l. 11 w Przeroślu przy termi- 
nach 29 lipea, 30 sierpnia i 19 paździer 
nika 1886, każdym razem o godz. 10 przed 
południem. 

Cena wywołania 200 zł. 
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Zakład 20 zł. 

Realność niestanowiąca ciała hipote- 
cznego, zostanie najwięcej ofiarującemu 
sprzedaną. 

Resztę warunków można w tus. regi- 
straturze przejrzeć. 

C. k. sąd powiatowy. 

Nadwórna, 27 maja 1886. 


L. 1657 (5201 1 3) 


C. k. sąd powiatowy w Nadwórnie 


czyni wiadomo, że w sprawie Jossla Ja- 
wetza przeciw Wasyluwi Gregorarz, na dniu 
29 lipra, 23 sierpnia i na dniu 23 wrze- 
śnia 13886, każdym razem o godzinie {0tej 
przed południem odbędzie się publiczna 
sprzedaż realności, pod lk. 5i 8 w Strym- 
bie, jakoteż w Pniowiu pod lk. 58 położo- 
nych, ciał tabularnych niestanowiących. 

Cena kupna 60 zł. i 45 zł. 

Zakład czyni 10 pre. ceny wywołania. 

Warunki licytacyjne można w tusąd. 
registraturze przeglądnąć. 

C. k. sąd powiatowy 
Nadwórna, 3 maja 1856. 


L. 4990 (5096 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Kozowie po- 
daja do wiadomości, że na zaspokojenie pre- 
tensyi Zakładu kredytowego włościańskie- 
go w kwocie 405 złr. z pn. dozwolił przy- 
musową sprzedaż realności wykazem hipo- 
tecznym l. 27 gminy Ceniów objętej, Anny 
Biduń własnej. 

Sprzedaż ta odbędzie się dna 24 
sierpnia 1886 dnia 20 września 1886 i dnia 
20 października 1886 każdym razem o go- 
dzinie 10 przed południem. 

Cena wywołania 500 złr. 

Wadyum 10pre. w kwocie 50 złr. 

Termin do ułożenia ewentualnego wa- 
runków ułatwiających wyznacza się na dzień 
27 października 1886 o godzinie 10 przed 
południem. 

Kuratorem wierzycieli jest p. Dmytro 
Popyk z Ceniowa. 

Resztę warunków i ekstrakt tabular- 
ny wolno przejrzeć w tus. registraturza. 

Kozowa, dnia 22 września 1885. 


L. 4989 (5097 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Kozowie p>- 
daje do wiadomości, że na zaspokojenie 
pretensyi Zakładu kredytowego włościań- 
skiego w kwocie 145 złr. 22 et. z pn. do- 
zwolił przymusową sprzedaż realności wy- 
kazem bipotecznym l. 379 gmiuy Budyłów 
objętej Iwana Piróg własnej realności wyk. 
hip. 336 i połowy realności wyk. hip. 316 
objętych własnych nieobjętej masy Michała 
Piróg. 

Sprzedaż ta odbędzie się dnia 24 sier- 
pnia 1886 dnia 20 września 1886 i dnia 
20 października 1886 każdym razem o go- 
dzinie 10 przed południem. 

Cena wywołania 1200 złr. 

Wadyum 10pre w kwocie 120 złr. 


Termin do ułożenia ewentualnego wa. , 


runków ułatwiających wyznacza się na dzień 
27 października 1886 o godzinie 10 przed 
południem. 

Kuratorem wierzycieli jest p. Wiktor 
Cieślik z Budziłowa. 


| płacą żądają 


Tow. kol. żel. państw. po 200 zł. m. k. 232.40 25290 
Połud. kol. panstw. po 200 zł. w. a. 115.— 115.50 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 178.— 178.25 


4. Listy zastawme losowane. 


Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 
Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. 
Powsz. austr. zak. kr. ziem 4'|ą pr. 
LOSW WAWIE 2 66 6 o BoE 


w 
. 101.— 101.50 
A n » premiowe po 3 pre. 100.25 100.75 
Gal. zak. kr. ziem Krak. los w 18ł.6pr. 99.50 100.50 
w 80 1. 7 pr. 102.— 
w 36 1. 5'/4 pr. 100-— 100 25 
po 4 pre. 
po 5 pre. 
po 5 pre. w 


n 


Gal. Tow. kred, w. 8. 


LJ 


» ? 


„ 102.-- 102 50 


LJ r n 

37 latach zwrotne . . . . . . 102.— 102.50 
Banku krajow. 4'/ąpr. wa. los w51'/; 1. 96.25 96.75 
Obligi komunalne Banku krajowego 

5 proc. w. a. I emisyi . . 100.— 100.50 
Gal. banku hip. po 6 pre. . 103.50 104.25 
Gal. Zakł. kred. włoścć. po 6 pre. . —— 
Banku austro-węgiersk. po 5 pre. . 
Węg. Tow. ziem. ake. po 5*/ą pre. 
Zakł. kr. ziems. po 5'/, pre. 


v EJ n 


. 101.30 101.70 


A . 101.70 102.— 
5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.) 


Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. æ. 1981.70 102.— 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. 6x) 
a 300 zł. 5 pre. w srebrze . 103.25 —, — 
Kol. pół. po 100 zł, m. k. 98.90 99.30 
a po Po 100zł, w. a. . . .. UGO G0 
Kel. gal. Kar Lud. emisya z r. 1881 
dE ICH ea 5 odeao © o SZLO ED 
tto. dtto.  (Jarosław-Sokal) . . 100.50 101.-— 
Kol. Łwow.-Czer.-Jass. III. emis. a 300 
zł. 4 pre. w srebrze z r. 1884 84.— 84.10 
z r. 1884 98.20 93:60 
z r. 1868 =m —=— 
z r. 1808 . . —— —— 
Weg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. 101.80 102-20 
6. Losy. 
Inst. kr. dla han i pr. po 100 zł. w. a, 178.— 178.50 
Olarego po 40 zł. m. E F 46.25 46.75 


Tow. żegł. par. na Dunaju po 


100zł. m.k. 113 — 119,— 
Keglevich po 19 zł. m. x. a 


32 — 


płacą żądają 


Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 18.— 18-50 
Pożyczka miasta Lublany po 20 zł. . 280.50 21.— 
Pożyczka miasta Budy ao 40 zł. w. a. 46— 47— 
Palfiego po 40 zł. m. k. . . - . . 48.50 44— 
Czerwon. krzyża austr. Tow. po 10 zł. 14.30 1465 
ə węgiersk. „ po 5zł. 9.50 9.15 
Fundacya szpitala Areyks. Rudolfa 
M Id ye a wa e Aa 6 18.75 19.25 
Salma po 40 zł, m. k.. . 57.— 58— 
St. Genois po 40 zł. m. k. . . : . 5480 55.30 
Pożycz. m. Stanisławowa (po 20zł. wa.) 2850 —.— 
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. . . . 137.--- --— 
5 „ po 50 zł. w. a. 0. 60.— 70— 
Waldsteina po 20 zł. m. E. . . 3150 3250 
Windischgratzą po 20 zł. m. k. 4250 43.— 
2. Weksle (na 3 miesiąca) 
Augsburg na 100 zł. w. p. n. —— —- 
Berlin za 100 mark w. p. n. —.— mm 
Frankfurt za 100 mark w. p. n. —— m 
Hamburg za 100 mark w. p. n. . —— —— 
Londyn za 10 ft. szt . . 12620 126.65 
Paryż za 100 fr. . 50.0250 50.10 -- 
Koare złoża. 
Dukat cesarski men. 5.94.— 5.96. — 
„ pełnej wagi . 5.91.—  5.93— 
Korona . "45 ———— ——— 
20-frankówka . . 10.01.50 10.0250 
Rossyjski imperyał . 10.33,— 10.35.-- 


Talar związkowy ia AŹ 
Srebro . ? 


Z [wowskiej Izby handlowej I przemysłowej 
Telegrafowany kurs wiedeński 


dnia 19 lipca 1886. złr. | vt. 


Jednolity dług państwa w banknotach 8515 
-- = „ W srebrze. 85|95 

Renta w złocie 5» iii, 118/75 
5 pre. austr. renta marcowa . 102|— 
Akcye bąnku wiedeńskiego 874 

A » kredytowego |. 277160 
Londyn o PRE 12620 
Srebro 
Napoleondor ; 10/01'/4 
Dukąt cesarski men. 5/94 
1059 marek niemieekich . 61/95 


W 
Resztę warunków i ekstrakt tabularny 


wolno przejrzeć w ts. registraturze. 
Kozowa, 22 września 1885. 


L. 4356. (5130 3—3), 

W e. k. sądzie powiatowym tyczyń- 
skim celem zaspokojenia wierzytelności 
Abrahama Tennenbauma w kwocie 130 zł, 
! a pn. odbędzie się przymusowa publiczna : 
sprzedaż realności pod nr. 101 w Tyczy- | 
nie położonej, wyk. hip. l. 181 ks. głównej | 
gm. katastralnej Tyczyn objętej na imię 
Jana Domino zaintabulowanej pod ułatwia- 
jącymi warunkami w dniu 30 sierpnia 1886 ; 
0 godz. 10 rano. 

Cena wywołania 850 zł. 

Wadyum 85 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych w 8%- 
dzie można przejrzeć. 

Tyczyn, 7 lipca 1886. 


L. 6973. (4824 3—3) 

C.k. sąd powiatowy w Bochni zawia- 
' damia, iż celem zaspokojenia sumy pożycz- 
kowej 250 zł. a względnie niespłaconych 
rat odbędzie się na rzecz Zakładu kredy- 
towego włościańskiego w likwidacyi we 
Lwowie w tutejszym sądzie w 3 terminach 
mianowicie dnia 26 sierpnia, 23 września i 
28 października 1886, każdym razem o 10 
godzinie rrzed południem przymusowa li- 
cytacya realności dłużnika Józefa Borowca 
względnie tegoż spadkobierców własnej, pod 
l. 9 w Buczkowie w powiecie bocheńskim 
położonej, 1. w. h. 9 objętej. 

Cena wywołania wynosi 600 zł. a. w. 

Wadyum 60 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony adw. dr. Serafiński, wyciąg 
hip. i resztę warunków lieytacyjnych mogą 
być w tut registraturze sądowej przejrzane. 

Bochnia, dnia 26 maja 1886. 


L. 2597. (4983 3—8) 

C. k. sąd powiatowy w Niepołomicach 
przeprowadzi na zaspokojenie przynależącej 
się Emilii Smetanowej i małoletnim Ja- 
dwidze, Janowi, Zofii i Emilii Smetanom 
sumy dłużnej 350 zł. wa. z pn., przymuso- 
wą publiczną sprzedaż relności |. w. h. 1025 
ks. gr. gm. kat. Niepołomice objętej, wła- 
sność tabularną Wincentego i Maryanny 
Ratajów stanowiącej w trzech terminach 
lieytacyjnych a to duia 26 sierpnia, dnia 
27 września i dnia 28 października 1886, 
każdym razem o godzinie 10 rano. 

Cena wywołania tej realności wynosi 
653 zł. 25 et. 

Wadyum 66 zł. 

Resztę warunków lieytacyjnych i wy- 
ciąg hipoteczny można przejrzeć w sądzie 
w godzinach urzędowych. 

Niepołomice, dnia 11 maja 1886. 


L. 4814 (5093 3—8) 

C. k. sąd powiatowy w Kozowie po- 
daje do wiadomości, że na zaspokojenie 
pretensyi Zakładu kredytowego włościań- 
skiego w kwocie 315 zł. z pn. dozwolił 
przymusową sprzedaż realnosci wykazem 
hipotecznym l. 389, gminy Ceniów objętej 
Tacki Pucil własnej. 


RE 


sprzedaż ta odbędzie się ania 24 
sierpnia, dnia 20 września 1886 i dnia 20 
października 1886, każdym razem o godzi- 
0 przed południem. 

Cena wywołania 500 zł. 

Wadyum 10%, w kwocie 50 zł. 
Termin do ułożenia ewentualnego wa- 
runków ułatwiających wyznacza się na dzień 
27 października 1886 o godzinie 10 przed 
południem. 

Kuratorem wierzycieli jest p. Dmytro 
Popykz Ceniowa. 

Resztę warunków i ekstrakt tabularny 
wolno przejrzeć w ts. registraturze. 


Kozowa, dnia 20 września 1885. 


L. 7572. (4998 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Kałuszu po- 
daje niniejszem do publicznej wiadomości, 
że na zaspokojenie sumy 287zł 76 ct. wa. 
Z po., przymusowa sprzedaż nietabularnej 
realności pod Nk, 11 subr. 269 w Słobo- 
dzie niebyłowskiej położonej, dłużników Wa- 
syla, Nastuni, Michała, Ołeksy, Iwana, Ny- 
koły i Anny Wynnyków własnej, w tutej- 
szym ce. k. sądzie w drodze publicznej licy- 
tacyi na rzecz e. k. uprz. galie. Zakładu 
m AF włościańskiego w likwidacji 
nia: 


I. 18 października, 
LL. 18 listopada i 
III. 20 grudnia 1886, 


każdym razem o godzinie 9 przed połud- 
niem z tem przedsięwziętą zostanie, że na 
pierwszych dwóch terminach realność ta 
tylko za cenę wywołania 600 złr. w.a, lub 
wyżoj tejże, zaś na trzecim terminie także 
i niżej ceny wywołania sprzedaną zostanie, 

Wudyum wynosi 10 proc. ceny sza- 
cunkowej. 

Resztę warunków, tudzież akt opisania 
i oszacowania realności, przejrzeć można w 
tutejszej registraturze. 

C. k. sąd powiatowy 
Kałusz, dnia 10 września 1885. 


L. 2704. (4845 1—3) 

W sprawie egzekucyjuej Maucycego 
Fischera przeciw Katarzynie Piela pto 65 
zł. 91 et., odbędzie się w sądzie tutejszym 
w dniach 7 września, l2go października i 
16 listopada 1886, każdym razem o godzi- 
nie 10 rano, egzekucyjna pubiiczna sprze- 
daż realności pod Nr. k. 139,w Pewli Sle- 
mieńskiej połużonej, w połowie dłażniezki 
Katarzyny Piela własnej, ciało tabularne 
stanowiącej, już egzekucyjnie oszcowanej. 

Na pierwszych dwóch terminach re- 
alność powyższa sprzedauą będzie za lub 
wyżej ceny szacunkowej, na trzecim zaś i 
poniżej takowej, jednak za kwotę nie niższą 
od sumy długów na tej realności hipote- 
cznie zabezpieczonych. 

_ Cenę szacunkową stanowi kwota 75 zł., 

wadyum 7 zł. 50 et. 

Resztę warunków przeglądnąć można 
w tutejszo-sądowej registraturze. 

lemień, 18 maja 1886. 


4. 2437. (5145 1—3) 

Ka yAn 34cnokoENiA NpETEHCIH OB- 
OFO POAKHHYO KOFAHTOROFO „JAREĄENIA AAA 
Faanuju u BSkoRnuki g'h cHmk 427 gap. 
50 kp. B- A. CA NpH. OTESĄE CA Rh TŚTEH- 
woma cSĄ%k ana 28 IDaia, 25 AsrscTa n 
22 Repeeua 1886, koxąoro pa38 o 10 ya- 
ck pano ErZEKSUTANA NŠEAHYHA NPOĄAKK 
PEAARHOCTH NÓĄK 4. 2 gh ŃopocHink no- 
NOKEHOŃ AOAXKHHKÓBGK Tumka u Ma3uku 
RapamayóRi BaacHoń, Ha 700 349. owkne- 
HOM, 

Ikuna Bnikausna 700 3Ap. 

Bajiomh EhIHOCHTA 70 349. 

Kanauih BapSNKH AHUWTAŁIAWAIM Mo- 
KHA NEDELAAKŚTH Bh TŚTEHLIOCHAOROŃ pe- 
rHeTpaTsp'k, 

g. K. Gsąn noBkToENA. 
GsącRa Anuna, 15 Ilkhrua 1886. 


L. 1819 (5118 1—8) 

C. k. sąd powiatowy w Boryni, podaje 
do powszechnej wiadomości, że dnia 16 
sierpnia, 16 września i 18 października 
1886, każdym razem o 10 godzinie przed 
południem przedsięweźmie egzekucyjną li 
cytacyjną sprzedaż realności pod lk. 117 
w Boryni położonej, protokołem zastawni- 
czego opisania z dnia 28 lipca 1874 1. 
8143 opisanej. i 

Cena wywołania sianowi kwota 239 
Złr. W. a. 

Zakład 23 złr. | 

Przy trzecim terminie zostanie wspo- 
mniana realność niżej ceny szacunkowej, 
jednek nie niżej wysokości zabezpieczonych 
pretensji sprzedaną. — 

Protokół zastawniczego opisania i o- 
szacowania, jak również bliższe warunki 
mogą być w tutejszo sądowej registraturze 
przejrzane. 

Borynia, 1 czerwca 1886. 


L. 2692. (5179 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Niepołomicach 
przeprowadzi celem zaspokojenia zaległych 
rat i resztującego kapitału dłużnego w łą- 
cznej ilości 300 złr. w. a. z pn., na rzecz 
gal. Zakładu kredyt. ziemskiego w Krako- 
wie egzekucyjną publiczną sprzedaż realno- 
ści pod 1. w. h. 58 ks. gł. gm. kat. Wola- 
Batorska objętej, a własność dłużnika Fran- 
ciszka Porębskiego stanowiącej, w trzech 
terminach łicytacyjnych: dnia 2 sierpnia, 
dnia 2 września i dnia 4 października 1886, 
każdym razem o godzinie 10 przed połu- 
dniem. 

Cena wywołania wynosi 800 zł. 

Wadyum zaś 80 zł. 

. Resztę warunków licytacyjnych i wy- 
ciąg hipoteczny tej realności przejrzeć mo- 
żna w tut. registraturze. 

Niepołomice, d. 10 maja 1886. 


L. 1382. 5180 1—8) 

Celem zaspokojenia pretensyi Karola 
Haempla w kwocie 500 zł. w. a. z pn. od- 
będzie się w tutejszym sądzie w dniu 5go 
sierpnia 1886 roku o godzinie 10 rano pu- 
bliczna sprzedaż realności 1. 158 w Oświę- 
cimiu, dłużniczki Domiceli Palezewskiej 
własna, a to jako nu trzecim terminie Ì1- 
cytacyjnym nawet poniżej ceny szacunko- 
wej 515 zł. 50 et. w. a, 

O tem uwisdamia się wszystkich in- 
teresantów z tem, iż reszta warunków li- 
cytacyjnych przy rozpisaniu dwóch pierw- 
szych terminów rezolucyą z dnia 11 wrze- 
śnia 1885 l. 4754 interesantom do wiado- 
domości udzielonych niezmienioną zostaje. 

Wadyum 50 zł. 

Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dr. Kaufmann. 

C. k. sąd powiatowy. 

Oświęcim, dnia 22 czerwea 1886. 


L. 39087. (5186 1—3) 
Celem oddania w przedsiębiorstwo bu- 
dowli wodnych nowych 1 konserwacyjnych 
na Przemszy od Jaworznia do Gorzowa, tu- 
dzież budowli wodnych nowych i konser- 
wacyjnych na Wiśle od Bobrownik górnych 
do Krakowa na lewym oraz od Broszkowić 
do Podgórza na prawym brzegu na okres 
6-letni, t. j. od r. 1887 do włącznie 1892, 
odbędzie się w e. k. Starostwie w Krako- 
wie dnia 10 sierpnia 1886 publiczna liey- 
tacya za pomocą ofert pisemnych. 

Warunki budowy mogą być przejrzane 
w rzeczonem Starostwie, dokąd także wnieść 
należy najpóźniej do godziny 12 w połu- 
dnie wyżej oznaczonego dnia oferty zaopa- 
trzone w wadyum, mianowicie dla robót na 
Przemszy w kwocie 100 zł., zaś na Wi- 
śle dla każdego powiatu politycznego po 
300 złr. ; 

Oferty dla robót na Wiśle mogą być 
wniesione bądź dla całej wymienionej prze- 
strzeni Wisły, bądź według poszezególnych 
powiatów, bądź też obejmować kilka budo- 
wli; dla robót na Przemszy mają być wnie- 
sione osobne oferty. ta 1 

Oferty wniesione po terminie lub nie 
ułożone należycie mie będą uwzględnione. 

Z e. k. Namiestnietwa. 
' Lwów, dnia 10 lipca 1886. 


L. 6656. (5170 1—3) 

C. k. sąd obwodowy w Samborze w 
sprawie gal. Zakładu kredytowego włościań- 
skiego w likwidaeyi przeciw Sebastyanewi 
Luczkiewiecowi o 109 złr. 54 cnt. w. a. z 
przynależytościami przedsięw. źmie dnia 13 
sierpnia 1886, o godzinie lOtej przed połu- 
dniem przymusową sprzedaż przez lieyta- 
cyę realności w Samborze na przedmieściu 


„Średnia gromada“ pod l. k. 166 położonej, | 


ciała tabułarnego ziestanowiącej, Sebastyx- 
na Luczkiewicza własnej, za jakąkolwiek- 
bądź ceuę 

Wadyum wynosi 15 zł. 


Wrazie nieudałej sprzedaży na powyż- 


Cenę wywołania stanowi suma 1606 


szych terminach, wyznacza się do przesłu- | zł. we. Wadycm wynosi 160 zł. 


chania wierzycieli hipotecznych termin na 


Resztę w:rnnków licytacyjnych, wy- 


dzień 20 października 1886 o godz 11 przed | ciąg hipoteczny, przejrzeć można w tus. 


południem 
C k. sąd powiatowy. 

Budzanów, dnia {0 czerwca 1886. 
ł L. 6802. (5158 1—3) 
| C. k. sąd powiatowy w Leżajsku ogła- 
sza, iż w sprawie galicyjskiego Z:kładu kre- 
dytowego ziemskiego przeciw Jędrzejowi 
Jońcowi pto 350 zł. w. a. z pn, odbędzie 
| się licy 


Resztę warunków lieytacyjnych wolno | daczowie położonej, wedle księgi gruntowej 
w tutejszej registuaturze przejrzeć. 
Sambor, 22 czerwca !.86. ! Jońca własnej, w trzech terminach 20 sier- 
' pnia, 24 września i 26 października 1886, 
L. 7012, (6119 1—3) | zawsze o godzinie 11 rano. 
C. k. sąd powiatowy w Buczaczu po-| Cena wywołania 800 zł. 
daje do wiadomości, że dła zaspokojenia | Wadyum 80 zł. a. w. 
należącej się tarnopolskiej filii e. k. zela Resztę warunków przejrzeć można w 


gal. akc. Banku hipotecznego od Izraela | registraturze. 

Feibisza Sterna wierzytelności w kwocie Leżajsk, dnia 28 maja 1886. 

584 zł. w. a. Z pn. rozpisaną została przy- 

musowa sprzedaż realności pod l. sp. 205 | L. 6338 (5 44 1—3) 


w Buczaczu położonej, według Dom I pag., C. k. sąd obwodowy w Tarnowie po- 
480 n. 7 haer. dłużnika Izraela Feibisza , daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
Sterna własnej. į wierzytelności e. k. uprz. galic. Banku hi- 

Do przeprowadzenia tej sprzedaży wy- | potecznego we Lwowie, w kwocie 332 zł. 
znaczony został tylko jeden termin na dzień ' 28 et. i 332 zł. 28 et. wa. z pn., odbędzie się 
23 sierpnia 1886, o godzinie 10 przed po-; w trzech terminach a mianowicie dnia 23 
łudniem w sali rozpraw sądowych i na tym sierpnia, dnia 22 września i dnia 25 paź- 
terminie realność powyższa sprzedana bę- dziernika 1886, każdym razem o godzinie 
dzie t.kże poniżej ceny wywołania za ja- 10 przed południem egzekucyjna sprzedaż 
kąkolwiekbądź kwotę, która najwyżej zosta- ' przez publiczną licytacyę realności pod 1. 
nie ofiarowaną. | 53/21 w Tarnowie na Grabówce położonej, 
Cena wywołania wynosi 8.065 zł. w. a. do dłużnika Markusa Fischla Gutmana na 
Wadyum przed przystąpieniem do li-, leżącej. 


cytacyi złożyć się mające, wynosi 800 
złr. w. 8. 

Bliższe warunki licytacyi, tudzież wy- 
ciąg hipoteczny realności na licytacyę wy- 
stawionej, przejrzeć można w registraturze 
sądowej. 

Tych wierzycieli hipotecznych realno- 


Cena wywołania 20.000 zł. a. w 
Wadyum 2.000 zł. aw. 

Resztę warunków licytacyi i akt osza- 
(cowania przejrzeć można w tutejszej regi- 
| straturze. 

W Tarnowie, dnia 1 lipca 1886, 


j 
U 


i 
, 


i L. 34993. 


registraturze. 
Lubaczów, dnia 20 maja 1886. 


(5162 1- 3) 

Celem oddania w przedsiębiorstwo bu- 
dowy dwóch tam ua Dunajeu pod Nowym 
Sączem odbędzie się w e. k. Starostwie w 
Nowym Sączu dnia 5 sierpnia 1886 r. pu- 


tacya realdości pod n.k. 26 w Chu- | bliczna liey'acya za pomocą ofert p'semnych. 


Cesa fiskalna wynosi 8502 zł 87 et. 


| Ohudaczów, l. w. h. 22, dłużnika Jędrzeja | wa. Warunki budowy jakoteż plany i koszto- 


rysy mogą być przejrzane w rzeczonem Sta- 
rostwie, do którego t.kże najpóźniej do 
godziny 12 w południe wyżej oznaczonego 
dnia wnieść należy oferty, zaopatrzone w 
5 pre. wadyum 

Oferty wniesione po terminie, lub nie 
ułożone według przepisów, nie będą uwzglę- 
dnione. 


Z e. k. Namiestnictwa 
Lwów, dni» 8 lipca 1886, 


L. 1286. (5151 1—3) 

Celem zaspokojenia preteasyi Zakładu 
kredytowego włościańskiego w likwidacyi 
72 zł. 14 et. a. w. z pn. przeprowadzi sąd 
powiatowy licytacyę realności pod l. k. 24 
subr. 22 w Hyrowie położonej, ciała tabu- 
larnego niestanowiącej Jana Grabskiego 
własnej, na terminach 5 sierpnia, 2 wrze- 
nia i 7 października 1886, zawsze o 10tej 
godzinie rano. 

Cena wywołania 400 zł. wa. 

Wadyum 40 zł. wa. 

Dalsze warunki i akt opisania i osza- 
cowania można przegląduąć w registratnrze. 
. k. sąd powiatowy 

Dukla, 8 czerwca 1886, 


L. 4129. 


ści powyżsżej. którzyby p: wydaniu wyciągu | s (5199 1—38) 

hipotecznego, t. j. po dniu 14go września | C. k. sąd powiatowy w Lisku uwia- 
1685 prawo hipoteki na tej rwalności na-: damia, iż celem zaspokojenia należących się 
byli, jakoteż i tych wierzycieli, ktcrymby ; gal. Zakładowi kredytowemu wiościańskiemu 
uchwała 2 rozpisaniem licytacyi dla jakiej- | 19 rat pożyczkowyeł., po 6zł. a. w. z pn., 
kolwiek przyczyny wcale albo w czasia na- : odbędzie się w zabudowaniu sądowem w 


ieżytem nie została doręczoną, zawiadamia 
się o rozpisaniu licytacyi edyktem niniej- 
szem, tudzież do rąk ustanowionego ku- 
ratora p. Stupnickiego c. k. uotaryusza w 
Buczaczu. 
C. k. sąd powiatowy. 
Buczacz, dnia 10 czerwca 1886, 


B. 4732. (5114 1—3) 
Vom f. E Sreiggerichte zu Kolomea 


wird bie erefutibe wechjelrechtliche Feilbietung : 


ber fr Aron Oller bei den */;; Antheilen der 
gr. Emilie Zerboni an den für Rudolf Kurz 
weil resp. deffen Berlafjenfchaft im RQaftenftan= 
be deg Gutes Kamionka wielka frfther ein- 
getragen in ber Gandtafjel Dea f. f. andes- 
gerihtes Remberg, Hauptóudh 454 pag 258 
n 80 on. unb pag. 414 n. 146 on., nunmehr 
inneliegenb im Grundbuche deż f.  Mreizge= 
richteg Kolomea Gaftenden 30 060 Stüd Due 
faten ceinverleibten Forderung von 3100 f. 
fammt 6°% Binfen bom 1. Mai 1874 zur 
Hereinbringung der MWecdhjelfordóerungen Der 
Gefuhfteler pr. 115 fl. fammt 6%, Binfen vom 
27 Februar 1882, und 15 fl. 12 fr. lags- 
foften, 115 fl. fammt 6°/, ż3injen o 13 Marz 
1882, und 14 ft. 40 tr. Gerictatoften, 30 fl. 
6 tr. bereit8 bejtimmien Grefutionstoften und 
ferner pr. 121 fl 33 fx. jammt 69/, Binfen 
v 21 Juli 1882; 8 fl. 37 fr. Rlagžtoften und 
pr. 120 A fammt 6% Żinjen vom 18 Ju- 
ni 1882, 4 fl. 57 tr. tlagótoften unb 18 fL. 
1fr bereit beftimmten Cretutionsfoften auf den 
13 Auguft und den 10 September 1836, je- 
besmal 10 Uhr V. M. in B. V. mit dem 
auógejdhrieben, daf die feilzubietende Sum- 
me am zweiten Termine auh unter dem Bez 
trage verdugert werden wird. 

gür diejenigen Gläubiger, wele nach 
Muśsftellung des Tabularaugzuges an bie Ge- 
wóbr tommen fönnten over welhen der Be- 
fóeib au8 irgend welem Grunde niht zuge- 


: dniach 24 sierpnia, 28 września i 26 paź. 
'dziernika 1886, zawsze o godzinie 11 rano 
, publiczna przymusowa sprzedaż ciała hip. 
,nr. 52, wykazu księgi gruntowej gminy Łu- 
|kowe, Iwana Miszczyszyn własnego; przy 
|pierwszych dwóch terminach przynajmniej 
za cenę wywołania, przy trzecim także ni- 
iżej tejże. 
| Cena wywołania 400 zł. 
Wadyum 40 zł. a. w. 
i Dnia 30 listopada 1886 godzina 11 
rano, termin do ułożenia ułatwiających wa- 
runków licytacyjnych Inne warunki w są- 
dzie przejrzeć można. 

Lisko, dnia 18 czerwca 1886. 


L. 1298. (4984 1—3) 

W sprawie c, k uprz. galic Zakładu 
kredytowego włościańskiego w likwidacyi 
we Lwowie, przeciw Pańkowi Kryso''atemu, 
Stefanowi Palamar i Stanisławowi Podgór- 
skiemu pto 274 zł. 52 ct., a względnie 190 
zł. 22 et. i 140 zł. 64 ct., a względnie 109 
zł. 54 ct w. a. z pn, odbędzie się w tu- 
tejszym sądzie przymusowa sprzedsż real- 
ności włościańskiej, w Koszlakach położe» 
nej, Pańka Krysowatego, Stefana Palamar 
i Stanisława Podgórskiego własnej, ciała 
tabularne wedle wyk. hip. 1. 245, 497 i 498 
stanowiącej, w trzech terminach, a miaso- 
wicie 26 sier.nia, 28 września i 28 paź- 
dziernika 1886, każdym razem o godzinie 
10 rano 
| Cenę wywołania stanowi suma 900 
zł. wa., niżej której rzeczona realność do- 
piero przy trzecim terminie licytacyjnym 
sprze”aną będzie. 

Zakład wynosi kwotę 90 zł. 

Akta i resztę warunków licytacyjnych 
można przejrzeć w tutejszej registraturze. 
C k. sąd powiatowy. 

Nowesioło, dnia 20 kwieinia 1886. 


i 


W, 


ftelt werden tdnnte wird der Adw. dr. Rasch ` 


zum Kurator befte Mi. 
Kolomea, 20 Wai 1886. 


L. 3729. (5191 1—3) 

W tut. sądzie odbędzie się o godzinie 
10 rano, w dniach 20 sierpnia i 21 wrze- 
śnia 1886 powyżej ceny szacunkowej, zaś 
dnia 20 października 1886 nawet pociżej 
takowej, licytacya realności według wykazu 
hip. |. 681 gminy kat. Romanówka, Hersza 
Stauba własnej, na rzecz ks. Jana Wasil- 
kowskiego pto 487 zł. 50 ct. z pn. 

Cena wywołania 500 zł 

Wadyum 50 zł. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciag tabularny wolno przejrzeć w tus. 
reg:straturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsea po- 
bytu i dla tych wierzycieli hipotecznych, 
którzyby po dniu 7 czerwca 1886 do tabuli 
weszli, ustanawia się kuratorem Michała 
Muzykę z Romanówki. 


Gazeta Lwowska Nr. 163 z dnia 20 lipca 1886. 


L. 3369. (5154 1 3) 
C. k. sąd posiatowy w Lubaczowie 
podaje do publicznej wiadomości, iż w spra- 
„wie i na rzecz galic Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie przeciw Chrystya - 
nowi Runge pto 450 zł. a. w zpn. w celu 
zaspokojenia tej wierzytelności publiczna 
przymusowa sprze”aż realności pod l. k. 2 
|. wyk hip. 226 w Felbachu adi Kobylniea 
ruska położonej, Chrystyana Ruugę własnej, 
w dniu 2 sierpnia, 1 wrześniai l paździer- 
nika 1886, każdym razem o godzinie 10ej 


L. 1050. (5152 1—8) 

Celem ściągnięcia wierzytelności Za- 
kładu kredytowego włościańskiego 133 zł. 
50 et. z pn.. przeprowadzi sąd powiatowy 
licytacyę realności pod 1. k. 38 subr. 77, w 
Lubato sej Jana Turka własnej, ciała tabu- 
larnego nie stanowiącej, 5 sierpnia, 2 vrze- 
śnia i 7 października 1886 zawsze o godz. 
10 rano. 

Cena wywołania 800 zł. aw. 

Wadyum 80 zł. aw. 

Resztę warunków, tudzież akt opisa- 
nia i oszacowania przeglądnąć można w re- 
gistraturze. 


C. k. sąd powiatowy 
Dukla, dnia 8 czerwca 1886. 


L 8814. (5150 1—3) 

C. k. sąd powiatowy miejsko-delego-- 
wany w Przemyślu, podaje do wiadomości, 
że w sprawie egzekucyjne) Towarzystwa 
zaliczkowego rolnego w Przemyślu przeciw 
Katarzynie Horakowej i Iwauowi Wojto- 
wiczowi o zapłacenie Kwoty 55 zł. przepro- 
wadzoną zostanie na dniu 13 sierpnia, 17 
września i 22 października 1866, każdym 
razem 0 godzinie IOtej przed południem w 
sądzie, biuro nr. 27, przymusowa sprzedaż 
realności dłużników własnych, w Nowosiół- 
kach położonych a to: a) `j, części posia- 
dłości wyk. l. 17 objętej i całej posiadłości 
wyk. l. 16 objętej, Katarzyny Horakowej 
własnych; b) całej posiadłości wyk. 1. 10 
objętej, połowy posiadłości wyk. 1. 255 ob- 
jętej, /, części posiadłości wyk. 1. 17 obję- 
tej, Iwana Wojtowicza własnych. 

Cena wywołania, która jest także ceną 
szacunkową wynosi dla a) 4 części real- 
ności wyk. l. 17 objętej Katarzyny Horak 
własnej, w kwocie 10 zł aw.; b) całej po- 
siadłości wyk. l. 16 objętej, Katarzyny Ho- 
rak własnej, w kwocie 95 zł.; c) cełej po- 
siadłości wyk hip. l. 10 objętej Iwana Woj- 
towieza własnej w kwocie 210 zł. aw.; d) 
połowy posiadłości wyk. l. 225 objętej. Iwa- 
na Wojtowicza własnej, w kwocie 20 zł; 
e) Y, części posiadłości wyk. l. 17 objętej, 
Iwana Wojtowicza własnej, w kwocie 20 
zł, wadyum 10 pre. tej sumy. 

Na pie: wszych dwóch terminach real- 
ność tylko za cenę wywołania lub vowyżej 
tejże, na trzecim terminie także 1 poniżej 
ceny wywołania, jednakże nie niżej sumy 
wyrównywującej wszystkim wierzytelnościom 
hipotecznym sprzedaną zostanie. 

Gdyby tasiej ceny nieofiarowano, uło- 
żone zostaną dnia 22 października 1886, o 
godzinie 4ej po połndniu biuro ur. 27 wa- 
runki ułatwiające, na który strony i wie- 


rano w sądzie tutejszym przedsięwziętą Zo- | rzycieli hipotecznych, ostatnich z dołożeniem 


stanie z tem, iż realność ta w pierwszym 
i drugim terminie tyłko za cenę wywołania 
lub powyżej tejże, zaś na trzecim terminie 
także poniżej ceny wywołania jednakże nie 
niżej jak za sumę 850 zł. sprzedaną będzie. 

Do ułożenia lżejszych warunków wy- 
znacza się termin na dzień 1 października 
1886 o godz. 3 po południu. 


wzywa się, że niestawający na tym termi 

nie uważani będą jako przystępujący dv 

wniosku większości stawających wierzycieli. 
Resztę warunków sprzedaży i wyciąg 

hipoteczny można przejrzeć w registraturze. 
Przemyśl, 7 czerwca 1886, 


L. 5950 (5092 3—3) 

C k. sąd powiatowy w Buczaczu po- 
daje do wiadomości, że dla zaspokojenia 
należącej się masie rozbiorowej towarzy- 
stwa kredytowego miejskiego we Lwowie 
od Filipa Wąsika, Wincentego Kreta, Jó- 
zefa Stasowskiego i spadkobierców Jana 
Kumaszki pretensyi w kwocie 400 zł. a. w. 
z pn. rozpisaną została przymusowa Ssprze- 
daż publiczna realności pod l. k. 147 w 
Podzameczku położonej, wyk. hip. 355 ks. 
gr. gminy Podzameczek objętej Filipa Wą- 


Podzameczku położonej, wyk. hipot. 22 ks. 


8 


L. 2425 (5090 3 -3) 

C. k. sad obwodowy w Złoczowie o- 
gł sza, że celem zaspokojenia 14/16 części 
kosztów egzekucyjnych w kwocie 3 zł 2 
ct. uchwałą z 1 maja 1880 |. 3508 przy- 
znanych, tudzież kosztów 6 zł. 87 et. iil 
zł. 36 ct.wa. u*hwałami z 7 października i 
5 grudnia 1885 |. 7449 i 8229, wreszcie 
kosztów 5 zł. 66 et. wa niniejszem przy 
znanych odbędzie się w sądzie tutejszym 
dnia 2 sierpnia, 28 sierpnia i 138 września 
1886 zawsze o godz, 10 rano ua rzecz Sa- 
muela Auerbach jako cesyonaryusza Maryi 
Lewickiej spadkobierczyni w 14/16 ezę- 


sika własnej — realności pod l. k, 201 F| 
f 


gr gminy Podzameczek objętej spadkobier- | ściach śp. Kornela Lewickiego egzekucyjne 
ców Jana Kumaszki własnej, realności pod jyubliczna sprzedaż sum 216 zł. mk. i 127 
lk. 33 w Podzameczku położonej, wyk. hip. ;zł. 44 et. mk. wyrokiem byłego sądu szla- 


136 i 138 ks. gr. gminy Podzameczek ob- |checkiego lwowskiego z 13 sierpnia 1849 


jętej Wincentego Kreta własnej i gruntów 
w Pielawie położonych, wykazem 328 ks. 
gr. gminy Pielawa objętych, Filipa Wąsika 
własnych. 

Do przeprowadzenia tej spzzedaży wy- 
znaczony został jeden termin na dzień 22 
października 1886 o godzinie 10 przed po- 
łudniem w sali rozpraw sądowych i na 
tym terminie sprzedane będą realności po- 
wyższe także poniżej ceny wywołani. za 
jakabądź cenę z tem, że każda z powyż- 
szyeh realności osobno sprzedaną zastanie. 

Cena wywołania dla realności pod lk. 
147 w Podzameczku położonej, wyk. kipot. 
353 ks. grun. gminy Podzameczek objętej 
wynosi 1115 zł., zaś wadyum 115 zł. a.w. 

Dla realności pod l. k. 201 w Podza- 
meczku położonej wyk. hipot. 22 ks. grunt. 
gminy Podzameczek objętej 282 zł. aw. 

Wadyum 28 zł. aw. 

Dla realności pod lk. 33 w Podzame- 
ezku położonej wyk. hip. 136 i 138 ks. gr. 
gminy Podzameczek objętej 402 zł. aw. 

Wadyum 40 zł. aw. 

Dla gruntów w Pielawie położonych 
wyk. hip. 328 ks gr. gminy Pielawa obję- 
tych 590 zł. aw. 

Wadyum 39 zł. aw. 

Bliższe warunki licytacji, tudzież wy- 
ciąg hipoteczny realności na sprzedaż wy- 
stawionych, którzyby po wydaniu wyciągów 
hipotecznych to jest po dniu 25 stycznia 
1884 prawo hipoteki na tych realnościach 
nabyli jakoteż i tych wierzycieli, którymby 
uchwała z rozpisaniem lieytacyi dla jakiej- 
kolwiek przyczyny wcale albo w czasie na- 
leżytym została doręczoną, zawiadamia się 
o rozpisaniu lieytacyi edyktem niniejszem, 
tudzież do rąk ustanowionego tusądową u- 
chwałą z dnia 31 grudnia 1885 1. 16076 
kuratora p. adwokata dra Hubricha w Bu- 
CZACZU. 

C. k. sąd powiatowy. 

Buczacz, 28 maja 1886. 


L. 3466. (5094 3—8) 

Celem zniesiania wspólnej własności 
dotąd między Anną Góralewiczową i Sa- 
muelem Engelhardtem istniejącej, na pod- 
stawie wyroku z dnia 31 marca 18%8 1. 
2145 odbędzie się w sądzie tutejszym w 
3 terminach 16 sierpnia, 21 września i 19 
października 1886 zawsze o godz. 10 rano 
publiczna sprzedaż pięciu kawałków grun- 
tu w Olszanicy wartości 550 zł. i realności 
pod lk. 184 na Jakszy w Olszanicy warto- 
ści 650 zł.. która to wartość oraz za cenę 
wywołania służy i poniżej tejże sprzedaż 
nie nastąpi. 

Grunta będą sprzedane osobno, a re- 
alność osobno. 

Wadyum wynosi 10 pre ceny wywo- 
łania. 

Nabywca ma przyjąć na siebie wszy- 
stkie podatki i wierzytelności prywatne, o 
ile przez zastawnicze opisanie zabezpieczo- 
ne zostały, gdyż przez sprzedaż nie będą 
prawa zastawu zniesione. 

Ciała tabularnego nie mają powyższe 
licytować się mające przedmioty. 

Akt oszacowania i bliższe warunki 
można w registraturze tut. przejrzeć. 

C. k. sąd powiatowy. 

Jaworów, 15 czerwca 1886. 


L. 5471. (5099 3—38) 

C. k. sąd powiatowy w Kozowie po- 
daje do wiadomości, że na zaspokojenie pre- 
tensyi ogólno rolniczo kredytowego zakładu 
w kwocie 186 zł. 80 ct z pn. dozwolił 
przymusową sprzedaż realności wyk. hipot. 
l. 102 gminy Kozewa objętej, nieobjętej 
masy Danyły Duczabskiego własnej. 

Sprzedaż ta odbędzie się dnia 24 sier- 
pnia, dnia 20 września i dnia 20 paździer- 
nika 1886 każdym razem o godz. 10 przed 
południem. 

Cena wywołania 200 zł. 

Wadyum 10pre. w kwocie 20 zł. 

Termin do ewentualnego ułożenia wa- 
runków ułatwiających wyznacza się na 
dzień 27 października 1886 o godzinie 10 
przed południera 

Kuratorem wierzycieli jest p. Stani- 
sław Newelicz z Kozowy 

Resztę warunków i ekstrakt tabelarny 
wolno przejrzeć w ts. registraturze. 

Kozowa, 28 września 1885. 


l. 19258 przeciw Franciszkowi Mrozowie- 
kiemu wywałczonych pierwotnie wedle dom. 
373 p. 446 n. 128 on. na dsbrach Soko- 
łowka i Choderkowee na rzecz Józefa Sie- 
dleckiego a wedle dom. 40 p. 278 n. 2 ext. 
na cenę kupna tych dóbr dekretem wła- 
sności z 27 września 1879 1. 8163 Maje- 
rowi Rappaportowi przyznaną przeniesio- 
nych pod warunkami w aktach bliżej okre- 
śłonymi, 

Cenę wywołania stanowi wartość no- 
minalna tych sum z zaległymi procentami 
wynosząca 892 zł. 20 et. wa. 

Dopiero przy trzecim terminie nastą- 
pić może sprzedaż za jakąkolwiek bądź 
cenę. 

Wadyum wynosi 89 zł. 

Złoczów, 26 czerwca 1886. 


takowej nieuzyskano, ustanawia się do uło- 
żenia warunków ułatwiających termin na 
81 sierpnia 1886 e godzinie 9 przed połu- 
dniem. 

Resztę warunków licytacyjnych i wykaz 
hipct. przejrzeć można w tusąd. registra- 
turze. 

Szezerzec, 23 kwietnia 1886. 


L. 5099. (5135 2 —3) 
Zbarazki sad powistowy uwiadamia, 
że w celu zaspokojenia pretensyi zbiorowej 
kasy sieroc'ńskiej w Zbarażu w kwocie 1000 
zł. z pn. odbędzie się dnia 9 sierpnia 1886 
o godz. 10 rano przymusowa sprzedaż re- 
alności pod | .k. 46 w Zbərażu położonej, 
wedle om. I. pag. 46% n. 5 haer. Jakóba i 
Sary Scheindłi dw. im. Siisserman własnej 
niżej ceny szacunkowej 687 zł. aw. 
Wadyum wynosi 68 zł. 70 et. 
Zbaraż, 2 liqca 1886. 


L. 5497 (5127 2—3) 

C. k. sąd powiatowy ogłasza, że w 
dniach 30 sierpnia, 27 września i 25 paź 
dziernika 1886, każdym razem o godzinie 
10 rano odbędzie się w gmachu sądowym 
publiczna |lieytacya realności pod l. k. 60 
wyk. hip. gm. Rdzawka l. 81, 79, 80, 
71, 72, 73 i 74 objęta, Franciszka Chorą- 
żego własnej na zaspokojenie pretensyi 
Zakładu kredytowego włościańskiego w li- 
kxidacyi 157 zł 67 et. zpn. 

Cena szacunkowa 1000 zł. 

Warunki bliższe do przejrzenia w 


: sądzie. 


L. 2886. (5125 3—3) 
C. k. sąd powiatowy w Niepołomicach 
przeprowadzi celem przeprowadzenia zale- 
głych rat i resztującego kapitału dłużnego ; 
w łącznej ilości 2500 zł. a. w. z pn na 
rzecz galieyj. zakładu kredytow. ziemskie- , 
go wKrakowie egzekucyjną publiczną sprze- 
daż realno/ci pod lwh. 97 ks. gł. gm. kat. ' 
Wola Batorska objętej, a własność dłużni- ; 
ków Jana Biernata i Katarzyny !go Bier- : 
natowej 2go Toroniowej stanowiącej, w 
trzech terminach licytacyjnych : 
dnia 16 sierpnia, 
dnia 16 września i | 
dnia 18 października 1886 i 
każdym razem o godz. 10 rano. i 


FE. 8827 


Nowytarg, duia 29 maja 1886. 


(5004 2—3) 

W tut. sądzie odbędzie się o godzinie 
10 rano w dniach 25 sierpnia i 29 wrze- 
śnia 1886 powyżej ceny szacunkowej, licy- 
tacya realności | 66 wedłag wyk. hip. 107 
gm. kat, Hanowce Semena Laszezuka wła- 
snej na rzecz zakładu kred. włość. we Lwo- 
wie pto 11 rat po 9 zł. 44 ct. i 91 zł. 50 
ct. wa z pn. 

Cena wywołania 200 zł. 

Wadyum 20 zł. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w te. re- 
gistraturze, 

Dla wierzycieli hipotecznych ustana- 


ftralgemeinde Petryków, dem Jofel Seidner 
eigenthitmitch gehörigen Afergrundparzellen Nr, 
949/2 u. 1258/1, am 20. Augujt, 24. Gep- 
tember und 29. Oftober 1886, jedesmal un: 
9 Uhr 8. M., im hg. Gerihtsgebiube ftatt- 
finden werden. 

Bei dem liten und Zten Termine werden 
bieje Grunoparzellen nur iber oder um ben 
Sdhägungsmwerth, bei bem Bten auch unter 
demfelben verdugert werden. 

UI Austufspreig gilt der Shägungs- 
werih bon 100 fl. 6. W. 

Babium beträgt 30 Prz. kievon. 

mer Grftefer wird verpflichtet fein, alle 
auf dem Gute haftenden Schulben big zur 
Höher deg Saufpreijes zu übernehmen, wenn 

bie -Gläubiger ihr Gerd bon der allenfalls vor- 
bergejehenen Muffiinbigung nicht annehmen 
wollten. 

Die näheren Bedingungen fónnen in der 
hiergr. Regiftratur eiugejehen werden 

Tarnopol, ben 15. April 1886. 


L. 3871. (5120 2—3) 

. C. k. sąd powiatowy w Buczaczu po- 
daje do wiadomości, iż dla zaspokojenia na- 
leżącej się Ozyaszowi Muster od Seliga i 
Freidy Kisel pretensyi w kwocie 70 zł. a. 
w. zpu. rozpisaną została przymusowa pu- 
bliczna sprzedaż realności pod lk. 125 4/4 
m. w Buczaczu położonej ciała tabularnego 
niestanowiącej, dłużników Seliga i Feigi 
Kisel własnej. 

Do przeprowadzenia tej sprzedaży wy- 
znaezone zostały trzy termina pierwszy na 
dzień 6 sierpnia, drugi na dzień 10 wrze- 
śnia, trzeci na dzień 8 października 1886 
zawsze o godzinie 10 przed południem w 
sali rozpraw sądowych i na tych trzech 
terminach sprzedana będzie realność po- 
wyższa tylko powyżej lub za cenę wywo- 
łania. 

Gdyby realność ta w powyższych 
trzech terminach za lub wyżej ceny wywo- 
łania nie mogła być sprzedaną celem uło- 
żenia ułatwiających warunków, wyznaczony 
został termin w tut. sądzie na dzień 8 pa- 
ździernika 1886 o godzinie 11 przed połu- 
dniem. 

Cena wywołania wynosi 431 zł. 10 et. 

Wadyum przed przystąpieniem do li- 
eytacyi złożyć się mające wynosi 43 zł. 11 
ct. A. W. 

Bliższe warunki lieytacyi przejrzeć mo- 


Resztę warunków licytacyjnych i wy-' wia się kuratorem p. Franciszka Burzyń- , żna w registraturze sądowej. 


ciąg hipoteczny tej realności przejrzeć mo- ; 


żna w tut. registraturze. | 
Niepołomice, 4 czerwca 1886. | 


skiego notar. w Bursztynie. 

W razie nieudałej sprzedaży na po- 
wyższych terminach wyznacza się da prze- 
słuchania wierzycieli hipotecznych termin 


| Tych wierzycieli realności na licyta- 
jeyę wystawionej, którzyby po dniu dzisiej- 
; szym prawe zastawu ua tej realności na- 
i byli, jokoteż i tych wierzycieli, którymby 


|na dzień 29 października 1886 o godz. 9 uchwała z rozpisaniem licytacyi dla jakiej- 


L. 1818. (5117 o 

C. k sąd powiatowy w Boryni podaje : 
do powszechnej wiadomości, że dnia 16| 
sierpnia, 16 września i 18 października | 
1886 każdym razem o 10 godzinie przed ; 
południem przedsięweźmie egzekucyjną li- | 
cytacyjną sprzedaż realności pod lk. 12 w] 
Wysocku wyżnem położonej protokołem za- | 
stawniezego opisania z dnia czerwca 27 1878 
l. 2564 opisanej. 

Cenę wywołania stanowi kwota 1500 zł. 

Zakład 150 zł, 

Przy trzecim terminie zostanie wspo- 
mniaba realność i niżej ceny szacunkowej 
jednak nie niżej wysokości zabezpieczonych 
pretensyj sprzedaną. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono Kelmana Rosenberga z Wyso- 
socka wyżnego. 

Protokół zastawniezego opisania i o- 
szacowania jak również bliższe warunki 
mogą być w tutej. sąd, registraturze przej- 
rzane 

Borynia, 1 czerwca 1886. 


L. 4319. (5069 3—3) 
W dniu 19 sierpnia, 16 września i 28 
października 1886 każdym razem o 11 go- 
dzinie przed południem odbędzie się w tu- 
tejszym sądzie sprzedaż realności nietabu- 
larnej Perli August i nieobjętej masy po 
Herszu August własnej, w Turzy wielkiej 
pod lk. 150 położonej na rzecz ck. uprzyw. 
zakładu kredytowego włościańskiego w li-! 
kwidacyi we Lwowie pto 21 rat po 6 zł. i 

reszty kapitału 22 zł, 3 ct. wa. 

C. k. sąd powiatowy. 

Dolina, 11 czerwca 1886. 


L. 3578. 

C. k. sąd powiatowy w Szezercu u- 
wiadamia, że celem zaspokojenia sumy 168 
zł. 40 ct. św. z pn. przez likwidujący za- 
kład kredytowy włościański przeciw Iwa- 


inowi Czormemu wywalczonej przedsięweź- 


mie w tusądowej kancelaryi w dniach 21 
lipca i 26 sierpnia 1886 każdokrotnie o go- 
godzinie 1] przed południem przymusową 
przetargową Sprzedaż realności dłużnika 
pod 1. 137 w Porsznie starostwie lwowskim 
położonej, wyk. hip. l. 38 objętej. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa 400 zł. 

Poręczne 40 zł. 


W terminach powyższych sprzedaż na- | fl 
Grundbudhźeinlage Nr. 239 u. 268 der Kata- ! 


stąpi nie niżej ceny wywołania, a gdyby 


rano. 
Bursztyn, 12 marca 1885. 


BI 6555. (5044 2—8) 

Bon Seite des f. f. Bezirtógerichteś in 
Brody wird funbgemacht, bab in der Crefu- 
tionsangelegenheit deg I. Horn gegen Moses 
Kobritz pto 330 ff 6. W. jammt Nebenges 
bithren bie erefutive öffentliche Feilbiethung 
der fchulbnerijchen Hälfte Ber im Hypothefar- 
aużweife Nr. 635 des Grundbucheż für die 
Gemeinde Brody und deg fhulonerifhen (7/4) 
Antheileg, ber im fypothetarauśweije Nr. 636 
deżjelben Grundbucheś einliegenden Realitäten 
am 16 September, und am 20 Oftober 1886, 
jedesmal um 10 Uhr Vormittags im B Rr. 
III mit dem ftatıfinden wird, dap diefe feil- 
zubietpenben Realitätenantheile an jenen Ter- 
minen nur um oder iber den Ausrufungóprei8 
berfauft werden ; fonnte aber ein folcher Preig 
nicht erzielt werden, fo wird zur Aufjegung 
von erleichternden Bedingungen, die Tagjaprt 
auf den 28 Oftober 1886 um 10 Uhr Bor- 
mittagó im B. Nr. III beftimmt, zu meler 
bie Hypothefargläubiger mit dem vorgeladen 
werden, bag im Falle fie nicht erjcheinen, ihre 
Stimmen der Meprheit heigezählt werden 
werden. 

Den Auśrufungapreis bilbet ber Sä- 
bungawert und gwar für bie Hälfte der im 
Hypothetarausweife Mr. 635 einliegenden 
Realität 2822 fl. 50 fr. 6 W. Badium 283 
fl; 6. W. für den */, Antheil der im Hypothe- 
tarauĝweife Nr. 636 einliegenben Realität 
2868 fl. 22, fr 6. W. Babium 287 fl ü. W. 

Die übrigen z%eilbiethungśbedingungen, 
der Qypothefaraużweiż, und der Shägunas- 
aft liegen tn der Regiftratur zur Cinjidht. Fitr 


i kolwiek przyczyny wcale albo w czasie na- 
i leżytem doręczoną nie została, zawiadamia 
: się o rozpisaniu licytacyi edyktem niniej- 
szym, tudzież do rąk ustanowionego kura- 
tora e. k. noiaryusza p. Kostantego Stupni- 
ckiego w Buczaczu. 
C. k. sąd powiatowy 
Buczacz, 8 maja 1886. 


L. 1830. (5123 2—3) 

Sąd powiatowy Kęcki rozpisuje pono- 
wną egzekucyjną sprzedaż do Jana Urbań- 
czyka należącej połowy realnosci w Kętach 
pod nk. 97 położonej, na pokrycie preten- 
syi Jana Kopcińskiego w sumie 800 zł. z 
pn. w sądzie w jeduym terminie na dzień 
10 sierpnia 1836 o godzinie 10 rano, na 
którym taż połowa realności także niżej 
ceny szacunkowej 620 zł. sprzedaną być 
może. 

Wadyum 62 zł. 

Kuratorem dla niewiadomych adw. dr. 
Chrzanowski. 

Kęty, 30 maja 1886. 


L. 4638. (5131 2—3) 

C. k. sąd powiatowy w  Tyśmieniey 
celem zaspokojenia wierzytelności e. kK. 
uprzyw. galie. akcyjnego banku hipotecz- 
nego we Lwowie w kwocie 650 zł. 16 ct. 
z pn. sprzedawać będzie przez publiczna 
lieytacyę realność pcd lk. 159/285 rep. 323 
w Tyśmieniey położoną wedle dom. VIII. 
pag. 85 n. 1 haer. Danyły Pawła Pawły- 
szyna własna, na 3180 zł. wa. oszacowaną 
w terminach dnia 16 sierpnia, dnia 20 
| września i dnia 28 października 1886 zaw- 
|sze w tut. sądzie o 10 rano z tem, że przy 


diejenigen ŚQypothetargliubiger, Die welcheś j terminach tych realność ta tylko za lub 


immer ein Qypothefarrecht auf den feilzubie= | wyżej ceny 
(5158 3—3) | tenden ealitótenanthetlen nach bem 23 Fe- | stanie. 


bruar 1886 erlangt Haben oder werden, fo 

wie denen die gegenwärtige wie auch-fiinftigen 

Berorbnungen des Gerichteg, ans mwelhem 

immer Grunde nicht zugejtelit werden tónnen, 

ift der Qanbegabvofat in Brody Dr. Starzew- 
ski gum Curator bejtellt worden. 
Brody, am 15. Młai 1886. 

BL. 7455. 


(4945 3 3) 


Bon Geiten beż f, E ftäðtifdh-delegirten | 


Bezirf3geridtes in Tarnopol wird htemit befannt 
gegeben, dag zur Hereinbringung der Forde- 
rung der Filiale der algm. Agrifultur-Rredit- 
Ynftalt für Galizien und Buiowina pr. 100 
. 6. W., bie erefutibe Feilbiethung der laut 


szacunkowej sprzedaną Zo- 
Cena wywołania wynosi 3180 zł. 
Wadyum 318 zł. aw. 
: Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
i tych którymby uchwała licytacyjna dorę- 
czoną być nie mogła, ustanawia się p. Te- 
ofila Witosławskiego w Tyśmienicy. 
W razie gdyby powyższe termina bez 


|skatka upłynęły, wyznacza się do ułożenia 


ułatwiających warunków licyt*cyjnych ter- 
miu na dzień 28 października 1886 o Bciej 
| popołudniu. 

| . Resztę warunków lieytacyi, wyciąg 
i hipoteczny można w tusądow. registratursa 
; przejrzeć. 

| C k. sąd powiatowy. 
Tyśmienica, 20 kwietnia 1886, 


L. 1262 (47127 3—3) 


C. k. sąd obwodowy w Przemyślu ob- | 


wieszcza, że celem zaspokojenia wierzytel- 
ności Mojżesza Rebhuna jako prawonabyw- 
cy Maurycego Mestera w kwocie 1079 zł. 
5 ct. aw. z pn. 51/120 części realności lk. 
283 w Przemyślu na Garbarzach położo- 
nej, Szaji i Raszy Iryangów własne, w 
drodze ponownej publicznej licytacyi dnia 
19 sierpnia 1886 o godz. 10 rano za jaką- 
kolwiek bądź cenę najwięcej ofiarującemu 
sprzedane zostaną, 

Cena wywołania wynosi 2040 zł. 50 et. 

Wadyum 100 zł 

Bliższe warunki oraz wyciąg tabular 
ny przejrzeć można w registraturze są- 
dowej. 

Przemyśl, 10 lutego 1886. 


Księgi gruntowe. 


L. 57 (5187) 

*Komisya hipoteczna zawiadamia, iż 
dochodzenia celem założenia księgi grunto- 
wej dla gminy Ruda dnia 24 lipca 1886 
rozpoczyna. 

Każdy kto ma interes prawny w zba- 
daniu stosunków własności i posiadania 
może się zgłosić i wszystko przytoczyć, co 
dla wyjaśnienia lub obrony swych praw 
uzna za stosowne. 

Radomyśl, dnia 16 lipca 1686. 


L. 55 (5186) 

Komisya hipoteczna zawiadamia, iż 
złożone zostały u niej do powszechitego 
przejrzenia arkusze posiadania i inne akta 
słuzyć mające do założenia księgi grunto- 
wej dla gminy „Izbiska“. 

Zarzuty przeciw prawdziwości arku- 
szów posiadania wnosić można przed komi- 
sarzem hipotecznym do dnia 26 lipca 1886 
w którym tenże dalsze dochodzenia miej- 
scowe w razie potrzeby Aer będzie, 

Radomyśl, dnia 17 lipca 1886. 


L. 4509 (5178) 

Komisya hipoteczna zawiadamia,Ę iż 
dochodzenia miejscowe celem założenia księ- 
gi gruntowej dla gminy Krzezonów dnia 28 
lipca 1886 rozpoczyna. 

Bliższe szczegóły zawierają ogłosze- 
nia w urzędach gminnych. 

Myślenice, 13 lipca 1886. 


L. 1122 (5'81) 
Komisya hipoteczna przy Prezydyum 
c. k. sądu obwodowego w Przemyślu oznaj- 
mia, że dochodzenia celem założenia księ- 
gi gruntowej dla gminy katastralnej Zawój 
w powiecie Rymanowskim położonej na 
miejscu w Zawoju dnia 26 lipca 1886 roz- 
pocznie. 
| Bliższe szczegóły zawierają ogłosze- 
Dia w nrzędzie gminnym. 
Rymanów, dnia 16 lipca 1886. 


Kuratele. 


L. 4510. (5182 8—-8) 
Dla marnotrawcy Józefa Kurowskiego 
z Bielczy ustanowiono kuratorem Józefa 
Duliana w miejsce dotychczasowego Micha- 
ła Pilcha. 
C. k. sąd powiatowy. 
Wojnicz 30 czerwca 1886. 


L. 14846 (5174 1—8) 
Stanisław Karpiński porucznik 13 puł- 
ku piechoty za obłąkanego uznany został. 
Kuratorem dla tegoż ustaaowiono p 
Marcelego Karpińskiego z Krakowa. 
. k. sąd del. miej. 
Kraków, 21 kwietnia 1886. 


L. 3237 (5193 1—38) 
C. k sąd powiatowy w Kętach poda- 

je do publicznej wiadomości, że na mocy 

uchwały e. k. sądu obwodowego w Wado- 

wieach z dnia 1 maja 1886 1. 2043 Anna 

Hanikowa z pod rczciągniętej na nią jako 

marnotrawczynię kurateli została uwolnioną. 
Kęty, 26 maja 1886. 


Konkursa. 


L. 11836. (5112 3—83) 

Przy sądach powiatowych w Bochni 
i Frysztaku opróżnione zostały posady WOŹ- 
nego z roczną płacą 250  złr., dodatkiem 
aktywalnym 25° umundurowaniem 1 
prawem postąpienia na wyższą płacę etatową. 
Podania o te lub inne przy sądach 
powiatowych opróżnić się mogące posady 
woźnego w myśl rozporządzenia Ministerstwa 
obrony krajowej z 12 lipca 1872 I. 98 d 
p. p. ułożone wnosić należy w czterech 
tygodniach do 15 sierpnia 1886 do prezydenta 
sądu krajowego w Krakowie o posudę woźnego 
przy sądzie powiatowym w Bochni, zaś do 
prezydenta sądu obwodowego w Tarnowie 


o posadę woźnego przy sądzie 
w Frysztaku, 
Sąd krajowy wyższy. 
Kraków, 7 lipca 1886. 


Upadłości 
padłości. 
(5122 3—3) 
Wierzycieli masy rozbiorowej Beili 
Spiegel z Husiatyna zawiadamiam iż za- 
rządea złożył do przejrzenia projekt podziału 
uzyskanej gotówki. Do wniesienia zarzutów 
i rozprawy nad temiż wyznaczam termin 
na dzień 30 lipca 1886 o godzinie 9 rano. 
Do wyboru nowego zarządu i likwida 
cyi później zgłoszonych wierzytelności wy- 
znaczam termin na dzień 27 sierpnia 1886 
o godzinie 9 rano w biurze sądu powiatowego. 
Husiatyn 7 lipca 1686. 
Komisarz konkursowy. 


L. 3658 (5146 2—3) 

C. k. sąd «bw. w Brzeżanach oznaj- 
mia, że w sprawie rozbiorowej Dezyderego 
Tadeusza 2 im., Górskiego w miejsce Wa- 
leriana Wolskiego, ustanowiono tymczaso- 
wym zarządcą p. Kazimierza Abgarowicza 
4 Rohatyna. 

Do zatwierdzenia tego zarządcy a 
względnie do wyboru innego, tudzież do 
wyboru wydziału wierzycieli wyznzczono 
ponowny termin na dzień 23 lipca 1886 o 
godzinie 9 przed południem, w biurze e. k. 
sędziego pow. w Rohatynie. 

Dalsze postanowienia zswarte w ogło- 
szeniu z dnia 9 c/erwca 1886 l 8123 
niezmienione. 

Brzeżany, 3 lipca 1886. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 27852 (4855) 

C. k. sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie ogłasza niniejszem, że w rejestrze 
stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczy: h 
przy firmie „Spółka pożyczkowa w Bełzie, 
stowarzyszene zarejestrowane znieograniczo 
ną poręką* zanotowano, że na zwyczajnem 
ogólnem zgromadzeniu członków Towarzy- 
stwa, odbytem dnia 8 kwietnia 18S6 uchwa- 
lono zmianę $$. 21 i statutów, które brzmieć 
będą jak następuje $. 21: „Naczelnik bióra 
kusyer i sekretarz są obowiązani przed rez- 
poczęciem czynności przez stowarzyszenie 
a hajdalej w trzy miesiące po rozpoczęciu 
tych czynności złożyć jako wkładkę na u 
dział dokasy stowarzyszenia przynajmniej po 
sześćset złotych rońskich waluty austryac- 
kiej (600 złr.), kontrolor jest obowiązany 
złożyć na udział kwotę 400 zł, wyraźnie 
czterysta złotych reńskich waluty austry- 
ackiej, dyrektor jest obowiązanym złożyć 
na udział kwotę 500 zł. wyraźnie ośms-t 
złotych reń:kich waluty austryackiej*, 

$ 68 „Wstępne odezłonków oznaczać 
będzie od czasu do czasu ogólna zgroma- 
dzenie na teraz ustanawia się dla ezłon- 
ków nowo wstępujących na dwa zł. wa. 

Lwów, dnia 19 czerwca 1586. 


L. 17647 (5168 1—8) 

C. k. sąd krajowy w Krakowie zawia- 
damia niewiadomego z miejsea pobytu An- 
drz*ja Westwalewieza, że w dniu 18 listo 
pada 1885 1. 31071 Szymon Szell wytoczył 
pozew przeciw Stanisławie Obtułowiczowej, 
Andrzejowi Westwalewiczowii inym o wy- 
łączenie z pod zajęcia bydła lub zapłacenie 
300 zł. w. a., że do rozprawy sumarycznej 
wyznaczono ponowny termin na dzień LI 
sierpnia 1886, godz. 9 rano, a kuratorem 
dla Andrzeja Westwalewicza ustanowiono 
adwokata dra Koy'a z przedstawieniem adwo- 
kata dra Schoena. 

Wzywa zatem nieobeenego, aby albo 
osobiście na terminie w sądzie stanął, albo 
przez pełnomocnika, lub wreszcie, aby ku- 
ratorowi informacyi do sporu udzielił, 

Kraków, 2 lipca 1886. 


L. 16623 (4972 1—3) 
C. k. sąd krajowy krakowski uwiada- 
mia Jana Małutowskiego z miejsca pobytu 
newiadomego, że przeciw niemu wniósł 
skargę wekslową A. Seidevfrau, w załatwie- 
niu której wydano dnia dzisiejszego nakaz 
zapłacenia powodowi 175zł. zpn w dniach 
trzech pod rygorem egzekucji, z wolnością 
wniesienia w tym terminie zarzutów 

Dla Jana Małutowskiego ustanawia się 
na jego koszt i niebezpieczeństwo kuratora 
dra Władysława Wilkosza. 

Poleca się pozwanemu, aby użył 
wszelkich środków obronn ch, gdyż szkodę 
sam sobie przypisze. 

Kraków, 22 czerwca 1886. 


L. 24400 (5175 1—3) 

C. k. sąd deleg. miejski w Krakowie 
zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomych 
Lipę i Cypę małż. Singerów, iż Abraham 
Freywald wytoczył przeciwko nim skargę 
z dnia 21 czerwca 1R86 o zapłatę 10 złr. 
50 ct. aw. zpn., że do rozprawy drobiazgo 


sierpnia 1886 o godz. 9 rano. 

Wzywa się zatem pozwanych, aby u- 
stanowionemu dla nich kuratorowi adwoka- 
tewi dr. Czernemu środków obrony dostar- 
czyli, lub też wcześnie sądowi innego peł- 
nomocnika wskazali, gdyż inaczej rozprawa 
prawomocnie z kuratorem przeprowadzoną 
będzie. 

Kraków, 22 czerwca 1886. 


5206 1—3 
Adwokat w Tarnopolu p. dr. Henryk 
Max zamierza przenieść swoją siedzibę u- 
rzędową z dniem 8 sierpnia 1886 do 
Lwowa. 
Z Wydziału Izby adwokatów 
Lwów, dnia 8 maja 1886. 


L. 32428 

C. k. 
Lwowie na prośbę filii c k. uprzyw. Zakła- 
du kredytowego dla handlu i przemysłu we 
Lwowie wydał przeciw Jakóbowi Allerhand 
i Izydorowi Rattler. nakaz zapłaty sumy 
wekslowej 215 złr. aw. z pn. dnia 5 czer- 
wca 1886 1. 25798. 

Gdy miejsce pobytu Jakóba Allerhan- 
da nie jest znanem, przeto na dalszą proś- 
bę powyższej filii de praes. 8 lipca 186 
l. 82428 ustazowiono dla niego, na jego 
koszt i niebezpieczeństwo. kuratorem :d 


(5208 1—3) 


actum dra Szwedziekiego z substytucyą dra | 
Reresa, adwokatów we Lwowie i doręczono | 


kuratorowi nakaz zapłaty. 

Wzywa się więc Jakóba Allerhanda, 
aby ustanowionemu kuratorowi środków 
prawnych, do obrny swojej służących, w 
należytym czasie dostarczył, lub sobie in- 
nego zastępcę obrał i tego sądowi oznajmił, 
gdyż inaczej złe skutki z zaniedbania tego 
wyniknąć mogące, sam sobie przypisać bę 
dzie musiał. 

Lwów, dnia 10 lipca i886. 


L. 6988 (5192 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Dobromilu o- 
głasza niniejszem, że dnia 18 grudnia 1885 
roku zmarł w Boniowiecach z pozostawie- 
niem ustnego ostatniej woli rozporządzenia 
Wineenty Dąbrowski. 

Gdy z prawnie domniemanych spadko- 
bięrców tegoż, Józef Dąbrowski nie jest z 
Życia i miejsca pobytu wiadomym sądowi, 
przeto się go wzywa, by w przeciągu jedne- 
go roku od daty niniejszej edyktu liczące, 
w tutejszym sądzie się zgłosił i oświaócze- 
nie do spadku wniósł, gdyż w przeciwnym 
razie pertraktacya spadku z zgłaszającemi 
się spadkobiercami i ustanowionym dlań w 
osobie Iwana Olejnika, kuratorem przepros 
wadzoną będzie. 

Dobromil, dnia 18 czerwca 1886. 


L. 2196 

C. k. sąd powiatowy w Jaśle zawia- 
damia Noaha Fassa rzekomo z Dukli że na 
rzecz jego znajduje się w tutejszo sądowym 
depozycie od przeszło 30 lat gotówka w 
kwocie 29 zł. 27 '/, ct z wezwaniem, aże- 
by sobie takową w przeciągu jednego roku 
i 6 tygodni podjął, gdyżby w przeciwnym 
razie na rzecz Skarbu Państwa z depozytu 
wydaną została. 

Jasło, 15 maja 1886. 


L 6887 (5040 1—3) 
Na prośbę Markusa Kaufa wzywa się 
posiadacza zaginionego wekslu z daty Stryj 
6 grudnia 1885 na sumę 50 zł. wa przez 
Markusa Stark na własne zlecenie wysta- 
wionego, w sześć miesięcy od daty płatna 
go przez Józefa Steifa do zapłaty przyjęte- 
go, na Markusa Kauf żyrowanego, by tako- 
wy w dniach 45 od trzeciego umieszczenia 
edyktu w Gazecie licząc, temuż sądowi 
przedłożył, gdyż po upływie tego terminu 

weksel amortyzowanym zostanie. 

C. k. sąd obwodowy 

Sambor, 22 czerwca 1886. 


L. 827. (5115 3—3). 
Sąd obwodowy ogłasza, iż Karoli Wil- 
helmina małżonkowie Stalberger, Roman i 
Zofia Reklewsey wnieśli dnia 6 lutego 1886 
do l. 827 podanie o wykreślenie prenotacyi 
w stanie biernym dóbr Swidnik wyk. tab. 
1. 14 w obwodzie Nowo sądeckim położo- 
nych, w poz. 10 i 11 tudzież w kształcie 
hip. łącznej w stanie biernym dóbr Zago- 
rów wyk. hip. |. 15, w poz. 4, dóbr Wolica 
wyk. hip. l. 16 poz. 5, dóbr Owiarka wyk. 
hip. 1. 17 w poz. 5, wreszcie dóbr Jadam 
wola wyk. tab. l. 40 w poz. 8 wpisanej, na 
rzecz Wojciecha i Franciszki z Zeliszew- 
skich Głęboekich. i 
Ponieważ miejsce pobytu Wojciecha 
Głębockiego i Franciszki z Zeliszewskich 
Głębockiej wiadome wie jest ustanowiono 
dla nich kuratora w osobie adwokata Wa- 
sikiewieza, któremu podanie doręczono iw 
myśl $. 45 u. h. termin do rozprawy pod 
rygorem §. 25 u. ps. na dzień 15 września 
1866 o godz. 9 wyznaczono. kj 
Wzywa się ostrzeżenie popierających 
Wojciecha i Franciszkę Głębockich, ażeby 


sąd krajowy jako handlowy we 


(5171 1—3) | 


, ogłasza niniejszem, 


powiatowym | wej wyznaczony został termin na dzień 6 ; na terminie stanęli, lub ustanowionemu ku- 


|ratorowi potrzebnej informacyi udzielili do 
; obrony praw służących lub innego zastępcę 
dowi wymienili, gdyż inaczej wsnikłe z 
; zaniedbania skutki, sami sobie przypisać by 
: musieli. 
| Nowy Sącz, dnia 13 marca 1886, 
i L. 18845 i (5121 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Brodach usta- 
i nawias dla z miejsca pobytu niewiadomego 
, Adolfa recte Abrahama Lewi Dziewiętnika 
kuratorem adwokata krajowego dr. Staszew- 
„skiego, któremu tvsąd. uchwałą z dnia 4 
, lipca 1883 1. 10635 dozwalająca wpis egze- 
 kucyjnego prawa zastawu dla sumy 21 ru- 
, bli zpn. w stanie biernym */, części real- 
ności wykazu hypotecznego 92 gminy Fol- 
warki wielkie na rzecz Adolfa Eilen 
doręcza się. 

Brody, dnia 9 grudnia 1885 


L. 3917. (4957 3—3) 

| C.K. sąd powiatowy w Strzyżowie za- 
widamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Abrahama Mohrera, że rezolucyę z dnia 7 
maja 1885 l. 2890, która Salamona Bergera 
| za właściciela dotąd, Abrahama Mohrera 
| własnej, jednej czwartej części realności ob- 
[jętej, w. h. 1. 101 gminy Strzyżów wpisać 
jpolecono, ustanowionemu dlań kuratorowi 
: Zygmuntowi Holzerowi w Strzyżowie doręcza. 
k. sąd powiatowy. 
Strzyżów, dnia 14 sierpnia 1885. 


i C. 


L. 9791. (4955 3—38) 
C. k sąd powiatowy w Sanoku usta- 
nawia dla Feigi Holoschitzer zam. Hönig 
z życia i miejsca pobytu niewiadomej, ce- 
Jem doręczenia przeznaczonej dla niej tu- 
tejszosądowej uchwały z 18 czerwca 1883 
l. 5119 wedle której dozwolono na zainta- 
bułowanie najpierw Feigę Holoschiitzer zam. 
Hónig a następnie Abisza Kannera za wła- 
ściciela połowy z połowy części realności 
l. k 99 w Sanoku, Mendla Holoschiitzera 
'własnej, kuratorem p. dr. Jana Gawła ad- 
wokata w Sanoku, i o tem przez edykta 
.nieobecną zawiadamia. 
Sanok, dnia 29 listopada 1885. 


L. 16077. (4969 3—3) 
C. k, sąd krajowy dla spraw cywil- 
'nych w Krakowie uwiadamia, niewiadomego 
,z życia i miejsca pobytu Macieja br. Gost- 
|kowskiego, że wniesiony został przeciw 
„niemu pozew de praes., 16 czerwca 1886 |. 
16077 przez Adama Marasse o uznanie pra- 
,wa własności majętności Wytrzyszezka i 
przepi anie tabularne i że kuratorem ad 
' actum został dla niego ustanowiony p. adw. 
| dr. Ferdynand Wilkosz w Krakowie z sub- 
| sty ucyą p. adw. dr. Władysława Wilkosza 
w Krakowie i wzywa go, aby kuratorowi 
; swoje środki obronne podał lub też innego 
zastępcę ustanowił i o tem sądowi krajo- 
|wemu w Krakowie doniósł. 
Kraków, dnia 18 czerwca 1886. 


L. 3271. (5124 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Kolbuszowy 
że Mojżesz Rebhun 
wniósł przeciw nieobecnemu z miejsca po- 
bytu nieznanemu Śchyi Rebhunowi, Taubie 
| i Izaakowi Rebhunom pozew de praes. 17 
kwietnia 1886 |. 8271, o wykreślenie prawa 
zastawu "Ją cvęści ze sumy 1744 zł, 85 ct. 
z pn. że stanu biernego z puławy realno- 
ści pod |. k. 10 l. w. h. 14 ks. gr. Kolbu- 
|Szowy, który to pozew do rozprawy na dzień 
|21 lipca 1886 na godzinę 9 rano zadekre- 
jtowano i w tej sprawie ustanowiono kura- 
i torem, dla nieobecnego Śchyi Rebhuna, 
Simche Goldberga z Kolbuszowy. 

Wzywa się zatem Schyę Rebhuna, aby 
przed powyższym terminem, albo sobie in- 
nego zastępcę obrał, lob ustanowionemu 
kuratorowi środków do obrony praw służą- 
| cych dostarczył, gdyż inaczej złe skutki 
(ztąd wyniknąć mogące sam sobie przypisać 

będzie musiał. 
C. k sąd powiatowy, 
Kolbuszowa, dnia 20 kwietnia 1886. 


j 
| 
j 
I 


L. 4225. (5133 3-38) 

„  C.k. sąd powiatowy w Winni*ach za- 
wiadamia N. recte Reginę Tamberską z ży- 
cia i miejsca pobztu niewiadomą, że Fer- 
dynand i Zofia małżo kowie Weber wnieśli 
przeciw niej dnia 24 czerwca 1886 l. 4225 
pozew o uznanie kwoty 160 zł. aw. na jej 
rzecz w stanie biernym realności l. k 27 
i 40 w Weinbergen prawem zastawu ubez= 
pieczonej za zapłaconą i wykreślenie pra- 
wa zastawu dl: tej sumy intabulowanego. 
Wskutek tego wyznaczono termin do roz- 
prawy na dzień 16 sierpnia 1886 o 9 go- 
dzinie z rana. N. (Reginę) Tambelską wzy- 
wa się, aby na powyższym terminie sama 
lub przez pełnomocnika w sądzie tutejszym 
stanęła albo ustanowionemu dla niej kura- 
torowi Janowi Steinmetzowi potrzebną in- 
formacyę dała, albowiem szkodliwe skutki 
zaniedbania sama sobie przypisać będzie 
musiała. 

Winniki, dnia 30 czerwca 1886, 


H LD WAY 


porcalany, sakte | 


we Lwowie, ul. 


(6110 8-3) 
Konkurs. 


Celem obsadzenia posady akuszerki 
miejskiej z rocznem wynagrodzeniem 75 
zł. wa. rozpisuje się konkurs do 15 sier- 
pnia 1886. 

Prośby udokumentowane metryką chrztu 
dyplomem odbytej praktyki i świadectwem 
moralności, należy przedłożyć w oznaczo- 
nym terminie do urzędu miejskiego. 

W Wadowicach, dnia 14 lipca 1886. 

Burmistrz: Ig. Brostg 


Szemałyzm 


Królestwa Galicyi i Lodomeryi 
z Wielkiem Ks. Krakowskiem 
na rol 


ME 18SSG TĘ 


nabyć można po cenie 2 zł. 60 ct. 
w ekspedycji 
„GAZETY LWOWSKIEJ* 


Zamiejscowi zechcą przysłać 2 zł. 
70 cut., 7 których przypada 10et. 
na opakowanie i list frachtowy. 

Szematyzm przesyłamy tylko 
za uiszczeniem należytości z góry. Za 
pobraniem należytości nie przysełamy 
Szematyzmn. 


L. 14312. 5159 1—3 
©głoszenie. 


Rozpisuje się lieytacya na dostawę szpitalowi 
powszechnemu krajowemu we Lwowie na rok 1887, 
to jest od dnia 1. Stycznia do dnia 31. Grudnia 1887 
roku, z oznaczeniem w przybliżeniu ilości drzewa 


opałowego: i i | 
Bukowego łupanego metrów kubieznych 1500 
Brzozowego p» s d 800 
Sosnowego 660 


» n 

Drzewo powinno być w najlepszych gatunkach, 
zdrowe, suche, w równych polanach i będzie dosta- 
wiane w miarę zażądania, i w ilościach przez zarząd 
szpitala oznaczonych. z * i 

Bliższe wyjaśnienia udzielać będzie zarząd szpi= 
tala, gdzie można przejrzeć warunki, na podstawie 
ktosi kontrakt zawartym zostanie i które po pod- 
pisaniu dołączyć trzeba do oferty. 

Oferty opieczętowane i należycie ostermplowane 
przy dołączeniu wadyum pięć procent od całej rocznej 
dostawy, składać należy na ręce dyrekcyi szpitala do 
dnia 19. Sierpnia r. b. i w tymże dniu o godzinie 
11 przed południem w kancelaryi dyrekcji szpitala, 
odbędzie się naprzód otwarcie ofert, a następnie ustna 
licytacya. , 

Do kontraktu wymaganą będzie kaucya w wy- 
sokości 10 procent od całej rocznej dostawy. 

Lwów, dnia 15. Lipca 1886. 

Dyrekeya szpitala krajowego powszechnego. 


KAWALER 


w 32 roku życia, Polak, pedagog, były profesor wyż. 
szkół, ukończony filozof 1 politechnik, władający ję- 
zykami: polskim, angielskim, niemieckim, francuskim 
i innymi, rysuje i portretuje ete. eto., posiadający 
najlepsze referencye, powrócił z podróży na około 
świata i szuka posady towarzysza lub nauczyciela 
domowego w mieście lub na wsi. Ządanie skromne, 
tymbardziej gdyby posada była zaraz. Bliższą wia- 
domość udzieli: Nauczyciel języka angielskiego 
w Krakowie, Rynek główny Nr. 29, II. piętro 
w podwórzu. 

Ulica Podlewskiego nr. 4 i nr. 6. 
(przedłużenie ulicy Jagiellońskiej przy 
ulicy Brygidzkiej). 
większe i mniejsze pomieszkanie 
ulica Brajerowska 1. S. 
(od niedawna przedłużona do ulicy Mickie- 
wicza) 
większe i mniejsze pomieszkania 
Bliższej wiadomości ndziela Zarząd 
realności Emila brajera, Kazimierzowska 

liczba 37. 5142 3—7 


MAŚĆ uaskówna M ULIN 


W PARYZU 
Maść ta leczy wrzodzianki, pry- 
bwszcze, czerwoności, krosty, węgry, 
wysypkę, liszaje, hemoroidy, swę- 
dzenie chroniczne, łupież i wyrzuty 
na częściach ciała porosłych włosami 
i wszelkie słabóscinaskórne; wstrzy- 
mujenatychmiastwypadanie włosów 
na brwiach i głowie i skutecznie 
ty NOZ działa naporost włosów. 
VIREŚCIT FUNDO Słojk 2 franki we Francyi w Paryżu 
w aptece p. MOULIN, 30, ulica Louis-le-Grand. 

We Lwowie w aptekach pp. Mikolascha i Wewiór- 
skiego; — w Krakowie: w aptekach pp. 'Trauczyn- 
skiego, Redyka i Wiszniewskiego. 


a 


KAZIMIERZ 


BIALA b BLA 


Zależomy w roku 18485 l 


śccu: Wi, kŁozibskiegu ul Czarseckiezo i 12 dom Wearnare 


10 


LEWICKI m pki 


SALICE | 


IRFATÓW mieszanych | 


Trybunalska 1. 8. 


Dzienna zasługa 10 — 15 zł. w uczciwy sposób. Oferty od osób reprezentacyjnych przesłać pod 
5109 


adresem „dzienna zasługą“ do ekspedycyi anonsów Henryka Schałek w Wiedniu. 


L. 9232/V. 5061 


OGŁOSZENIE. 

Niżej podpisana c. k, Dyrekcya ruchu w Krakowie podaje niniejszem do ogólnej 
wiadomości, że do użytku kolejowego już nie zdatne stare materyały, które w jej okrę- 
gu na liniach galicyjskich koleji państwowych i na przestrzeni kolei morawsko- grani- 
cznej obecnie już na składzie się znajduja, jakoteż i takie, które jeszcze w przeciągu 
czasu od ł sierpnia 1886 aż do 1 lipca 1887 r. się uzbierają, w drodze wniesienia ofert 
sprzedane zostaną. 

Wykazy szczegółowe ilości każdego rodzaju materyałów, które prawdopódobnie 
| do sprzedaży się nagromadzą, jako też „warunki sprzedaży materyałów* i formularze 
"na oferty przejrzeć i otrzymać można w biurze materyałowem c. k. Dyrekeyi ruchu 
w Krakowie, w magazynie materyałowem w Nowem Sączu i w ck. kierownictwie ruchu 
, w Mahr. Schönberg 
| Materyały stare z wyjątkiem szyn z użytych, mogą być oglądane w magazynach 
materyałowych w Nowym Saczu i w Mahr. Schönberg stare szyny zaś w sekcyach kon- 
ag w Tarnowie, Starym Sączu i w Mahr. Schönberg i te podczas godzin urzę- 
„ dowych. 
| Zaprasza się więc chętnych do zakupna, do wniesienia ofert odnośnych najdalej 
jw dniu 31 lipca r b. do godziny 12 w południe do e. k. Dyrekcyi ruchu w Krako- 
wie. Do wnieść się mających ofert, które marką na 50 et. ostemplowane, opieczętowane 
i napisem: „Oferta na zaknpno starych materyałów* zaopatrzone byś mają, muszą ta- 
kże należycie ostemplowane i podpisane: „Warunki sprzedaży starych materyałów* 
,być dołączone, ceny oferowane mogą opiewać na którą bądź stacyą graniczną c. k 
j galic. koleji państwowych luh morawsko grenieznej kolei dla materyałow na odnośnych 
kolejach leżących. 

; Oferty po czasie oznaczonym wniesione lub warunkom sprzedaży nie odpowia- 
dające, uwzględnione nie będą. 

Jako wadyum mają oferenci 10°% od oferowanej całej sumy zakupna gotówką lub 
w papierach wartościowych, które obecnie w banku austro - węgierskiem w zastaw się 
przyjmują, w kasie ek. Dyrekcyi ruchu w Krakowie złożyć, przyczem się nadmienia, że 
papiery wartościowe 10%, nizej kursu giełdowego obliczyć należy. 

Kraków, w lipcu 1886. 


C. k. Dyrekcya ruchu koleji państwowych. 
|= Eta ar czyn PARĄ | RO waze i 
A 11.3 . 7 . > 06 > x jk 
Srodki do desiniekcyj: Sl" 


KWAS karbolowy w kryształach, 
KWAS kariii wy w płynie, 
"WARN k Towe, 


PARASOLKI 5, 
powodu kończącego sie sezonu a 


RELO cuorowo, e | poieca X 

iN O chlorowe, ATA i u 

PROSZEK desinfekcyjny, Edward Schilling + a 
s RA N (mite ; przedtem i 

AK witriol) Żelizą NE 
DWUSIARCZAN wapniowy, Schilling & Ste!zer 
ANTIBAKTERION. i we Lwowie 

£ : » i ul. Halicka 1, 16 

ATAK pRZEGIY owadom | NOM. | Seoras 
PROSZEK porski ow. dogubuy, „AB Toda SWE S . 
PROSZEK „Zacheria”* MELE "= aan mna z 
a pa gł Andela” 

Y PURE na ow dy f AP 
KAMFORĘ, Tes Płótna, stołową bieliznę 
PIEPRZ biaty, (8399) 21—?) i gotową bieliznę dla mężczyzn 
NAFTALINĘ, raai 
PAPIER ne mole pończoch, skarpetek, 
PAPIER na muchy, także pończoszki dla dzieci, 
LEP na muchy, Deszczochrony i płaszcze 

Poiecnja od deszezu, 


poleca handel 


F. 5. Bardasza 


we Lwowie 
Se. ra GEDETY 
Fiłuisavis kościoła Katedralnego 


Ceny fabryczne. 
(3059 8 12) 


HUBNER i HANKE 


we Lwowie. 


e 


szybko, 


G fownia bez przerwy zRtln- 
run y dnienia i pod nejsciś ers dy- z 
skrecyą, leczy wedle jedynie wyprókowanaj, © ża- 


dnym kierunku uie szkod,iwej metody, wszelkie 
choroky spflietyczne, tudzież skutki nadużyć imłodości, 
osłabienia siiy mężuosci, zakaźne 1 kataraiue upławy, 
patologiczny ubytek regularrości u kobiet i t. œ. 
apecyżkista chorób tajemniczych , 


l. D. Kurpiel, rzy ulicy Wałowej licz, à we 


i 
Euowie, ordyntje od 9 do 12 


TA za Pore 


kuracyjna I8SG 


poleca rzeczywiście dobrą 


Herbatę. 


rossyjskąĄą 


izydor Wohl 


właściciel jedynego wyłącznego handiu herbaty 
16 lat istniej. wg 5.wowie, Sykstuska 6. 
4703 6—10 


| 
x. 
t 


przed połudn.. a vd 2 do 5 po południu. %87 Za- 
miejscowym udziela skuteczną radę listownie i wysy- 
ła odwrotnie potrzebne lekarstwa w sposób dyskre= 
epanalny. 


(4134 11—7) 


= E 
. 3 
L. J. Malewski —- 
inikań w, EESE 
ini . J. : Ró" Fo 
ui. Dom i kańska l 9. Lwów Parkiety w różnych gatunkach 
dębowe i dębowe z jawokem 
po cenach 2 zł. 70 et. i wyżej od metra 


loco fabryka, poleca 
parowa fubryka stolarska 


Braci W ezelaków 


we Lwowie. 

Cenniki na żądanie odsyła się bezpłatnie. 
Ilustrowane książeczki z parkietarui za opiatą 
1 zir. 4103 17—20 


Polecz wyrabiane w swej fabryce korki kata- 
łońskie do beczek i butelek w lepszej jakości od 
zagranioznych, jako też drzewo korkowe i koła do 
mielenia jageł, oraz podeszwy i koreczki damskie. 
Przytem mam sobie za obowiązek oznajmić 
publicznie, że w spółce nigdy nie byłem i nie jestem, 
przeto przestrzegam P, T. domy handlowe, aby się 
nie pozwoliły w błąd wprowadzać innemi twiordze- 
niami fałszy wemi. 
I. gal. fabryka korków katalońskich założona 
w r. 1877. 


| 
i 
i 
|| 
ji 


(Zarzadee Wszdystaw J. Wearer} Papier s ©. X. 


| poleca: 
| z mosiężnemi 


zwykłe gnotki 1 pudełeczko 6 centów. 


łańcuszkami i haczykiem 
przed św. obrazy, 

Í sztuka od I zł., 1 50 ct., 2 zl, 4 zł., 5 zł. 
oraz do tychże LAMPEK gnotki woskowe, 1 pudełeczko 20 et. 


A” | 


w PE 


Gminy wiejskie 
któreby sobie życzyły rutynowanego sekretarza gmin- 
nego lub obszary dworskie przełożonego dla 
swego obszaru zechcą się zgłosić do Administracyi 
„Gazety Lwowskiej“ z podaniem warunków. Doty- 
cząca osoba może objąć obowiązek każdego czasu. 
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w wydoskonaleniu fortepianów i pianin, tych najbar- 
dziej rozpowszechnionych i ulubionych instrumentów, 
jest w najnowszym czasie nadzwyczajnym. Nowo spro- 
wadzone instrumenta z zagraniey i z Wiednia przez 
ruchliwą firmę p. L. Marka we Lwowie przewyższają 
wszystkie u nas znane z wyrobu, doskonałości, trwa- 
łości i zewnętrznej elegancji. Fortepian „Mignon* 
ledwo 140 e. m. długi, posiada ton silny i dźwięczny 
jak koncertowy, mechanikę angielską nadającą się do 
najlżejszych cieniowań, trwałość przez jednostajną 
1amę metaliczną całego korpusu, a zewnętrznie z 
drzewa hebanowego, bogato złotem grawirowany jest 
taki instrument istnem cackiem i ozdobą salonu. 
Temi zaletami wyszczególniają się także Pianina i 
organy amerykańskie. Firma p. Marka sprzedaje też 
na raty miesięczne po 15 złr. 4968 


POMOCNIKA 
poszukuje biuro Emila Brajera 
Kazimierzowska 87. 
(Oferty osobiście). 5142 
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biura pośredniczące na prowincyi w kupnie dóbr o na- 
desłanie adresów do sekretaryatu, Oddział lwowski 
gospodarski, gmach Ossolińskich. 
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„Ogłoszenie“ 

Właściciele majątków ziemskich, 
mający na sprzedaż lub do wydzierża- 
wienia swoje posiadłości, zechcą się zgło- 
sić do Redakcyi Kurycra Rolniczego w 
Koznaniu ul. Szewska nr. 8. 

Powód zgłoszenia jest ten, aby wy- 
dałonym rolnikom ułztwić kupno i 
dzierżawy w (łalicyi. Zwrotnice porto 
dołączyć należy. 


-7 


5035 6—10 
PE EEEE TTE EPEE T, 


(Dr. A. MAJEWSKIEGO $ 
Za Sai ac 


? a 
: wodoleczmiczy 


$ we Leewie (w Kisislce) 
$ otwarty przez caly rok. 
przyjmuje chorych z zupełnem zaopa- 
trzeniem i dochodzących do kuracji, 
która się odbywa od 6—8 godziny rano 
i od 4—6 godziny po południu pod 
nadzorem lekarza. 
Równocześnie otwarte kąpiele ciepłe 
i tusze dla szerszej publiczności. 
Telefon l. 54. 
(3697 26—7?) 
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ME" WSE > = 3023.03 
` . 
Migrenę i ból głowy 
nsuwa niechybnie 
„4 ephalgima” 
podług ordynacyi 4677 3-10 
Prof. Dra Czyżewicza 
c. k. radcy zdrowia. 
Główue składy w aptekach 
P. Mikolascha, J. Piepesa i K. Krzyżanowskie- 
go J. Beis-ra we Lwowie, Konst. Wiszuiewskie- 
gow Krakowie; F. Jamrógiewicza w Tarno- 
polu; A. Amirowiezs w Stanisławowie ; Alex. 
Mańkowskiegow Przemyślu 
Cena pudeika wraz 4 prze,iseiu użycia 50 et. 
Mniej jak 2 pudełka pocztą się nie wysyła. 


Świadectwa. 

„Kcphalginę* podług ordynacyt prof. dra 
Czyżewicza, mogę polec é każdemu, jako zna- 
komity srodek przeciw migrenie: doświadezy- 
łem bowiem kiikakrotnie na sobie zbawienne- 
go skutku, usuwając tę dolegliwość w ciągu 
pół godziny. 

We Lwowie, 12 stycznia 1686. 

E. Fiala, były asystent chemji c. k. 

politechniki. 

Proszki przeciw migrenie ordynacyi prof. 
dra Qzyzewicza pod nazwą „Kephalgina“ od- 
dały mi, w mojem dotąd mezem mie dającem 
się usunąć cierpieniu, nieocenione usługi. 

Lwów, 30 kwielnia 1566. 
Jakób Schreyer. 
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